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4 BROWAR JAK 
W POZNANIU

11

W iem y już, ja k  będzie w yglądała Galeria Dawny Browar w  Kroto­

szynie! Na w skroś nowoczesny, c iekaw ie  zaprojektow any obiekt 

zostanie oddany do użytku za niecały rok. W praw dzie nie będzie 

konkurencją dla poznańskiego S tarego Browaru, ale z pewnością  

wzbogaci architektonicznie i handlowo nasze m iasto.
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Sprawy listonosza 
c iq g  dalszy
Do prokuratury docierają ciągle nowe informacje na tem at
pieniędzy, które przed śmiercią miał przy sobie krotoszyński 
listonosz Piotr D. Niedawno trafiono na ślad kolejnego prze­

kazania gotówki. Chodzi o kilkaset złotych. Najprawdopo­
dobniej we wszystkich przypadkach chodziło o regulowanie 

długów.

M ieszkania d la  
po trzeb u jących

Jan Gałecki z Krotoszyna (na 
zdjęciu), m ieszkający od pół 
roku w  przyczepie kempingo­
wej, dostał m ieszkanie 
w  bloku przy ul. Transporto­
wej. Gmina rozwiązała rów­
nież problem lokali dla kilku 
rodzin, które straciły dach 
nad głową po pożarze budyn­
ku wielorodzinnego przy 

Zamkowym Folwarku.

NOWY KONKURS Ł
ZRÓB SOBIEPREZENT!

Już wkrótce stare zabudowania browaru przejdą gruntowną modernizację

R E K L A M A

CZYNNE: PON. - PT. 8*-18", ZDUNY, UL. ŁACNOWA 48, TEL. 062 721 50 63,0602 831 703
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Konkurs
D o w c i p n i e  p o d p i s z ! Wywiad tygodnia

2
B

dowcipnie
M oja propozycja podpisu to :

Im ię i n a z w is k o :..........................................

A d re s :................................... .........

.................................. i

z Marianem Grządką, powiatowym lekarzem weterynarii w Krotoszynie.

Do 2 1  l is to p a d a  o c z e k u je m y  o d p o ­
w iedz i n a  k o le jn e  za d a n ie  k o n k u rs o ­
w e . P a ń s tw a  ro lą  b ę d z ie  w y m y ś le ­

n ie  p o d p is u  pod  za m ie s z c z o n e  p o ­
wyżej zd ję c ie , z ro b io n e  p o d cza s  roz- 
d ra że w sk ie j s e s ji Rady G m in y  w  m i­
n io n ą  ś ro d ę . W id a ć  n a  n im  M a riu ­
sza  D y m a rsk ie g o , w ó jta  R ozdraże­

w a . F u n d a to re m  n a g ro d y  je s t  f irm a  
Pizza a n d  C a ffe  K n s -M a rz  u l. B en ic- 

k ie j w  K ro to szyn ie
fszopj

______________________
Wypełniony kupon prosimy wysłać na adres 

redakcji lub wrzucić do skrzynki RK -  Sienkiewicza 2a

Na spotkaniu z burmistrzami gmin 
powiatu krotoszyńskiego, które od­
było się kilkanaście dni tem u  
w  Starostw ie Powiatowym , apelo­
w a ł Pan o rozpropagowanie w  gmi­
nach nowego typu szczepień 
ochronnych u zw ierząt hodowla­
nych. Czy może Pan powiedzieć 
coś więcej na ten tem at?
M ó w iłe m  o w d ra ża n iu  p ro g ra m u  

zw a lcza n ia  c h o ro b y  A u jeszkyeg o  
u ś w iń . Ta za ka źn a  w iru s o w a  c h o ro ­

b a  m o że  s p o w o d o w a ć  du że  s tra ty  

w  h o d o w li t rz o d y  ch le w n e j, na jczę ­

śc ie j z ty tu łu  m n ie jszych  przy ros tó w , 

p o ro n ie ń  i s ła b ych  m io tó w . C h o ro b a  

je s t  g roźna , ty m  ba rd z ie j, że na jczę ­

śc ie j p rze b ie g a  be zob jaw o w o . 
W ię k s z o ś ć  k ra jó w  U nii E u ro p e js k ie j 

je s t  u rzę d o w o  w o ln a  o d  te g o  sch o - 
‘ rze n ia  lu b  re a lizu je  d a le k o  za a w a n ­

so w a n y  p ro g ra m  w a lk i z n im .

A ja k  radzi sobie z tym  Polska?
D otych cza s  p ro g ra m  te n  p ilo ta żo w o  
je s t  p ro w a d zo n y  w  w o je w ó d z tw ie  lu ­

b u s k im . P rog ram  zw a lczan ia  te j c h o ­
ro by  w  W ie lk o p o ls c e  m a  s ię  zacząć, 

zg o d n ie  z w ytycznym i w o je w ó d z k ie ­

g o  le ka rza  w e te ry n a r ii.  K ażde s ta d o  
ś w iń  b ę d z ie  trz y k ro tn ie  zb a d a n e  

p rzez  w yznaczo nych  w e te ryn a rzy , 
k tó rz y  p o b io rą  p ró b k i k rw i o d  św iń  

i p rze ka żą  je  d o  b a d a ń  la b o ra to ry j­

nych w  Z a k ła d z ie  H ig ien y  W e te ry n a ­

ry jne j. G dy w sz y s tk ie  b a d a n ia  bę dą  

u je m n e , to  d a n e  g o s p o d a rs tw o  
uzyska  s ta tu s  u rzę d o w o  w o ln e ­

go  o d  w iru s a  ch o ro b y  A u jeszky­

ego . A  gdy k o n tro la  w ykaże  tę  
ch o ro b ę , w ó w cza s  w  s ta d z ie  bę­

dą  p ro w a d zo n e  szcze p ie n ia , n a ­

to m ia s t  p o w ia to w y  le k a rz  w e te ­
ryn a rii p o d e jm ie  decyz ję  o  za ka ­
z ie  s p rze d a ży  ś w iń . P oza ty m  

szc z e p ie n ia m i z o s ta n ą  p o d d a n e  

ró w n ież  g o s p o d a rs tw a  o d d a lo n e  do  
1 ,5  km  o d  o g n is k a  choroby.

Poruszył Pan rów­
nież tem at usu­
wania z dróg 
i utylizacji 
p a d ły c h  
świń...
Tak, cho - 

d z i 

o  o p ra ­
c o w a n ie  
ja k ie g o ś  

s y s t e ­
m u , p o n ie w a ż  o b e c n ie  na  te re n ie  
n a szego  p o w ia tu  w sz y s tk o  je s t  za ła ­

tw ia n e  d o raźn ie . P rzypo m inam , że li­
kw id a c ja  pad łych  zw ie rzą t z d ró g  pu­

b licznych  je s t  z a d a n ie m  w ła s n y m  

gm iny. W  zw iązku  z czym  je s z c z e  raz 

z a syg n a lizo w a łe m  to  b u rm is trz o m . 

G m in y  p o w in n y  m ie ć  u m o w y  z po d ­

m io te m  z a jm u ją cym  s ię  tra n s p o r­

te m  zw ło k  zw ie rzęcych  d o  u ty lizac ji. 
A  n ie  w s z y s tk ie  ta k o w e  p o ro z u m ie ­

n ie  m a ją  p o d p is a n e . N a jle p ie j, gdy­
by to  p row adz iły  f irm y  z lo ka lizo w a n e  

b lis k o , aby za re a g o w a ć  na  w ezw a­

n ie  d o  u s u n ię c ia  p a d łe g o  zw ie rzę c ia  
ja k  n a jw cze śn ie j.

Rozmawiał
Sebastian Pośpiech

«,qZA&C4fr> ZAPRASZA NA:
“ •  Dizze z  trieca ooalaneao drew

Krotoszyn, oL Benicka 24 
Czynne: M. - sok. 14“  - 23“ , • kebab, 

niedziele 12“  - 23“

I Tel. 066$ 467 324

•  pizzę z pieca opalanego drewnem,
•  hof-dogi 

i kiełbasę z pieca,
•  sałatki, 

tortille,

K o m e n ta rze  d o  n a szy ch  te k s tów  i te g o ,  c o  n ies ie  ż y c ie

•  hamburgery,
•  zestawy z frytkami,
•  desery lodowe, ciasta.

Organizujemy imprezy okolicznościowe do 4 0  osób.

Krotoszyn, ul. Mahle 4 
tel. 062 722 00 10 
www.wodnikhotel.pl 
recepcja@wodnlkhotel.pl

~ oferujemy pokoje 
(TV-sat., telefon, 
in ternet, łazienka),

~ w cenę pokoju wliczone

sarnia, yacouzzi,
~ możliwość korzystania 

z kręgielni,
~ w  restauracji hotelowej 

organizujemy bankiety, 
spotkania towarzyskie, 
prywatne i firmowe.

Nasza misja
Jesteśmy tygodnikiem redagowanym przez rodowitych krotoszy- 
nian. Nasza gazeta powstała z wielkiego ruchu „Solidarności". 
Jesteśmy niezależni i  reprezentujemy polski kapitał. Mamy za so­
bą tradycję kilkunastu lat i przywiązanie do spraw żyjących obok 
obywateli. Czujemy się cząstką historii Krotoszyna. Opisujemy 
zdarzenia i problemy, by nasze życie było lepsze. Nawet wtedy, 
gdy wytykamy uchybienia, mamy dobre in- rrH 
tencje. My piszemy, że tutaj warto ż y ć A a  KnoTOSZYNS1<.

KTOŚ MÓGŁ UMRZEĆ...

Przykładnie ukarać i podać do  w iadom o­
ści publicznej w ym iar kary.

Tadeusz

Posadzić go na  24  godziny p rzy  telefonie 
alarm ow ym  112, to  m u się  g łupot ode- 
chce. maja

DYMI NA CAŁĄ OKOLICĘ

N a Rynkowej jes t piekarnia, ta dopiero da- 
je  czadu na okrągło, w  centrum  m iasta tru- 
j e  i zanieczyszcza. O kno strach otw orzyć, 
bo  pełno sadzy w  dom u. N ikogo to nie in­
teresuje, w  jak im  stanie jes t kom in? C o się 
spala w  piecu? M am y ekologię i ochronę 
środow iska w  K rotoszynie, n ie  m a co!

Andrzej

Staw iam  duże p iw o tem u, k to doprow adzi 
w łaścicieli firm y G M  do respektow ania 
p raw a w  zakresie ochrony środow iska. 
(■••)

MG

N iedługo  w ybudu ją  w  K rotoszynie spa­
larnię śm ieci... C zyżby czas się w yprow a­
dzać? W iększość czasu przebyw am  poza 
K rotkiem , ale jeszcze  m nie coś tu trzym a, 
to ta  m ała ojczyzna i dom  rodzinny, który 
w łaśnie przez G iM  jes t podtruwany.

sa.....

BEZROBOCIE SPADŁO

Spadlo bezrobocie, bo część ludzi w yje­
chała za  granicę. Przestalibyście się w resz­
cie chw alić, że  to  w asza zasługa.

maja

U znanie dla urzędników  z  Pow iatow ego 
U rzędu Pracy...

obserwator

PASTOR REJ APELUJE

Stan cm entarza nie- niem ieckiego -  jak  
m ów ią  na  niego m ieszkańcy -  to skandal. 
O d  ilu lat ju ż  słyszymy, że zostanie zapro­
w adzony porządek?! Trudno uw ierzyć, że 
coś się zm ieni w  najbliższym  czasie. M o­
im  zdaniem  parafia ew angelicka pow inna 
go  przekazać kom uś, kto by go posprzątał, 
bo  nigdy nie doczekam y się porządku.

michu

Przy okazji porządkow ania cm entarza na­
leżałoby w yprow adzić z  budynku przy 
cm entarzu  tych  m eneli zw anych  m ichał­
kami. C iągle pijani, brudni, używ ający 
głośno w ulgaryzm ów . Z  m ieszkania, k tó­
re na pew no dostali za danno , zrobili norę. 
C o  dosta ją  z  opieki, to przepijają. Z a  co 
żyją, najlepiej popytać tych, co m ają  n ie­
daleko cm entarza działki.

Sroka

MEDALE DLA NAUCZYCIELI

Tylko porządny dyrektor dba o  sw oich na­
uczycieli i widzi ich pracę i zaangażow a­
nie! W tedy ci m ają  szansę na odznacze­
nia. Sąjednak  tacy w  naszym  powiecie, co 
w idzą tylko czubek w łasnego nosa i żonę! 
Pracę taki rozdzieli m iędzy nauczycieli 
i pracow ników , a  sam  sobie i żonce przy­
pisuje zasługi innych. Tym  sam ym  w yso­
ko nagradza w łaśnie j ą i  je j dąje w ysokie 
m otyw acyjne -  aż  to do bólu  niesm aczne, 
ale prawdziwe!

medalika

ŚWIŃSKA GÓRKA

Św inie hodują w szyscy ci, co m ają  zie­

m ię, i ci, co  m ają  ziem ię tylko w  donicz­
kach. N ic dziw nego, że w ieprzow iny jes t 
zbyt dużo, a  cena niska. To, co się dzieje 
po w ioskach, to praw dziw y cud Tuskowy. 
Tylko Irlandii nam  potrzeba.

PO-pulista

Najlepiej op lacająsię  dopłaty z  U nii Euro­
pejskiej. C zy  się robi, czy  się  leży -  kasa 
z  U nii się należy!

Niby krotoszyniak

Jak  św iat św iatem , rolnicy zaw sze tw ier­
dzili, że  są  biedni i pokrzyw dzeni. M a ją to  
ju ż  chyba w e krwi.

mieszkaniec

Tę rub rykę  re d a g u je m y , w yko rzys tu jąc  lis tow ne , te le fo n ic z n e  i w y b ra n e  in te rn e to w e  o p in ie  C zy te ln ików . 
R e d a k c ja  n ie  p o n os i o d p o w ie d z ia ln o ś c i za  ich  treść.

1 3  listopada 2 0 0 7 ■ z e c z

http://www.wodnikhotel.pl
mailto:recepcja@wodnlkhotel.pl
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Obchody rocznicy 
odzyskania wolności
Święto obchodzone 11  listopada na pamiątkę odzyskania przez Pol­

skę niepodległości w  1918  roku jes t najważniejszym polskim  świę­
tem  narodowym. Powiatowe obchody odbyły się w  Krotoszynie.

Polska odzyskiwała niepodległość stopnio­
wo, zatem wybór 11 listopada jest dość arbi­
tralny. Być m oże uznano tę datę za przeło­
mową, bo bliska zakońezenia była I wojna 
światowa, ponieważ Niem cy skapitulowali 
na froncie zachodnim, a w  Polsce Rada Re­
gencyjna przekazała w ładzę nad podległym 
wojskiem  m arszałkowi Józefowi Piłsud­
skiemu. Tego sam ego dnia wojska niemiec­

kie zaczęły się wycofywać.
Dzień 11 listopada ustanowiono św ię­

tem narodowym  dopiero ustaw ąz kwietnia 
1937 roku, ale do czasu wybuchu II wojny 
światowej obchodzone je  ledwie dw a razy. 
W  czasie okupacji było zabronione, a  po 
1945 r. w ładze kom unistyczne świętem 
państw ow ym  uczyniły 22 lipca -  datę pod­
pisania M anifestu PK W N . W szystkie m a­
nifestacje patriotyczne aż do 1989 roku by­
ły tłumione pi7.cz ZOM O.

PO
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Delegacje ruszyły pod kościół pw. św. Piotra i Pawła

Porównaj ceny paliw

N arodow e Święto Niepodległości ob­

chodzone 11 listopada przywrócono 21 lu­
tego 1989 roku, w  trakcie obrad Okrągłego 
Stołu.'

Tegoroczne powiatowe uroczystości za­
częły' się przed godz. 12.00 w  Krotoszynie 
cerem onią podniesienia flagi państwowej 
na ratuszu. Następnie uczestnicy (samorzą­
dow cy z  powiatu i gminy, dzieci i młodzież, 
harcerze, poczty sztandarowe różnych orga­
nizacji) razem  z  K rotoszyńską Orkiestrą 
D ętą przemaszerowali do kościoła pw. św. 
Piotra i P aw ią  gdzie wzięli udział w  uroczy­
stej M szy św. w  intencji Ojczyzny. Po nabo­
żeństwie złożono wiązanki kw iatów  pod 
pom nikiem  Wolności. O statnim  akcentem 
obchodów 11 listopada było ogłoszenie w y­
ników konkursu Polskie sym bole narodowe 
w  M uzeum  Regionalnym.

(pop/J

Pod patronatem Rzeczy Krotoszyńskiej

Podziel się, 
czym możesz!

Krotoszyński rynek 17  października. Wszystko gotowe, można zaczynać

W arto przyjść na krotoszyński rynek 16 listopada po po­
łudniu, posilić się ciepłą zupą i wesprzeć tych, których nie 
zawsze stać na choćby jeden ciepły posiłek w ciągu dnia.

D o akcji organizowanych w  całym  kraju w  
związku z M iędzynarodow ym  Dniem  Wal­
ki z  U bóstw em  dołączyło w  tym  roku kro­
toszyńskie starostwo -  w espół z  centrum  
wolontariatu, licznymi innymi organizacja­
mi pozarządowym i oraz przedsiębiorcami. 
17 października na rynku w  Krotoszynie 
rozdawano zupę i pieczywo, zbierano arty­
kuły pierwszej potrzeby, kwestowano.

M łodzi ludzie z  Centrum  Wolontariatu 
Ziemi Krotoszyńskiej zebrali tego dnia łącz­
nie 740,34 zł, a pieniądze trafiły do Banku 
Żywności przy Powiatowym  Centrum  Po­

m ocy Rodzinie.
W  Krotoszynie akcja m a ciąg dalszy. 

N ajbliższą odsłonę zaplanowano na 16 li­
stopada (piątek). M iejsce - j a k  poprzednio -  
to rynek, czas: od godz. 13.00 do 16.00.

K oordynatorką E w a Fudała ze staro- 
s tw ą  w  imieniu wszystkich organizatorów 
apeluje za naszym  pośrednictwem  o szero­

ki udział. -  Obok nas żyje wiele osób bory­
kających s ię :  niedostatkiem. Z  reguły o  tym  
nie mówią, ale na ich stolach nie zaw sze go ­
śc i ciepły posiłek, brakuje pieniędzy na za­
kup podstaw owych rzeczy, a  ciepły p iec  
i bieżąca woda bywają luksusem. Proponu­
je  zwłaszcza szkołom, aby zechciały zorga­
nizować zbiórki żywności, odzieży, zaba­
wek, a to, co zgromadzą, dostarczyły 16 li­
stopada pod ratusz.

Podobnie jak  przed miesiącem, jedna 
z  restauracji przygotuje kociołek pożywnej 
zupy, a piekarnia dostarczy pieczywo. Każ­
dy będzie m ógł się poczęstować, a kto ze- 
chce, wrzuci złotówkę lub in n ą  dow olną 
kw otę do stojącej obok stoiska puszki, 
wspierając w  ten sposób potrzebujących.

D odatkow e infonnacje na temat akcji 
m ożna uzyskać, telefonując do koordyna- 
torki (062 725 42 56, wewn. 308).

(er)

K ursy  dla ro ln i­
ków. R ozdrażew - 
ski U rząd  G m iny  
o rgan izu je  dla 
ro ln ików  z gm iny 
kursy  na tem at 
podstaw ' obsługi 
kom putera. R oz- 
p o czn ą  się 
w  grudniu  w  roz-

d rażew sk iem  Z espo le  Szkół Publicz­
nych oraz  Szkole Podstaw ow ej w  N o ­
w ej W si. K oszt 20 -godzinnego  kursu 
to  30 zł. S zczegó łow e in fon n ac je  
m o żn a  uzyskać , telefonując pod  nu ­
m er 062 722 13 14. S T O P .

S p o tk a n ie  z  cza ro w n icą . 16 listopada 
o  16.00 K ro to szy ń sk a  B ib lio teka  P u ­
b liczna  organ izu je  d la  dzieci S p o tka ­
n ie  z  czarow nicą  Zeldą. Z elda będzie 
czy ta ła  m ałym  gośc iom  bajki. S T O P .

D y ż u ry  r a d n e j .  19 listopada w  biurze 
ro zd rażew sk iego  K ó łka  R oln iczego  
rozpoczn ie  d y żu ry  radna pow iatow a 
R enata  R zekiecka. M ieszk ań cy  m o g ą  
się z  n ią  spo tkać od  godz. 9 .00  do  
10 .00 w  każdy  pierw szy i trzeci pon ie­
d zia łek  m iesiąca. S T O P .

Ju b ileu sz  bib lio teki. 28 listopada 
o  godz. 17.00 w' sali koźm ińsk iej na- 
sycalni przy  ul. Tow arow ej o d b ęd ą  się 
uroczyste  obchody  jub ileu szu  60-lecia 
B iblio teki Publicznej w  K oźm inie 

W lkp. S T O P .

Z A Z  poszuku je  pracow ników . N o ­
w o  pow sta ły  Z ak ład  A ktyw ności Za­
w odow ej w  K oźm in ie W lkp. p o sz u ­
kuje kandydatów  na  stanow iska: księ­
go w eg o , rehabilitan tk i-p ielęgn iark i 
o raz  instruktorów : ogrodnika, ceram i­
ka , techn ika  m echan ika, sto larza i in­
fo rm atyka -  g rafika. P odan ia  m ożna 

sk ładać  do  23 listopada, do  godz. 
14.00, w  siedzib ie Z A Z  przy  ul. B o­
reckiej 2 3 ,6 3 -7 2 0  K oźm in  W lkp. D o­
d atkow e in fonnacje: tel. 608 291 350 
(d o g o d ź . 15.00). S T O P .

Ceny paliw w wybranych stacjach w  Krotoszynie i powiatach są-

siednich, zaktualizowane 12 listopada.

P b  95 P b  98 O N

Benice, Rom an Kala, ul. O krężna 20 4,29 źł - 3,99 zł

Borek W lkp, P etm chem ia Piock,

ul. Pow stańców  W lkp. 26 a (stan z  5 listopada) 4 ,39  zt 4,45 zł 3,89 zł

Jarocin, zlfec, ul. Zaciszna 2 4,38 zł ■ 4,07 zł

Jarocin. P K N  Orlen. ul. Poznańska 26a 4,29 zł 4,44 zł 3,89 zł

Krotoszyn. Bliska, Ć hw alrszew ska 4,37 zł 4,57 zł 4,06 zł

Krotoszyn. Statoil, ul. K oźm ińska 60 4,45 zł 4,63 zł 4,15 zł

O strów  W lkp.. Shell, ul. Kaliska 4 4.29 zł 4.49 zł 4,05 zł

----------------------------- -----------------------  REKLAMA ---------------------------------------------------
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Jak m in ą ł tydz ień?  Po raz ko le jn y  zw racam y uw agę na zdarzenia i z jaw iska  
naszym  zdaniem  na jbardzie j pozytyw ne, a ta kże  na te , k tó re  budzą n iepokó j
czy są w ręcz  bu lw e rsu jące .

Order Uśmiechu dla Ryfki Parciak.

prom ocja do  50%
w  BUDVAR Centrum SA ty lko  do  15 g rudnia 200? specjalna oferta cenowa 
wybiera jeden z  trzech w ariantów  prom ocji...

W a r ia n t  II

kup okna pcw bez o łow iu, wpłać zaliczkę w  wysokości 10%, z terminem odbioru: 
• w  styczniu 2008, a my obniżymy cenę o dodatkowe 4%,
- w lutym 2008, a my obniżymy cenę o dodatkowe 5%.
- w marcu 2008, a my obniżymy cenę o dodatkowe 3%; 
dodatkowo dostaniesz wybrane parapety z  aglomarmuru z  rabatem 50% 
B ottic ino , Rossa Verona, Breccia Aurora, Pertato Royal 

Szczegółowe Inform acje w  B iurze Handlowym:

KROTOSZYN, pi. Jana Pawia It 1b, tel. (0621722 76 45
w w w .b u d v a r .p l In fo l in ia :  0  801 4 0 4  8 01 ; 0  601 908 908

Bardzo słabe wyniki drużyny piłkarskiej Astry.

Mieszkania dla pogorzelców i lokatora... przycze­

py-

Znakomite osiągnięcia karateków z naszego po­
wiatu.

Pozapadane studzienki kanalizacyjne w Dzieli- 
cach.

r s z e c z 1 3  listopada 2 0 0 7

http://www.budvar.pl
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31 października m ieszkaniec Krotoszyna 
drogą internetową kupił samochód. Zalicz­
kę w  w ysokości 1 tys. z ł w płacił na w ska­
zane konto bankow e. D o tej pory nie do­
czekał się auta. N ie zw rócono m u także 
pieniędzy.
31 października w  Krotoszynie policjanci 
zatrzymali 16-letniego m ieszkańca Kukli- 
now a, który m iał przy sobie marihuanę. 
D w a dni później w  ich ręce w padł 23-Ietni 
krotoszynianin, także z  trawką.
1 listopada nieustalony w łam yw acz dostał 
się do m ieszkania przy ul. G rudzielskiego 
w  Krotoszynie i skradł 4  tys. zł.
W  nocy z  1 na  2 listopada w  gm inie Z du­
ny w łam ano się do sklepu. Skradziono 
z  niego artykuły spożyw cze, alkohol oraz 
papierosy. M ienie było w arte400  zł. K roto­
szyńskim  stróżom  praw a udało się ustalić

5 listopada o  godz. 3 .00  na  ul. N arutow i­
cza w  K rotoszynie jad ący  op lem  22-letni 
krotoszynianin stracił panow anie nad po­
jazd em  i uderzył w  płot posesji. O kazało  
się, że był p ijany  (2,5 prom .). G rozi m u 
za  to  kara pozbaw ien ia  w olności do  2 lat. 
11 listopada na ul. S taw nej w  K ro toszy­

M iędzy 30 października a  10 listopada na 
terenie pow iatu krotoszyńskiego policjan­
ci zatrzym ali siedm iu nietrzeźw ych kie­
rowców. M iędzy innymi: na  ul. W rocław­
skiej w  Zdunach m ieszkańca M ilicza

M iędzy 5 a H listopada Pow iatow a Stacja 
Pogotow ia R atunkow ego w  K rotoszynie

Z

5 listopada na cm entarzu  w  Z dunach 
ochotnicy  z  B aszkow a usunęli z łam ane 
drzewo.
7 listopada strażacy ugasili śm ieci palące 
się na klatce schodow ej budynku przy  al. 
Pow stańców  W lkp. w  Krotoszynie.

i zatrzym ać spraw ców  - s ą  to: 33-letni kro­
toszynianin oraz 37-letni mieszkaniec gm i­
ny Zduny. Skradzione artykuły odzyskano. 
W  nocy z 2 na  3 listopada na terenie sąsia­
dującym  ze staw em  rybnym  w  gm inie 
Z duny w łam ano się  do klatki m etalowej 
stojącej na brzegu łowiska. Skradziono 
z  niej 90 kg  ryb. Straty oszacowano na  700 
zł.
W  nocy z  3 na  4  listopada nieznany w an­
dal uszkodził w  sam ochodzie zaparkow a­
nym  na krotoszyńskim  rynku antenę, ze­
w nętrzne lusterka, wycieraczki oraz tablicę 
rejestracyjną; napraw a będzie kosztow ała 
700 zł.
7 listopada w łam ano się od przedsiębior­
stw a przy ul. Zdunowskiej w  Krotoszynie. 
Skradziono elektronarzędzia za  7 tys. 398 
zł. Policja nie ujęła złodzieja.
9  listopada nieznany rabuś wykorzystał nie­
uw agę personelu sklepu przy ul. 1 Stycznia 
w  K rotoszynie i skradł 30 dezodorantów, 
wartych łącznie 299 A
W  nocy z  9  na 10 listopada na  ul. Koźm iń­
skiej w  Krotoszynie nieustalony wandal 
zniszczył obudow ę złącza energetycznego. 
Straty w ynoszą 1 tys. zł.

WYPADK
nie k ieru jący  b m w  19-Ietni m ieszkaniec 
K rotoszyna n ie dostosow ał prędkości do 
w arunków  na  drodze, w padł w  poślizg, 
stracił panow anie  nad  sam ochodem  
i uderzy ł w  drzew o. Z  obrażeniam i ciała 
został przew ieziony  d o  szpitala. B ył 
trzeźwy.

(1,96 prom .), w  K oźm inie W lkp. na ul. 
Zam kow ej 46-latka z  M okronosa (2,02 
prom .), na ul. Boreckiej -  44-latka z  gm iny 
D obrzyca (2,44 prom .), w  G ałązkach -  
m ieszkańca gm iny K oźm in (1,78 prom.).

udzieliła pom ocy 7 osobom  poszkodow a­
nym  w  w ypadkach, w  tym  dw óm , które 
ucierp iały  w  w ypadkach na drogach. D o 
nagłych zachorow ań pogotow ie w yjeż­
dżało 74 razy, a  46  pacjentów  przyjęto na 
leczenie w  szpitalu przy  ul. M ickiewicza. 
Z  pom ocy  lekarskiej w  am bulatorium  
w  K rotoszynie oraz koźm ińskiej i koby- 
I ińskicj podstacji pogotow ia ratunkow ego 
skorzystały 52 osoby.

7 listopada w  w yniku  zw arcia instalacji 
elektrycznej w  K obiem ic zapaliła się szo­
pa. Pożar ugasiły  jednostk i strażackie 
z  K rotoszyna oraz Kobiem a.
10  listopada na  ul. Zdunow skiej w  K roto­
szynie palił się budynek mieszkalny. N aj­
praw dopodobniej przyczyną zaprószenia 
ognia była iskra z  pieca kaflowego. Pożar 
ugasili zaw odow i strażacy ze  stolicy po­
wiatu.
I I "listopada na ul. Stawnej w  Krotoszynie 
strażacy zabezpieczyli m iejsce w ypadku 
drogow ego.

(szop)

Tajemnicza śmierć listonosza

Natrafili na kolejny 
mały przelew
Krotoszyńska P rokura tu ra  Rejonowa na tra fiła  na ko le jny  

przelew, k tó ry  k ilk a  dni przed śm ie rc ią  z ro b ił P io tr D., k ro ­
toszyńsk i lis tonosz. Ś ledczy zw róc ili s ię  te raz o pom oc do 

B iura In fo rm acji K redytow ej.

Przypom nijm y: 36-letni m ieszkaniec Kro­
toszyna zaginął 19 września. Policję poin­
form owali o  tym  zaniepokojeni pracowni­
cy  krotoszyńskiej poczty -  Piotr D. nie 
w rócił z  terenu. O kazało się, że  m iał przy 
sobie sporą g o tó w k ę  głów nie w ypłaty dla 
rencistów  i emerytów. Jeszcze tego sam e­
go  dnia policja natrafiła n a  sam ochód zagi­
nionego. Stał w  podkrotoszyńskim  lesic 
kom unalnym . 20  w rześnia znaleziono 
zwłoki Piotra D.

N adal nie znam y opinii biegłych 
w  spraw ie tej tajemniczej śmierci, chociaż 
zdaniem  Janusza Walczaka, rzecznika ka­
liskiej Prokuratury O kręgow ej, krotoszy­
nianin najpraw dopodobniej popełnił sa­
m obójstw o. — To obecnie najbardziej 
m ożliw a wersja zdarzenia, ale n ie m ożem y  
tego stw ierdzić z  całą  pew nością, dlatego  
n ie  wykluczam y innych w ariantów  — to 
w ypow iedź rzecznika z  października br. 
(7?/ćnr4O).

C ały czas prow adzone je s t także śledz­
tw o w  spraw ie zaginionych pieniędzy. 
Ustalono, że kilka dni przed tragicznym i 
zdarzeniam i Piotr D. przelał w  sum ie kil­
ka  tysięcy zł na  różne konta bankow e (je­
den duży przelew  i ki łka mniejszych). N ie­

daw no krotoszyńska prokuratura natrafiła 
na  ślad kolejnego przekazania gotówki. -  
Chodzi o  jed en  przelew  opiew ający na  kil­
kaset złotych  informuje M  ichał Oprysiak,

Rolnicy dostanq pieniqdze z UE
Rolnicy, którzy w tym roku 
w ARiMR złożyli wniosek 
o unijną dotację na moderni­
zację swoich gospodarstw, 
a nie otrzymali jej w 2008 r., 
na pewno dostaną pieniądze. 
Pozostawione przez nich 
w agencji dokumenty, w przy­
szłym roku będą rozpatrywa­
ne w pierwszej kolejności.

O d 9  listopada w  całym  kraju regionalne od­
działy Agencji Restrukturyzacji i M oderni­
zacji Rolnictwa przyjm ują od rolników 
wnioski o  unijne dofinansowanie na moder­

Urzqd wymieni stare tablice
Stanisław  Szpopcr, przew odniczący kro­
toszyńskiej R ady O sied la  n r  4 , zw anego 
po to czn ie  Parcelkam i, po ruszy ł na  p aź­
dziern ikow ej sesji R ady M iejskiej tem at 
starej tab licy  z  n azw ą  K o m ite t O sied lo­
wy. M ieszkańcy  zw ra ca ją  m i uw agę, że  
n a  b u dynku  szko ły  n a d a l w isi tab liczka  
z  n ieaktua lną  nazw ą. P oza  tym  je s t  m o c­
no  zn iszczona , co  n ie  p o w in n tj zby tn io

Wiszące zwłoki Piotra D. znaleziono na tej myśliwskiej ambonie

sz e f  Prokuratury Rejow ej. N ajpraw dopo­
dobniej w e wszystkich przypadkach cho­
dziło o  regulowanie długów. A by wyjaśnić 
kw estię innych ew entualnych przekazów  
pieniędzy prow adzący śledztw o zwrócili

nizację gospodarstw. W  tym  roku pula w y­
nosi przeszło 1 miliard 36 m ilionów zł. Teo­
retycznie w  każdym oddziale przyjm owa­
nie podań o  dotację m a się zakończyć w te­
dy, kiedy sum a środków, o  które ubiegają 
się rolnicy, przekroczy 120 proc, kwoty 
przeznaczonej dla danego województwa. 
Jednak Radosław Iwański, rzecznik praso­
w y centrali ARiM R zapewnia, że  wszystkie 
wnioski zostaną przyjęte. O bietnica ta nie 
usatysfakcjonowała gospodarzy, bo  złoże­
nie ow ego dokum entu nie jest równoznacz­
ne z  otrzymaniem dotacji.

O  tym, kto w  tym  roku dostanie pienią­
dze, będzie decydowała kolejność złożenia 
wniosku. Dlatego ju ż  wiele dni przed rozpo­
częciem przyjmowania dokum entów przed 
agencjami utworzyły się długie kolejki pro­

dziw ić, b o  liczy  so b ie  j u ż  d o b ie  35 la t -  
pow iedzia ł R zeczy  Szpopcr. A  p rzecież  
kom itety  osiedlow e ju ż  od  daw na n ic ist­
nieją. O d  kilkunastu  lat sam orządy  osie­
d li, będące , podobnie  ja k  so łectw a, je d ­
nostkam i pom ocniczym i gm iny, n oszą  
n azw ę rad osiedli. J u ż  k ied yś n a  se s ji 
obiecano  m i to  załatw ić, a le  n ic  n ie  zro­
b iono  w  te j kw estii dodał.

się  o  pom oc do  Biura Inform acji Kredyto­
wej. Instytucja ta m.in. przechow uje i prze­
tw arza dane, obrazujące historię kredyto­
w ą  w szystkich klientów  banków.

(szop)

ducentów  rolnych. Powołali oni komitety 
kolejkowe, które zajm ow ały się wpisyw a­
niem  oczekujących na listy. Podobnie było 
także przed poznańską agencją, gdzie wśród 
oczekujących byli rów nież rolnicy z. nasze­
go  powiatu. Tutaj do rozdysponowania 
przeznaczono 173 m in 557 tys. zł, a  jeden 
gospodarz mógł liczyć naw et na 300 tys. zł.

M im o iż w  tym  roku nic w szyscy 
rolnicy załapią  się na dotację, okazuje się, że 
ich wielogodzinne oczekiwania nie poszły 
na marne. Jak dowiedzieliśmy się w  po­
znańskim oddziale ARiM R, wnioski produ­
centów  rolnych, którzy teraz nic otrzymali 
pieniędzy, nic stracą ważności i w  2008 ro­
ku będą m iały pierwszeństwo podczas 
przyznawania unijnego dofinansowania.

(szop)

Jak w yjaśn ił zas tęp ca  burm istrza  
F ranciszek  M arszałek , n o w e  tab lice 
z  praw id łow ym i nazw am i zostały  zam ó- 
w ionc. - Trudno m i p ow iedzieć , k ied y  
zo sta n ą  zaw ieszone, a le  sp ra w a  na  p ew ­
n o  zo s ta n ie  za ła tw iona  zapew nił w ice­
burm istrz . U rzędn ików  trzym am y za  
słow o!

(popi)
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Tem aty tygodn ia 5

Statystyki urzędu p ra c y  
n iep recyzy jn e?
Zadzwoniła do nas mieszkanka Zdun komentując publikację z ubiegłe­
go tygodnia na tem at spadku bezrobocia w  powiecie krotoszyńskim 
poniżej poziomu 10 procent. -  Jestem ciekawa, czy Pow iatow y Urząd 
Pracy podaje pe łne  dane? Czy ujmuje w  s ta tys tykach  również osoby, 

któ re  same wyrejestrow ują się na czas określony? -  zapytała.

N asza C zytelniczka zc  Z dun, będąca na 
bezrobociu- bez p raw a do zasiłku, nie­
daw no otrzym ała poprzez PU P propozy­
cję podjęcia pracy w  sklepie. -  Udałam  
się  do  pracodaw cy na rozmowę, ale, nie­
stety, n ie m ogłam  p rzy ją ć  oferty, p o n ie ­
w aż w  godzinach przedpołudniow ych  nie  
m iałam  z  kim  zostaw ić dw ójki dzieci, a  on 
żąda ł p ra c y  na  dw ie zm iany -  opow iada. 
U rząd Pracy w  przypadkach odrzucenia 
oferty przez bezrobotnego w ykreśla go 
z  rejestru na 90 dni. -  Ż eby uniknąć tej 

karencji, poradzono  mi, że  m am  się  sam a  
wyrejestrować. M ogłam  tak zrobić, p o ­
niew aż m ąż  u- naszej rodzinie m nie ubez­
p iecza  m ów i kobieta. Sądziła, że takie 
przypadki, jak  je j, zdarzają  się spora­
dycznie. Tym czasem  w  krótk im  okresie 
czasu spotkała dw ie koleżanki, które zna­

Bezrobotni rejestrują się w budynku na ul. Rawickiej

lazły się w  podobnym  położeniu i rów ­
nież zrezygnow ały  ze statusu osoby bez­
robotnej na w łasną  prośbę.

Tadeusz Polow czyk, sz e f  krotoszyń­
skiego pośredniaka  tw ierdzi, że  każdy, 
kto sam  się w yrejestruje, m oże ponow nie 
starać się o status poszukującego zatrud­
nienia niem al po pani dniach. -  Je ś li ktoś 
nie chce  pracow ać, to m y  g o  n ie  zm usi­
my. W szyscy za ie je stm w a n i w  P U P  m u­
szą pam iętać, że  w yrazili go tow ość p o d ­
ję c ia  pracy. M y dosta jem y o d firm  oferty  
p ra c y  d la bezrobotnych i staram y się  j e  
zrealizow ać -  m ów i Polow czyk. Jego 
zdaniem  zjaw isko ukrytego bezrobocia 
w  pow iecie krotoszyńskim  jes t tn idne do 
oszacow ania. -  K ażdy pracu jący  „na  
czarno ” sam  dokonuje takiego w yboru -  
w yjaśnia. (popi)

To nie przechowalnia 
dla niepełnosprawnych!
0  warsztatach terapii zajęciowej usłyszeć można opinie, że są swoistymi przechowalnia­
mi dla osób niepełnosprawnych. W dodatku zamiast przygotowywać uczestników do 
pracy i samodzielnego życia, urządza się im wycieczki i imprezy sportowe. A jak  jes t 
w  krotoszyńskiej placówce?

W arsztat terapii zajęciowej m ieszczący się 
w  Krotoszynie przy  ul. M łyńskiej 2d  dzia­
ła ju ż  od ponad 8 lat. M iejsce to różni się 
od  innych zakładów  pracy tym, że  rów no­
legle z  w ykonyw aniem  obow iązków  pro­
w adzona je s t rehabilitacja. Niestety, ter­
m in  ten kojarzony je s t w yłącznie z  w yko­
nyw aniem  masaży. N ic bardziej m ylnego. 
Priorytetem  je s t rehabilitacja, ale nie tylko 
m chow a, bo także społeczna i zaw odow a, 
czyli przygotow anie do  życia  w  społe­
czeństw ie i do podjęcia pracy. W arsztat łą­
czy  te  działania. U czestn icy  in tegrują się 
ze sobą, w ykonując pow ierzone obow iąz­
ki w  pracow niach: bukieciarsko-ogro- 
dniczej, gospodarstw a dom ow ego, kom ­
puterow ej, literacko-teatralnej, p lastycz­
nej, rękodzielniczej o raz technicznej.

W  krotoszyńskiej p laców ce oraz je j fi­
lii w  Łagiew nikach przebyw ają niepełno­
spraw ni, którzy p ragną znaleźć pracę 
w  typow ych zakładach pracy. Przed nimi 
długa droga. M uszą  bow iem  przełam ać 
nie tylko bariery architektoniczne czy 
uprzedzenia innych ludzi, w łasne lęki 
i obaw y, ale przede w szystk im  nauczyć 
się pracow ać w  now ych realiach. D la w ie­
lu z  nich byłaby to pierw sza praca zarob­
kow a. Pracujące ju ż  osoby  n iepełno­
spraw ne w spom ina ją  pierw sze m iesiące 
jak o  te n iezw ykle trudne. W ym agający, 
now y szef, siedm iogodzinny system  pra­
cy  bez częstych przerw  to najczęstsze w y­
m ieniane przez nich bolączki.

M im o tego osoby  przebyw ające 
w  w arsztacie przygotow ują się do podję­
cia zatrudnienia. P od  okiem  doradcy za­
w odow ego  odw iedzają  zakłady pracy,

p rzyglądają się poszczególnym  stanow i­
skom . Form a ta nosi nazw ę zatrudnienia 
w-spomaganego i łagodzi przejście 
z  warsztatu do firmy. D odatkow ąjej zale­
tą  je s t zapew nienie niepełnospraw nem u 
w sparcia w  osobie doradcy zaw odow ego, 
także w  okresie zatrudnienia. Jest on łącz­
nik iem  pom iędzy p racodaw cą a rodzica­
m i osoby niepełnospraw-nej, w spiera nie­
pełnospraw nego w  now ym  m iejscu pracy, 
pom aga w  sytuacjach problem ow ych.

W  tym  roku z  krotoszyńskiego w arsz­
tatu terapii odeszło do pracy pięć osób. 
Cztery spośród nich skorzystały z  zatrud­
nienia w spom aganego w  perzyckiej fir­
m ie Rosm osis.

D yrektor w arsztatu Paw eł Kaczm arek 
za priorytetow ą działalność sw ojej pla­
ców ki uw aża rehabilitację zaw odow ą. 
Jednak stale podkreśla, że nie należy oce­
niać w arsztatu w yłącznie w  kategoriach 
udanego w ejścia na rynek pracy. Trzeba 
pam iętać, że  uczestnicy, którzy nie znaleź­
li pracy, rów nież osiągnęli sukces. Dzięki 
w arsztatow i niektóre o soby  niepełno­
spraw ne po  raz  pierw szy m iały  okazję  do 
naw iązania kontaktów  społecznych. Poza 
tym  w ielu z  nich p ierw szy raz  w  życiu 
m ogło  się z  kim ś zaprzyjaźnić, zobaczyć, 
now e m iejsca, pojechać na  w ycieczkę czy 
pójść do kina. D otąd siedzieli w  dom ach. 
O becnie w yk o n u ją  czynności, których 
w cześniej n ie próbow ali; nie b o ją  się ju ż  
sam i w yjść z  dom u czy zrobić zakupów . 
Ponadto potrafią się ubrać, um yć. W  pew ­
nym  stopniu są  sam odzielni i pom ocni dla 
rodziny. To także dużo.

Agnieszka Gręda

Terapeutki z podopieczną

--------------------------------------- REKLAMA----------------------------------------

TANIE
I linie lotnicze

W izz Air, RYANAIR, C en tra lw ings,
I E a sy  J e t ,  S ky  E uropę, A E R  LIN G U S, 

C O ND O R , N orw egian , J e t  2

; Europejskie połączenia autokarowe i promowe •
I Karta EURO<26 - ubezpieczenie dla młodzieży : 

PROMY DO SKANDYNAWII: 
POLFERRIES,UNITY LINĘ.

EXTRATOUR Biuro Podróży
; ul. Podgórna 1, Krotoszyn
i tel./fax 062 725 44 43e -------------------------------------------------------

A ludzie mówią...
Czy kro toszyńsk i Pow ia tow y Urząd Pracy sku teczn ie  

pom aga bezrobotnym  w  znalezieniu zatrudn ien ia?

Notowała: Karena Bałoniak 
Fotografował: Bartek Blecha

Paweł Kempa
(odlewnik)

Tomasz Podsiad
(budowlaniec)

Andrzej Robak
(technik odlewnik)

Marcin Walczak
(tapicer)

Agata Bielawna
(uczennica)

Trudno znaleźć w  naszych okolicach inte­
resującą pracę, nawet urząd  pra cy  niewie- 

. le  tu pom oże. Jednak nie narzekajm y -  sy ­
tuacja bezrobotnych je s t  nieco lepsza niz 
kilka łat temu.

Niestety, takie m a m y czasy, że  każdy  m oże  
liczyć tylko sam  na siebie. B ezm bocie  
w ciążjest aktualnym  problem em , niestety, 
nie  w idzę  w  najbliższym  czasie szans na  
je g o  rozwiązanie.

G dyby u rzą d  p ra c y  dzia ła ł efektyw niej, 
z  pew nością  tylu m łodych łudzi nie m usia- 
loby  em igrow ać „za  ch lebem ". B rakuje  
u nas interesujących ofert pracy, szczegól­
n ie d la kobiet.

N ie  je s te m  zadow olony z  działalności tej 
placów ki. Ubolewam, ż e  w  K rotoszynie  
trudno o  dobrą pracę, dla tegojeśli trafi m i 
się  okazja, chciałbym  wyjechać za  gra n i­
cę.

Jeśli ktoś napraw dę chce  znaleźć ciekaw ą  
posadę, to j ą  znajdzie. O becnie je s t  lak, że  
wielu ludzi czeka, aż p raca  sam a  d o  nich  
przyjdzie, a le  to n ie  takie proste. Trzeba li­
czyć p rzede  wszystkim  na siebie.
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The Cars On Fire

W  krotoszyńskim  Art-K lubie Rozchulantyna w  najbliższym cza­
sie odbędą się ciekaw e koncerty. W czw artek 15  listopada 
o 20 .00  zagra kapela The Cars On Fire, a na 24 listopada za­
planowano występ fo lkow ej grupy Krzywa Grzywa.

Pierw szy  z  zespo łów  n a leży  do nurtu  
m uzyki zw anego  indicpopem . G ra bar­
dzo energ iczn ie , ro c k 'n ’ro llow o, z  g ita­
ro w ą zadziom ością . D o tego  dochodzi 
p opow a św ieżość  m elod ii. K apela  p o ­
w sta ła  w  W arszaw ie pięć lat tem u. 
W  m aju 2005 roku ukazał się je j deb iu­
tancki a lbum , za ty tu łow any  Tlie C a r Is  
O n F iie . P ły ta  odn iosła  zn aczn y  sukces 
m ed ia lny  i została  o k rzykn ię ta  g itaro ­
w ym  deb iu tem  roku 2006. Tym  razem  
będzie  m ożna j ą  usły szeć  w  K ro toszy ­

nie. B ilet na koncert kosztuje 10 złotych.
O  po łow ę m niej trzeba będzie  zapła­

cić za  w ystęp  fo lkow ej g rupy  K rzyw a
G rzyw a. T w orzą  ją : E w gienij G enew  
(bułgarski w irtuoz akordeonu), Jacek 
L ech (kon trabasista) i G rzegorz  D ą­
brow ski (skrzypek). Z espó ł m a w  reper­
tuarze  u tw ory  z  różnych części św ia ta  -  
bu łgarsk ie , m acedońsk ie , rum uńskie, 
po lsk ie , żydow skie, a  naw et argen tyń­
skie.

(pop/)

N apraw ię
Podczas czwartkowej sesji 
Rady Gminy Jan Motyl, soŁ 
tys Dzielić, zwrócił uwagę 
na problem pozapadanych 
w jego wsi studzienek ka­
nalizacji deszczowej. 
Krzysztof Jelinowski, dyrek­
to r Powiatowego Zarządu 
Dróg, obiecał, iż sprawa po­
winna zostać załatwiona do 
końca listopada.
N a  sesji R ady  G m iny  pon o w n ie  pad ło  
w ie le  cierpk ich  słów  pod ad resem  P o ­
w iatow ego  Z arządu  D róg. N a  działanie  
tej instytucji narzekali zarów no rajcy, ja k  
i sołtysi. Jednym  z  n iezadow olonych  był 
Jan  M oty l, so łtys D zielić. D rogą  p o ­
wiatową. która  b iegn ie  p rz e z  naszą  wieś, 
sa m o ch o d y  m uszą  je ź d z ić  środkiem  
je zd n i. P ow ód? P ozapadane w lo ty  stu ­
dzienek kanalizacji deszczow ej. - Jazda  
b liże j p o b o cza  je z d n i je s t  n iebezpieczna, 
bo  kra tk i są  j u ż  tak zapadnię te , ż e  w jeż­
d ża jąc  sam o ch o d em  w dziurę, m ożna  
zniszczyć  p o d w o zie  -  dodaj c sołtys.

Z  je g o  relacji w ynika , iż problem  po­
jaw ił się dw a lata tem u. M otyl ju ż  kilka­
kro tn ie  apelow ał, aby  gm ina zajęła  się  tą

studzienki?

Sołtys Dzielić narzeka na działania PZD

kw estią. O czyw iście  U rząd G m iny, k tó­
ry  nie je s t zarządcą  feralnej drogi, m oże 
złożyć w  tej spraw ie s tosow ny w niosek 
w  PZD . M ariusz  D ym arski, rozdrażew - 
sk i w ójt, i tym  razem  ob iecał, że  będzie  
in terw eniow ał w  p ow ia tów ce. P odobne 
zapew nien ie  złoży ła  obecna na sesji R e­
nata R zekiecka, radna pow iatow a.

N asza  gazeta  postanow iła  w yjaśn ić  
problem  u źródła. K rzy sz to f Jelinow ski,

dy rek to r PZD , p o in fo rm ow ał nas, iż 
kratki śc iekow e pow inny  zostać podnie­
sione  do  poziom u jezd n i je szcze  w  tym  
roku.

N ajp ra w d o p o d o b n ie j zro b im y  to  
je s zc z e  p o  ko n iec  listopada -  stw ierdził. 
M ieszkańcy  D zielić i k ierow cy przejeż­
dżający  przez w ieś, m ają  nadzieję, że 
ob ie tn ica  ta zostanie spełniona.

(s z o p )

Szymon Pawlak. Tel. 0  6 6 9  370  964 R O Z D R A Ż E W
Sebastian Pośpiech. Tel. 0  500  862  418

K O BY LIN

S z u k a ję  d y re k to r a ,  
b o  w y r e m o n to w a li  ra tusz?
Burm istrz Zdun og łos ił nabór na stanow isko dyrektora Zdunowskiego Ośrodka Kul­
tury. Na o fe rty  oczekuje do 5 grudnia. Poprosiliśm y o w yjaśnienia, bowiem  od la t 
ośrodkiem  ku ltu ry  połączonym  z izbą muzealną k ie ru je  w  Zdunach Łucja Długie- 

wicz-Paszek.
T

Zdunowski ratusz właśnie został wyremontowany

Jak tw ierdzi zastępca burm istrza M arian 
S obański, n abór m a bezpośredn i zw ią­
zek  z  zakończonym  w łaśn ie  rem ontem  
zaby tkow ego  ratusza. W kró tce  dojdzie  
do  odbioru  techn icznego  ob iek tu , a  o d ­
dan ie  do  u ży tku  nastąp i p raw d o p o d o b ­
nie z  początk iem  przyszłego  roku.

W  ra tuszu  w y g o sp o d aro w an o  po­
m ieszczenia, k tó re m a ją  stanow ić część 
m uzeum . W  w y rem o n to w an y m  o b iek ­
cie znajdzie  się  także p o d a tk o w y  pokój 
d la  je g o  pracow nika. D otychczasow a 
izba  m uzealna  nadal m a pełn ić  sw ą  
o b ecn ą  rolę, ale też  być m iejscem  licz­
n ie jszych  n iż  te raz  i o  szerszym  spek­
trum  im prez kulturalnych.

W iceburm istrz S obański tw ierdzi, że 
poszuk iw an ie  n ow ego  szefa  Z du n o w ­
skiego O środka K ultu ry  w  żadnym  razie 
n ie  oznacza  rezygnacji sam orządu  z  do­
tychczasow ej szefow ej, k tó ra  nadal bę­
dzie  k ierow ała  izbą  m uzealną  i sp raw o­
w ała  p ieczę  nad zgrom adzonym i w  niej 
eksponatam i.

(er)

U c z n ió w  s ta ć  n a  w ię c e j

Z asadnicza Szkoła Z aw odow a w  K obyli­
nie oraz Szkoła Podstaw ow a w  K uklino- 
w ic uczestn iczą w  rządow ym  program ie 
w yrów nyw ania szans edukacyjnych dzie­
ci i m łodzieży. N osi o ry iazw ę A ktyw iza­
cja  je d n o s te k  sam orządu  terytorialnego  
i o igan izacji pozarządow ych . O bie w y­
m ienione placów ki ośw iatow e realizują 
go  pod w spólnym  hasłem  S tać nas na  
więcej.

W  ram ach  projektu  w  kuklinow skiej 
podstaw ów ce odbyw ają  się  zajęcia dy- 
daktyczno-w yrów naw cze pt. N ie p o d d a ­
w aj się, zajęcia czytelnicze, koło teatral­
ne, na k tó rym  zostaną przygotow ane Ja­

W  sm olick ie j szkole  
w y re m o n tu ję  sa lę
G m ina Kobylin ogłosiła przetarg nieograni­
czony na przebudow ę sali gimnastycznej 
w  Smolicach. Dyrekcja, rodzice i uczniowie 
czekają na gruntowny remont pomieszcze­
nia do ćwiczeń od wielu lat.

Według projektu budowlanego sama sa­
la nie zostanie powiększona. Przewidziano 
za to zaadaptowanie pomieszczenia położo­
nego obok niej na szatnie, oddzielne dla 
dziewcząt i chłopców. Zostaną ulokowane

riZGCZ

sełka B ożonarodzeniow e. K ilkanaście 
godzin pośw ięcone będzie zajęciom  pla­
stycznym , m uzycznym  i sportow ym . 
C iekaw ostką są  w arszta ty  dla rodziców  
na tem at: pom ocy dziecku w  nauce. D zie­
ci z  tutejszej szkoły w y jadą  także do te­
atru.

Z asadnicza Szkoła Z aw odow a w  K o­
bylinie zaplanow ała natom iast 30 godzin 
inform atyki, tyle sam o na  przysw ojenie 
rzem iosła dziennikarskiego oraz 20 go­
dzin zajęć rekreacyjno-sportow ych w  za­
kresie g ier zespo łow ych  oraz w yjazd do 
Poznania na Festiwal Nauki.

(p o p i)

w  pom ieszczeniu po dawnej poczcie. Sala 
natomiast zyska now ą stolarkę okienną 
i drewniane podłogi. Zaplanowano wymia­
nę ogrzewania na gazowe, modernizację in­
stalacji clektiyczncj. m alowanie oraz [włą­
czenie sali gimnastycznej z  zapleczem.

O tw arcie ofert przetargowych nastąpi 
21 listopada. Termin zakończenia robót bu­
dowlanych samorząd kobyliński wyznaczył 
na 31 stycznia 2008 roku. (popi)
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SU L M IE R Z Y C E

Park na jm n ie j bezpieczny?
Koźmiński Urząd M iasta  i Gminy na swojej stronie internetowej zam ieścił sondę. Urzędników inte­
resuje, którą część m iasta koźminianie uważają za najmniej bezpieczną. Najgorszą notę internau­

ci wystawili parkowi im. Powstańców W ielkopolskich.

W  sondzie m ożna było oddać glos na park, 
rynek (w  rankingu znalazł się na drugim 
miejscu), osiedle Tysiąclecia, plac Niepoka­
lanego Serca Najświętszej M aryi Panny. 
D la osób, które uznały powyższe rewiry za 
bezpieczne, pozostawiono rubrykę inne 
miejsce. Z  wypowiedzi burmistrza M acieja 
Bratborskiego wynika, że  sonda jest jed n ą

AR
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W koźmińskim parku wandale często wyżywają się na lampach

z  wielu, jak ie  pojaw iają się na  www.ko- 
zminwlkp.pl i nie będzie miała większego 
w pływ u na  ewentualne posunięcia urzędu 
w zględem  poprawy bezpieczeństwa na da­
nym  obszarze. Bo o to zabiegamy u na­
szych stróżów prawa przez cały czas — 
stwierdza. Zaraz jednak dodaje, że tego ro­
dzaju głosowanie nie pozostanie zupełnie

bez echa. -  Zawsze liczymy się z  opinią na­
szych mieszkańców..

Dlaczego jednak urzędnicy zdecydowa­
li się ująć w  sondzie wym ienione wyżej re­
jo n y  K oźm ina? Burmistrz uważa, iż tam 
najczęiciej dochodzi do  niebezpiecznych 
incydentów.

Z  jeg o  opinią nie zgadza się podinspek­
tor Jerzy Grygiel, komendant koźmińskiego 
komisariatu policji. Jego zdaniem  Koźmin 
zajm uje zbyt m ały obszar, aby mówić 
o  konkretnych strefach zagrożenia. -  Do 
niebezpiecznych zdarzeń może tu dojść 
wszędzie i nigdzie— m ów i. - Jeśli ktoś oba­
wia się w  ciemnościach przejść przez park, 
nie oznacza to jeszcze, że zostanie tam na­
padnięty. Do tego rodzaju zdarzenia może 
dojść na każdej ulicy- naszego miasta Przy- 
znąje, iż na  rynku do  godz. 16.00 (wtedy to 
na autobusy oczekuje w racająca ze szkoły 
młodzież) dochodzi czasem  do przepycha­
nek. -Jednak  trudno z  tego powodu mówić 
o tym miejscu jako  o  niebezpiecznym. We­
dług komendanta do wielu koligi z  prawem 
dochodzi przede wszystkim  podczas m aso­
w ych imprez.

Z  opinią internautów zgadzają się nato­
m iast zagadnięci przez nas koźmianianie. 
M im o iż w  zadanym  przez nas pytaniu, któ­
re miejsce w  Koźminie uw ażają za najmniej 

bezpieczne, nie sugerowaliśm y konkretne­
go  rejonu, przeważnie padały dwie odpo­
wiedzi... -  park i rynek. Koźminianie argu­
mentowali w ybór występującym tam  pijań­
stwem, w andalizm em , rozbojami oraz kra­
dzieżami.

C zy zbieżność odpowiedzi naszych re­
spondentów z  internetową sondą jest przy­
padkowa? Być m oże jednak koźmińska po­
licja powinna zwrócić szczególną uwagę na 
te  dw a miejsca?

(szop)

U roczys te  o b ra d y  ra d y

Z  zainteresowaniem przeglądano prace naukowe dotyczące Sulmierzyc

Kolejnym akcentem upamiętnienia 550 rocznicy nadania Sulmierzy­
com praw miejskich była uroczysta sesja Rady M iejskie j w  roczni­
cę odzyskania przez Polskę niepodległości.

Zanim jednak radni zasiedli w  sali Sulmie- 
tzyckiego D om u Kultury, w  mieście odby­
ły  się uroczystości związane ze Świętem  

Niepodległości. W  kościele pw. W niebo­
wzięcia N M P została odprawiona M sza św. 
w  intencji Ojczyzny. Następnie licznie przy­
byli wierni oraz zaproszeni goście udali się 
pod pom nik W dzięczności, gdzie złożyli 
kwiaty.

Uroczysta sesja rozpoczęła się o  11.30. 
Jako pierwszy głos zabrał bunnistrz Idzi 
Kalinowski, który przedstawił sprawozda­
nie ze swojej rocznej działalności.

Po nim  przemówiła przewodnicząca ra­
dy Ew a Kargol-Stybaniewicz, która bazując 
na informacjach, jakie przedstawione zosta­
ły  na  zorganizowanej kilkanaście dni wcze­
śniej sesji popularnonaukowej, przybliżyła 
zebranym historię miasta.

Potem  podsumowano wydarzenia, jakie 
m iały miejsce w  trwającym  roku jubile­
uszowym. -  Po kolei glos zabierali przed­
stawicielejednostek samorządowych, które

w ciągu  tego szczególnego roku rozmaitymi 
działaniami przypom inały o  550 rocznicy 
lokacji miasta -  wyjaśnia Kalina Błaszczyk 
z  biura Rady Miejskiej. Kolejnym m ów cą 
byt w ięc szef Ochotniczej Straży Pożarnej 
M arian M azurkiewicz. Opowiedział o ob­
chodach stulecia istnienia tej jednostki. 
Z  kolei Dariusz Dębicki, dyrektor zespołu 
szkól, om ów ił działania związane z  nada­
niem  tej placów ce imienia Fabiana Seba­
stiana Klonowieza. 0 1 1 5  rocznicy istnienia 
chóru Cecylia opowiada! jego prezes Wer­
ner Orlikowski. Zebranym  przedstawiono 
także szczegóły związane z  oiganizacją te­
gorocznych dożynek, niedawnej sesji popu­
larnonaukowej oraz dokonaniam i sulmie- 
rzyckiej orkiestry dętej.

N a sesję zaproszono osoby, które pisząc 
prace magisterskie, doktoranckie lub dyplo­
m ow e nawiązywały do historii miasta. Pra­
ce osób utożsamiających się z  Sulmierzyca­
mi trafiły na wystaw ę w  sali biblioteki miej­
skiej. (debe)

r ~ ~ ---------------------

i N aczelny brart- 
I żow ej G azety  

i L e k a r s k i e j  
i o s ta tn io  na  ła ­

m ach zadekla- 

I ro w a ł s to  dn i 

u lg i w  k ry tyko ­
w an iu  nowych 

w ładz. W arte
przedyskutow ania . A le ju ż  m ożna było- 

by na kon to  ow ych s tu  dn i zo rg a n izo  
w ać ja k ą ś  s tudn iów kę. Polacy lubią s ię  

baw ić i kocha ją  ob rządk i -  tradycyjne 

i pseudotradycy jne . N ies te ty : nasze  
d o ln e  kończyny w ciąż jeszcze  tkw ią  
w  gę s te j i ś lisk ie j m azi, u trudn ia jące j 

sp raw ne  chodzen ie , a sze roko  roz la­
nej po ca łym  kra ju przez o s ta tn ie  dw a 
la ta . A to  oznacza,, że kanony, k tó re  

: w prow adz im y przy okazji now e j s tu d ­
niów ki, m uszą uw zględniać w ciąż o b o  

w iązu jące rea lia . I ta k :

S a la  -  n ie  w ypada, by liberaln i sym p a­

tycy P la tform y (a tym  bardziej s ierm ięż­

ni ch łop i z koa lic ji!) baw ili s ię  n a  sa lo ­
nach. Dat n a m  przykład Lech Raczyń­

sk i, ja k  przyjm ow ać pany -  i to  n iedaw ­

no , bo  w  ub iegłym  tygodniu . W ięc m o­

że zróbm y naszą s tu d n ió w kę  n a  w o l­

nym  pow ie trzu ; przy czym  na  afiszach 
na leży w yeksponow ać staw o wolnym . 
N iech ludzie w iedzą, że je s t  ono, m im o  

w szystko , znane odchodzącej w ładzy!

W s tę p  -  n ie  m oże być oczyw iście ta k , 
że na  naszą im prezę w chodzi byle kto . 
Toteż każdy chę tny  d o  udzia łu w  s tu d ­

n iów ce  w in ien  m ie ć  dw ie  oso by  w p ro ­

w adza jące . M u s i te ż  złożyć p isem ny 

w n io se k  o  zezw olen ie  na  udzia ł w  im ­

prezie, zaśw iadczenie  o  n ieka ra lności, 

po tw ie rdzen ie  o  n ieza leganiu  z poda t­
ka m i i ze sk ładka m i ZUS, lis t m o tyw a­

cyjny, zeznanie  m a ją tkow e  oraz 
ośw iadczen ie  lustracy jne . D o trze ch  

poko leń w stecz żaden z je g o  p rzodków

n ie  m oże w sp ó łp ra co w a ć  z s łużbam i 

s p e q a ln ym i PRL-u an i z  W ehrm ach­

te m . U czestn ik  o trzym a spe c ja lną  kar­

tę  w s tę p u  z  ch ipe m , a le  d o p ie ro  po 

rozm ow ie kwalifikacyjne j z  k om is ją  w e­
ryfikacy jną. Będzie te ż  uprzedzony, że 
za  użycie o k re ś le n ia : M o rd o  ty  m o ja ! 

zo s ta n ie  za trzym any przez spo łecz­
nych funkc jonariuszy C BŚ, k tó rzy  go 

przekażą a g en to m  ABW  d o  prześw ie­
tle n ia  przez CBA przy udzia le  BOR (n ie 

m ylić  z RTG).

Przemówienia -  na  o tw arc iu  s tudn iów ­
k i k to ś  pow in ien przem ów ić. A le pon ie ­

w aż organiza torzy reprezentu ją  jeszcze 
P o lskę  S o lida rną , s tą d  n ie  chcą  n icze­

g o  n ie  ograniczać. M oże za te m  prze­
m ów ić  każdy -  op rócz 3  o só b . Po

IIA IY 90N  A d 0 9  OQ

p ierw sze: za w yją tk iem  przedstaw ic ie ­
la  Rady Rodziców, bo on  w czora j s ta ł 

ta m , gdzie k iedyś s ta ło  ZO M O. Nie 

m oże te ż  w ystąp ić , pożal s ię  Boże, 
P rzew odniczący P latform y, bo  to  wy- 
ksz ta łc iuch , pop ierany przez uk ład . 

N ie m oże to  być rów n ież W a ldem ar 
Paw lak, bo  on najwyraźniej je s t  e le ­

m e n te m  fro n tu , rozc iągn ię tego od 
G rzegorza P io trow sk iego aż po  tygo­

d n ik  N IE -  czyli skup ia jącego s iły  m a ją ­

ce  obecn ie , ja k  w iado m o , na jw iększy 
wpływ  na sytuację w  kra ju i na św iecie. 

W ięc na jlepiej będzie, ja k  p rzem ów i po 

p ros tu  dyrektor. O jciec Dyrektor.

Orkiestra -  było cym ba łów  w ie lu ... a le 
n ik t ta k  n ie  zagra na naszej s tud n iów ­
ce , ja k  ko le jny ze sp ó ł P iotra R ubika.

Tym  bardziej, że ów  gen iusz kom ponu- i 

je  m iłe  d la  ucha psa lm y i o ra to ria , i 

a nie an tynarodow y pop, satan is tyczny j 
rock, rasow o n iepew ny jazz, s e k s u a f i 
n ie podejrzany tro ja k  czy te ż  w yuzdane i 
d isco . Co w  po lityce p rzedstaw ic ie li to - j 

lerancyjnej Polski ka to lick ie j m a  w szak j 

znaczenie fun dam en ta lne .

Patron imprezy -  ja k o  przedstaw ic ie le  i 
now oczesne j, je szcze  C zw arte j, RP j 
chcem y, by w ybrać p a tron a  sp o ś ró d  j 
o só b  odpow iedzia lnych  za to  co  m ó- i 

w ią , zdrow ych na  um yś le  i pozbaw io- i 

nych niezdrow ej n ienaw iśc i. Czyli spo- i 
ś ród : Tadeusza Rydzyka, Nelly Arnold- j 

-R okity oraz Ludw ika D orna. W  dodat- 1 
ku każdego z tych kandydatów  m ożna  j 
rów n ież po pros ić  o  k ró tk i m ono log .
W  te n  sp o só b  przy okazji będziem y i 

m ie li za ła tw ioną część artystyczną.

Zabezpieczenie medyczne -  b io rąc 
pod uw agę profil imprezy, nie m u s im y  

zapraszać ch iru rga  czy inte rn is ty . N ie­
zbędna je d n a k  w ydaje  s ię  o p ie ka  d o ­
św iadczonego psych ia try.

Maciej R. Hoffmann
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KATYŃ
osobisty
W acław  Janda by ł obecny w  m oim  życiu odkąd pam iętam , ja k k o lw ie k  nigdy go nie 
poznałam, a w idzia łam  ty lk o  raz, na grupow ym  zdjęciu . S iedzącego pośrodku 
pierwszego rzędu, otoczonego szkolną dziatwą.

N a d  Bożym S łow em
18 listopada 2007 r.,

XXXIII niedziela zwykła tk  21,5-19

Tak w ów czas m aw iano  -  nie uczniam i, 
nie dziećm i, a  dziatw ą. Tego określenia 
pan W acław  używ ał, kreśląc przed  w o jną  
kaligraficzne zapisy w  kronice gorzup- 
skiej szkoły' pow szechnej, posługiw ała 
się n im  potem  rów nież jeg o  żona Zofia. 

Przybyli do
W i e l k o p o l s k i  
z  K rakow a. W te­
dy, na początku lat 
20. ubiegłego stu­
lecia, w  naszym  
regionie osiedliło 
się w ielu galicyj­
skich nauczycieli, 
aby  uczyć polsko­
ści w  germ anizo- 
w anej na siłę przez 
długie lata zabo­
rów  części Polski.

Jandow ie zaj­
m ow ali m ieszka­
nie na parterze 
szkoły, naprzeciw ­
ko klas. Pam iętam  
jc  z  najw cześniej­
szego dzieciństwa.
Pełne starych m e­
bli i zagadkow ych 
p r z e d m i o t ó w
sprzed wojny, było św iatem  ty leż cieka­
w ym , co  nieodgadnionym . W ów czas Z o­
fia Jandow a m ieszkała w  nim  sama...

O  je j m ężu rozm aw iali czasem  moi 
rodzice. Pojaw iał się zaw sze w  zestaw ie­

Tyle zostało po zamordowanych

R E K L A M A

Krotoszyn, ul. Farna 7
tel, 725 23 93,725 24 21,0601 98 36 90,0693 345 044

Cieszków, ul. Sikorskiego 40, tei. 0608 61 73 09

USŁUGI POGRZEBOWE
80  la t  t r a d y c ji,  n a jw ię k s z e  d o ś w ia d c z e n ie

6 t tU z y ń Sf,
V? rok. zal. 1924 j>

•  usługi całodobowe -  najtańsze w powiecie
•  największy wybór trumien
• załatw ianie wszelkich formalności
•  bezpłatny przewóz w granicach miasta
•  bezpłatna wiązanka na trumnę
• ekshumacje zwłok
• krem acje zwłok L _ _ p ła w o ^ *—
• międzynarodowy przewóz zwłok  
Bezpłatna wiązanka z kwiatów sztucznych na trumnę

niu z  n a z w ą  która w tedy  i przez kilka­
dziesiąt następnych lat m iała nie istnieć 
w  św iadom ości Polaków. N azw ą zabro­
n io n ą  publicznie w ypow iadaną jedyn ie  
przez w yjątkow o odw ażnych. - J a k  m oż­
na bronić kom unistycznego porządku, 

kiedy  się  straciło  
m ęża w  K atyniu! 
K iedy kom uniści 
strzelili m u  iv tył 
g łow y! -  m ów ił 
oburzony ojciec 
podniesionym  gło­
sem.

C o m ia, na m y­
śli, zrozum ie ten, 
k to zajrzy  do 
szkolnej kroniki. 
Pow ojenne w pisy  
autorstw a pani Zo­
fii pokazu ją je j -  
przynajm niej ze­
w nętrzny, oficjal­
nie w ym agany  od 
kierow niczki p la­
ców ki ośw iatow ej 
-  stosunek do  no­
w ej polskiej rze­
czyw istości, na­
rzuconej przez

ZSR R . A bsolutne poparcie, niekiedy na­
w et p ierw szy  szereg. W iększość tekstów  
z  tam tego czasu budzi dziś jed n ak  w y ­
łącznie rozbaw ienie, na przykład ten 
o  p ierw szom ajow ym  m arszu  dziatw y

przez w ieś z  transparentem  O świata ludu  
dokona cudu.

W arto też cofnąć się o  k ilka czy  naw et 
kilkanaście stronic -  do zapisków  pana 
W acław a. N a  przykład tego sporządzone­
go 3 m aja, po pow rocie z  uczniam i z  pa­
rafialnego kościoła w  K obiem ie. N arzeka 
w  nim , że ksiądz proboszcz zbyt słabo 
podniósł w  kazaniu w agę kolejnej roczni­
cy uchw alenia K onstytucji 3 M aja, sku­
piając się nadm iernie na św ięcie M aryj­
nym . Z re sz tą  niem al każdy  w pis W acła­
w a  Jandy pokazuje, ja k  w iele  dlań zna­
czy ło  w ychow yw anie m łodego  pokole­
n ia  w  duchu patriotyzm u.

W tedy  ojciec kom pletnie nie rozum iał 
postaw y pani Zofii. Inaczej m am a, ja k  to 
kobieta. Broniła. U w ażała, że Z ofia Jan­
dow a w łaśnie ze  w zględu na tragiczne 
dośw iadczenie osobiste zdaw ała sobie 
spraw ę, na  co napraw dę stać utrw alaczy  
władzy ludowej. 1 po prostu bardzo się ba­
ła.

W  1939 W acław  Janda byl schorow a­
nym  em erytem . M im o to jak o  ochotnik 
zgłosił się do m acierzystej jednostk i 
w  Poznaniu. O jczyzna potrzebow ała po ­
mocy...

R odzina dow iedziała  się, dokąd go 
potem  w yw ieziono, z  relacji oficera, któ­
ry  zbiegł z  sow ieckiego transportu. P o ­
dobno nam aw iał pana Jandę, aby razem  
z  nim  w yskoczył z pociągu. W acław  Jan­
da, m iędzy  innym i ze w zględu na stan 
sw ego zdrow ia, nie w ierzył w  pow odze­
nie ucieczki. A  jed n ak  m łodszem u kole­
dze udało się u ratow ać i przedostać do 
Polski. O pow iedzieć.

Fakt, że W acław  Janda zginął w  K aty­
niu, zam ordow any przez N K W D , stał się 
znany je g o  żonie i dzieciom  jeszcze  
w  czasie wojny, w krótce po  odkryciu 
przez N iem ców  prawdy. N azw isko na­
uczyciela spod K rotoszyna figurow ało na 
ogłoszonej w tedy liście o fiar sow ieckich 
zbrodniarzy...

A by  po latach m ogło  zostać um iesz­
czone na  tablicy  w  gm achu  obecnego 
G im nazjum  nr 2, upam iętniającej na­
uczycieli -  ofiary II w o jny  św iatow ej, 
m oja m am a stoczyła z  ów czesnym i w ła­
dzam i ośw iatow ym i p raw d ziw ą  batalię. 
U dało  się ty lko  dlatego, że pom inięto 
m iejsce kaźni. O no  m iało  zostać w y m a­
zane z  polskiej pam ięci.

N ie  udało się. Po latach na  krotoszyń­
skim  cm entarzu  stanął K rzyż  Katyński. 
K rzyż w ielu  krotoszynian. Także pana 
Jandy.

D ziś W acław  Janda m a sw o ją  tablicę 
w  w arszaw skiej K atedrze Polow ej W oj­
ska Polskiego. O prócz im ienia i nazw iska 
w yryto na  niej: ppor.; 1.02.1887 Stanisła­
w ów ; nauczyciel; 69 pp; zm . 1940 Katyń.

Romana Hyszko

S trzeżcie  s ię , żeby w as n ie  zw iedzio­

no. Z  ta k  m ocnym i s łow am i p rzestro ­

g i przychodzi C h rys tu s  d o  każdego 

z nas w  te j ew angeliczne j pe rykop ie . 
Czyżby m ia ło  nam  co ś  zagrażać? 

K im  je s t  te n , k tó ry  będzie chc ia ł nas 
zw ieść? Czy n ie  chodzi -  ja k b y  chcie- 
li n iek tó rzy  -  o  zw ykłe s tra sze n ie  ja ­

ką ś  karą, n iem ą jącą  żadnego odn ie ­

s ie n ia  do  rzeczyw is tośc i. A m oże to  
po p ros tu  p róba  zw ykłego podpo­
rządkow an ia  sob ie  ludzi?

C zęsto  s łyszę : Ja  n ie  m a m  s ię  
czego bać, je s te m  uczciw ym  cz łow ie­

k iem . In n i o n i to  z ro b ili w ie le  zła, 

n iech  s ię  b o ję  a lbo  też; M n ie  to  n ie  

grozi. C h rys tus  m ów i nam  je d n a k  zu­

pe łn ie  co  innego. S kąd  różn ica? 

Przecież B óg mylić, s ię  n ie  m oże.
Te s ło w a  są  ba rdzo  kon kre tn e . 

S trzeż s ię  cz łow ieku , abyś n ie  zagu­

b ił teg o , co je s t  rzeczyw iście is to tn e  

i w ażne , b iega jąc  za tym , co  ch w ilo ­

w e  i co  s ta n o w ić  będzie  ty lko  na­
m ia s tk ę  tw eg o  praw dziw ego szczę­

śc ia .
Dziś chyba ba rdz ie j niż k iedyko l­

w iek , pew n ie  po części z uwagi na 
szybkość przepływu in fo rm ac ji, ła tw o  

ludzi zwodzić. W ystarczy przecież, że 

k ilka  n iekonieczn ie  w iarygodnych źró­

d e ł poda ja k ą ś  in fo rm ac ję  i ju ż  zaczy­

na m y  p o w ą tp iew a ć  a lbo  w ręcz m ó ­

w ić, że ta k  zapew ne je s t,  bo  sko ro  ty ­

le s ię  o  tym  m ów i... N ie chcę tu ta j po ­
w iedzieć, że wszyscy, że-zawsze k ła ­

m ią . Nie. A le m u s im y  być te ż  św iado­

m i, iż od pow ied n ie  podan ie  in fo rm a ­

cji, czasam i użycie k ilku s łów  a lbo  wy­

rw an ie  wypow iedzi z ko n teks tu  m oże 
zm ien ić  rzeczyw istość.

M o d n e  o s ta tn io  s ta ło  s ię  podw a­

żan ie  w sze lk ich  praw d w iary, po dw a­
żan ie  św ię to śc i. P o jaw ia ją  s ię  te ż  

p róby u d ow adn ian ia  na  s iłę , że 

E w ange lia  to  zwykły w ym ys ł ludzki. 
W ie lu  nag le  s ta je  s ię  s p e c ja lis ta m i 
z każdej dziedziny nauk i, w yg łasza

Z  głębokim żalem zawiadamiamy, że 9 listopa­
da odszedł od nas mój ukochany Mąż, nasz Oj­
ciec, Teść, Dziadek, Pradziadek, Brat, Szwagier 
i Wujek, przeżywszy lat 83

ś f t p .

Stanisław Kozłowski
ppłk W P w st. spoczynku, odznaczony Krzy­
żem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, 
Krzyżem Srebrnym Orderu Vii1uti Militari.

Msza św. i ceremonia pogrzebowa odbędzie się 
w  środę 14 listopada o godz. 14.00 na cmenta­
rzu w Krotoszynie.

W  smutku pogrążona m dzina

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 29 października zmarł opatrzo­
ny Sakramentami św. mój ukocha­
ny Mąż, Ojciec, Teść, Dziadek, 
Brat i Kuzyn

ś ł p .

Krzysztof Sronek
przeżywszy lat 54 

W smutku pogrążona 
m d z in a

sw o je  te ­

zy, n ie 

zw raca jąc  

uwagi na 
to , że są  

n ie lo g ic z ­
ne , a lbo  
też, że 

z danym  

n u r t e m  
p o g lą d ó w
m ie liś m y  ju ż  do  czyn ien ia  w  h is to rii 

i je s t  to  ty lko  od grzew a n ie  s ta rych  

..tw ierdzeń.

Przed tym  w ła śn ie  p rzestrzega  

na s  Boże s łow o  trzydz ies te j trzec ie j 

n iedzie li zwykłe j. S tanow i ko n kre tn ą  
w skazów kę , abyśm y n ie  b iega li za 

fa łszyw ym i p ro roka m i, któ rzy często  

chcą  w  te n  sp o só b  za is tn ie ć  w  szer­

szym  g re m iu m , a n iek ie dy  jeszcze  
n ieź le  n a w e t za rob ić  na  sw o ich  rze­

kom ych odkryc iach , k tó re  n iby to  m a­

ją  z rew o luc jon izow ać św ia t.

O s ta tn ie  zdan ie  w spo m n ia n e g o  

na począ tku  fra g m e n tu  Ewangelii 
je s t  d la  na s  ja ś n y m  zap ew n ien ie m , 
ja k ą  korzyść będz iem y m ie li z trw a ­

n ia  przy praw dzie . Przez sw o ją  wy­

trw a ło ś ć  oca lic ie  w asze życie...

W ie lu  ju ż  p róbow a ło  zbudow ać 

ide a ln e  sys te m y  spo łeczne , k tó re  

m ia ły  trw a ć  w ieczn ie . Jedyne, co  po 
n ich pozosta ło , to  w iększa  lub m n ie j­

sza w zm ian ka  w  podręczn ikach  h i­

s to rii.
Ew angelia, k tó rą  g ło s ił C h rys tus , 

k tó re j p raw dy s trzeże  dz iś  K ośc ió ł, 

je s t  ponadcza sow a . Je s t ja k  źród ło  
d la  każdego poko len ia , ludu  i na ro­
du . T rw a jm y w ię c  m o cno  przy tym  

źród le  Bożej prawdy, a będz iem y 

u cze s tn ika m i te g o , co  zapow iada 

p ro ro k  M icheasz: A d la  w as czczą­

cych m o je  im ię  wzejdzie s ło ń ce  s p ra ­

w ied liw ośc i i  uzd row ien ie  w  je g o  p ro ­

m ien iach .

ks. Marcin Zych

Odeszli 
do Pana...

śłp.
E m ilia  D ru k a rc z y k , la t 75

śłp.
A n to n i K a w k a , la t 60

śftp.
S tan is ław  K o w a lc z y k , 

la t 96

śłp.
Józefa M ły n a rz , la t 86

śłp.
T e o fil R o b a ko w sk i, la t 74
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Inwestycje y

Elewacja południowa

N a sz  D a w n y  B row ar
-  projekt jak  z bajk i

Im ponujący  ro zm achem  i u ro d ą  projekt 
k ro to szy ń sk ieg o  cen tru m  handlow o- 
-u słu g o w eg o  o p raco w ała  na  z lecen ie  
spó łk i M L  P ro jekt 4  z  M ik o ło w a  w ro ­
c ław ska p raco w n ia  a rch itek ton iczna  
Walas. T rzeba  tu je d n a k  zaznaczy ć , że  
g łó w n y  g m ach  daw nej w y tw órn i p iw a 
(ten  tuż  p rzy  S łodow ej) o raz  pob lisk i 
budynek  m ieszkalny  pozostały  w łasn o ­
śc ią  T om asza B iernack iego , k tó ry  kilka 
lat w cześn ie j kupił ca łość  od  syndyka 
m asy  upad łościow ej.

D uża p rzeszk lo n a  fasada  g łó w n eg o  
w ejśc ia  do  cen trum  b ęd z ie  k ilkanaście  
m etrów  dalej. O b iek t po  starej słodow - 
ni zo s tan ie  ro zb u d o w an y  i po łączo n y  
pasażem  ze sto jącym  w  pobliżu  partero­
w y m  p aw ilonem , k tó ry  zostan ie  p o d ­
w yższo n y  do  w ysokości g łó w n eg o  bu­
dynku. C ałość zyska tonację  kam ienno- 
-ceglaną, aby  ściany spraw iały  w rażenie 
e lem en tów  starej u liczki.

Kompleks w przekroju

R o ln ik u  -  s p r a w d ź  a k t u a ln e  c e n y  ż y w c a  (z 12 l i s to p a d a  b r.)
waga żywa waga bila ctepla (kl. E) wilga żywa waga bila ciepła (kl. E)

D U D A  Polski K oncern M ięsny SA, G rąbkow o l l l l i i l 4,41 zł Zakłady M ięsne SO LU S. Golittka

G rupa Producentów' R olnych, K oźm in Wlkp. 3,36 zł 4,62 zl (pow iat rawicki) 4 3 0  zl

R zeźnia M R Ó Z  SA , Borzęciczki (stan z  6  sierpnia) 3 3 5  zł 4 ,4 1 zl

i z e e z

Z akłady  M ięsne B IE R N A C K I, G olina 3,15 zł 4,45 z l .

Jest bardzo prawdopodobne, że już za jedenaśc ie  m ie­

s ięcy w  Krotoszynie zostan ie  o tw a rta  Galeria Dawny 
Browar. Czy będzie w  s tan ie  przyciągnąć do s to lic y  

naszego pow ia tu  k lie n tó w  z połudn iow ej części W ie l­
kopo lsk i?  To bardzo prawdopodobne, zważywszy na 
klasę inw estyc ji. Nas, krotoszynian, najbardziej sa tys­

fakc jonu je  a rch itek ton iczny  poziom inw estyc ji.

Jak  dow iedzie liśm y się  od arch itekta 
G abrie la  B łaszczyka z  firm y Walas, G a­
leria  D aw ny  B ro w ar m a być m iejscem  
p e łn y m  zielen i. C o  c iekaw e, rów nież  
tej, k tó rą  ach itek ton iczna nom enklatu ra 
ok reśla  m ianem  zieleni techn icznej. To 
d la  p rzykładu slupy stalow ej konstrukcji 

nośne j w  fo rm ie drzew . Ich k o rony  za­
p ro jek to w an o  ja k o  św ie tlik i w ysta jące  
pon ad  zadaszen ie  pasażu.

Z  jed n e j ze śc ian  pasażu  w eźm ie  p o ­

czątek  fon tanna p łynąca  dalej ja k o  p o d ­
z iem ny strum ień nakryty' przezroczysty ­
m i p ły tk am i, k tó ry  na p lacykach  z  ław ­
kam i p rze isto czy  się  w  o d słon ię te , w y ­
pełn ione  w o d ą  niecki.

S tara  b ro w arn ian a  w ieża  zy sk a  no ­
w ą  fu n k c ję  -  gastro n o m iczn ą , 
a  w  zw iązku  z n ią  także ruchom e sch o ­
dy  i w indy. N a  p ie rw szy m  poziom ie , 
czyli na w y so k o śc i d ru g ieg o  p ię tra , in­
w es to r  u rządzi z ie lo n e  tarasy. C ała

u m iejscow iona tam  restau rac ja  za jm ie  
aż  4 0 0  m etrów  kw adratow ych . W yżej, 
a w ięc  na poziom ie  oko ło  d w udziestu  
m etrów , pow stan ie  kaw iarenka z  w id o ­
k iem  na  K rotoszyn.

Ju ż  teraz  sp o ra  część  pow ierzchn i 
p rzyszłego  cen trum  je s t zajęta. Z w iąza­
ni z  inw esto rem  u m o w am i w stępnym i 
najem cy  to  firm y z  tzw. górnej półki, 
m .in. producenci poszuk iw anej m arko- 
w ej odzieży , k tó rzy  p ro w a d z ą  sw o je  
sk lepy  tak że  w  pozn ań sk im  S tarym  
B row arze. K lienci tych  p laców ek  m o g ą  
liczyć na  p roduk ty  w ysokie j jak o śc i, ale 
po  cenach  w  m iarę p rzystępnych.

-  Je ś li s ię  nie p o ja w ią  ja k ie ś  nieprze­
w id zia n e  problem y, du ża  część  G alerii 
D a w n y  B ro w a r zo s ta n ie  o tw arta  j u ż  
w  p a źd ziern iku  p rzysz łeg o  roku, a  w ięc  
za  je d e n a ś c ie  m ies ięcy  -  zd rad za  G a­
briel B łaszczyk.

Itomana Hyszko

Oferty Powiatowego Urzędu 
Pracy w  Krotoszynie. Obok 
każdej -  m iejscowość, w  któ­
rej mieści się zakład lub zleco­
na jes t praca. Dane były aktu­
alne do 9 listopada.

• elektryk, elektromechanik.
Krotoszyn. Sulmierzyce, Koźmin

• ślusarz -  spawacz, Sapieżyn, Koźmin
• m echanik sam ochodów  ciężarowych,

Krotoszyn
• kierowca kat. E/C, Krotoszyn,

Gofzupia, Borzęcice
• stolarz, Dzielice, Krotoszyn
• operator w ózka widłowego,

Krotoszyn
• m echanik maszyn, Krotoszyn

• konstruktor oprzyrządowania 
produkcyjnego, Krotoszyn

• kierownik produktu, Krotoszyn
• specjalista ds. marketingu, Krotoszyn
• infonnatyk -  programista, Krotoszyn
• pracownik fizyczny przy obróbce 

metalu -  spawacz, Krotoszyn
• farmaceuta, Krotoszyn
• blacharz -lak iern ik , Koźmin

• pracownik produkcyjny
w  odlewni żeliwa, Krotoszyn

• asystent projektanta, Krotoszyn
• prasowacz i szwaczka, Krotoszyn
• malarz, tapeciarz, Krotoszyn
• tapicer, ślusarz, spawacz, Koźmin
• m asarz rzeżnik, Bialykał
• pizedstawiciel handlowy. Psie Pole
• masarz, rzeżnik, Kobylin
• pracownik do  rozbiom mięsa, Zduny

• kierowca kat. B -  handlowiec, Zduny
• mechanik. Zduny
• infonnatyk, Sulmierzyce
• kierowca kat. E/C, Krotoszyn
• sprzedawca materiałów' budowlanych

magazynier, Krotoszyn
• tokarz, spawacz, frezer, szlifierz, 

Rozdrażew
• pracownik magazynu,

Kobylin Rzem iechów
• m echanik lub elektromechanik 

samocliodowy, Krotoszyn
• kucharz, Krotoszyn
• pracownik techniczny 

rozdzielni gazu, Krotoszyn

• m onter pogotowia gazowego, 
Krotoszyn

• kierowca autobusu. Krotoszyn
• mechatronik, Krotoszyn
• fryzjer (pól etatu), Basżków
• płytkarz, malarz, pracownik 

do prac wykończeniowych,
Zduny, delegacja -  W arszawa

• operator walca, równiarki, 
mas bitumicznych, Krotoszyn

• infonnatyk - grafik, Krotoszyn
• operator koparki, ladow'aiki. 

Krotoszyn
• pracownik fizyczny -  brukarz, 

m onter palet, Krotoszyn
• pracownik biurowy

z biegłą znajom ościąj. ang., 
Rozdrażew

• optometra, Krotoszyn
• kucharz, Koźmin
• kelner, Koźmin
• pracownik produkcyjny 

do działu kebab, Kobiem o
• sprzedawca' kasjer na stacji paliw, 

Sulmierzyce, Zduny
• piekarz, Krotoszyn
• magazynier, Krotoszyn
• drukarz lub operator

m aszyn poligraficznych, Krotoszyn
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Zawód zanikający, 
a bardzo potrzebny
Punk usługowy w garażu przy ulicy Więźniów Politycznych je s t zakładem z 87-letnią 
tradycją. Prowadzi drobne usługi ślusarskie, między innymi ostrzenie nożyczek, noży, na­
prawę parasola. Fachowe ręce rzemieślnika poradzą sobie z każdym zadaniem.

W  czasie  okupacji zak ład  m ieśc ił się 
p rzy  u licy  G arncarsk iej, później zm ie­
niał lokalizację , przenosząc  się na P ia ­
stow ską, Z d u n o w sk ą  czy  56 P u łku  P ie­
choty. W tedy  p row adzącym  b y ł ojciec 
obecnego  w łaśc ic ie la  H enryka W ojtu- 
siaka.

Henryk Wojtusiak w swoim zakładzie

Krotoszyn
M uzeum  Regionalne im. H ieronim a Ł aw ­
niczaka w  K rotoszynie zaprasza uczniów  
i nauczycieli na lekcje m uzealne naw iązu­
jące  do  szkolnych program ów  nauczania 
(historii, języka polskiego, sztuki). Term i­
ny lekcji należy uzgadniać telefonicznie 
(062 722 61 47). O dpłatność: 2 zł od oso­
by.

K rotoszyński O środek K ultury zaprasza 
do  w zięcia udziału w  X V I O gólnopol­
skim  Turnieju Poetyckim  pod nazw ą/łiz- 
loportret jesienny. W  konkursie m ogą 
brać udział poeci niezrzeszeni oraz będący 
członkam i zw iązków  tw órczych, którzy 
ukończyli 15 rok życia. Organizatorzy' nic 
ograniczają tem atyki prac i zw racają uw a­
gę, aby uczestn icy  nic sugerow ali się na­
zw ą turnieju. D o 30 listopada na adres 
K O K -u należy nadesłać zestaw  3 w ierszy 
w  pięciu egzem plarzach m aszynopisu. 
R ozstrzygnięcie konkursu  nastąpi 2 1 
grudnia, a  szczegółow ych inform acji 
udziela B eata Ulbrych (teł. 725 42 78).

K apka podróżniczka  z  w ody księżniczka, 
na bajkę o  K rólu K aipiu , o  w odzie bez

Pan H enryk  urodził się  w  1936 roku 
w  d om u p rzy  u licy  G arncarsk iej. Jako  
tokarz i ślusarz narzędziow y przez  czter­
dzieści lat p racow ał w  najw iększej k ro­
toszyńskiej fabryce, k tó ra  w ów czas n o ­
siła nazw ę T O R  (obecn ie M A H LE ). 
- N a jw ięce j częśc i robiono d la  rolnic­

D o n o s ic ie l k u ltu r a ln y

której nie m ożna żyć i o  ochronie środowi­
ska, zaprasza K O K  oraz Teatr B anasiów  
Aga. Spektakl odbędzie się 22 listopada 
(godz. 9.30 i 10.30) w  kinie Przedwiośnie. 
Inform acje dostępne pod num erem  telefo­
nu 725 42 78.

K o ź m in

D o 3 grudnia O środek K ultury w  K oźm i­
nie przyjm ow ać będzie prace uczestników 
konkursów  na najpiękniejszą kartkę bo żo ­
narodzeniow ą oraz najbardziej oryginalny 
w ieniec adwentowy.

O rp is z e w

Zespól Szkól w  O rpiszew ic zaprasza na 
W ieczorek A ndrzejkow y, który odbędzie 
się 17 listopada o godzinie 19:00 w  sali 
W iejskiego D om u K ultury w  Orpiszewic. 
W ystąpi zespól Re.wna. Kontakt z organi­
zatoram i naw iązać m ożna, dzw oniąc pod 

num er tel. 062 721 28 44.

S ta n ie w

24 listopada o  godz. 19.00 w  św ietlicy 
w iejskiej w  Staniew ie rozpocznie się ju b i­
leuszowa biesiada pod hasłem  l()-ta Prze­
bojow a N oc, na k tó rą zaprasza R ada R o­
dziców  i D yrekcja Szkoły Podstaw ow ej 
n r 1 w  K oźm inie W ielkopolskim . O rgani­
zatorzy zapew nia ją  w span iałą  zabaw ę, 
w ielkopolskie jad ło  oraz bufet. W  progra­
m ie je s t przew idziana loteria fantowa.

twa. J a  p racow ałem  w  narzędziow ni, by­
łem  brygadzistą .

W  1993 roku przeszed ł na  em ery tu ­
rę  i od tego  czasu  p row adzi p unk t usłu ­
gow y. W  je g o  w arsztacie  panu je  duży  
porządek, każde z  narzędzi m a przyp isa­
ne  sobie  m iejsce. D o  w y p osażen ia  za- 
kłądu na leżą  też  m aszyny  w ykonane w e­
d łu g  w łasnego  pom ysłu  pana  H enryka 
i w łasno ręczn ie , o sta tn ią  p raw ie  ju ż  
ukończoną je s t  w icrtarko-w ytaczarka.

N a  brak  pracy  pan  H enryk  n ie  narze­
ka, co  chw ilę  do  zak ładu  w chodzi kolej­
n y  klient. W łaściciel opow iada o  paraso­
lach. -  S ztuką  j e s t  j e  napraw ić. Trzeba  
być bardzo  dokładnym . Jes tem  narzę­
dziow cem , w ięc  n ie  s ta n o w i d la  m nie  
pro b lem u  dorob ien ie  ja k ie g o ś  elem entu.

Pan H enryk  dobrze  p am ię ta  słow a 
ojca, k tóry  m aw iał: -  Ile zrobisz, tyle do ­

staniesz.
Z  żo n ą  G ertru d ą  dzieli życie  ju ż  48 

lat. M a ją  dw ie  d o rosłe  córki, doczekali 
się  w nucząt.

Jego  h o bby  to  tu rystyka  i w ędkar­
stw o, tak ie o  św ic ie  w  D olin ie Baryczy, 
k tó rą  zna bardzo  dok ładn ie od  Wróbliri- 
ca  do Ż m igrodu. Ó d  dziecka tam  jeździł, 

z  przygodam i, zaw sze row erem .
O  czym  m arzy?  P rzed e  w szystkim  

zdrow ie, a  reszta p rzy jd z ie  sam a. P ie­
n iądz j e s t  w ażny  w życiu, a le  j a k  nie m a  
zdrow ia...

Bożena Maćkowiak

C ałkow ity dochód zostanie przeznaczony 
na potrzeby szkoły. Tel. kontaktow y 062 
721 854.

K ro to s z y n

Przedw iośnie
U ltim atum  B o u rn e d , U SA , sensacyjny, 
13 i 14 listopada, godz. 20.00, bilety: 10 
i 12 zł.
2 8  tygodni później, W ielka Brytania, hor­
ror, 13 i 14 listopada, godz. 18.00, bilety: 
10 i 12 zl.
D K F: Jo h n y  Tang, N orw egia, obyczajo­
wy, 15 listopada, godz. 19.00, bilety: 5 zl. 
U  Pana Boga  w  ogródku, Polska, kom e­
dia, 16 listopada, godz. 18.00 o raz od 17 
do  21 listopada, godz. 20.00, bilety: 10 
i 12 zl.
W ojownicze Żó łw ie Ninja, U S A  anim o­

wany, od  17 do 21 listopada, godz. 18.00, 
bilety: 10 i 12 zl.

K o ź m in

M ieszko  -  z  pow odu rem ontu  n ieczynne 
do końca roku.

Redakcja nie ponosi odpowiedzialności za 
zmiany wprowadzone w ostatniej chwili przez 
organizatorów imprez i kierownictwo kin.

Kolekcję ekslibrisów zaprezentował Józef Zdunek

P ap ież Jan P aw e ł II 
w  ekslibrisach
29 październ ika  w  G im nazjum  nr 
2 w  K ro toszyn ie odbyło  się spotkanie 
m łodzieży  ze  znanym  reg ionalistą  d o k ­
torem  Józefem  Z dunkiem  w  zw iązku 
z  ek sp o zy c ją  ekslib risów  Jana P aw ia  II 
z  ko lekcji Z dunka. Jest to ju ż  d ruga 
część w ystaw y  grafik  artystów  zag ra­
nicznych pośw ięconych  O jcow i Św ięte­

mu.
Jó z e f  Z dunek  p rzyb liży ł uczestn i­

kom  spo tkan ia po jęcie  ekslibrisu , tech ­
nik w ykonania, genezę  pow stan ia  eksli­
brisów  pap ieskich  o raz sylw etki ich au­

Buraczkowa akcja 
w podstawówce
We w torek w  koźmińskiej Szkole Podstawowej nr 1  im. Straj­
ku Dzieci Koźmińskich 1 9 0 6 /1 9 0 7  odbył się pokaz zdrowej 
żywności. Uczniowie zaprezentowali przygotowane przez siebie 
potrawy -  ich głównym składnikiem  był burak.

Im preza zw ieńczy ła realizow any przez  
Jed yn k ę  pro jek t pt.: B uraczkow a rodzin­
ka. C ala  in icjatyw a rozpoczęła  się  ju ż  
w e  w rześn iu  i obfitow ała w  rozm aite 
buraczane  pogadanki, w ystaw y. D użym  
zain teresow aniem  w śród  u czn iów  cie­
szyły  się konkursy: n a  znalezienie  naj­
cięższego buraka, na najładn iejszą ry­
m ow ankę o buraku czy  najp iękn iejszą 
b u raczaną kukiełkę. Z daniem  G rażyny  
L eśniak , g łów nej koordynatorki projek­
tu, na co  dzień nauczycielk i nauczania 
z in teg ro w an eg o , p rzed sięw z ięc ie  to, 
oprócz poznan ia odżyw czych  składni­

W buraczkowe przedsięwzięcie zostały wciągnięte wszystkie klasy

torów. Z aprezen tow ał 57 p rac z  całego  
św iata , m .in. z A rgentyny, B oliw ii, 
C zech , K azachstanu , Ukrainy.

N ieco d z ien n ą  w y staw ę  zw iedzała , 
o p rócz  uczn iów  z  G im nazjum  n r 2, tak­
że m łodzież  z  1 L iceum  O gólnokształcą­
cego  i Z espo łu  Szkól P onadgim nazjal- 
nych n r  3 w  K rotoszynie.

D o ekspozycji został p rzygotow any  
kata log  op raco w an y  przez  autorki tego 
artykułu.

M ałgorzata Augustyniak 
Beata Pawlak

ków  buraka o raz odm ian  tego w arzyw a, 
um ożliw iło  dzieciom  m .in. zapoznanie 
się  ze  zdrow ym  sty lem  odżyw ania, w y ­
rob ien ie  naw yków  hig ien icznego  przy­
g o tow an ia  posiłków , a także doskonale­
nie: w yobraźni i um iejętności m anual­
nych, um iejętności w ypow iadania  się 
w  p iśm ie czy  um iejętności zdobyw ania 

inform acji.
W arto dodać, że koźm ińska  jed y n k a  

w  2005 roku została  w pisana na listę 
p lacó w ek  o św ia to w y ch  tw o rzący ch  
W ielkopolską S ieć  S zk ó l Prom ujących  
Zdrow ie. (szop)
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Ludzie 1 1

Zam ieni kem ping  
na pokój z kuchnią

Znaleźli domy 
dla pogorzelców
Większość spośród sześciu krotoszyńskich rodzin, które 3 październi­
ka w  wyniku pożaru straciły dach nad głową, ma już zapewnione lo­
kale. Zdaniem Zygmunta Witczaka, szefa zakładu gospodarki miesz­
kaniowej w  Przedsiębiorstwie Gospodarki Komunalnej i Mieszkanio­
wej, nowe mieszkania na pewno nie są gorsze od opuszczonych przez 
pogorzelców. -  Moim zdaniem są lepsze -  uważa Witczak.

Jan Gałecki już pół roku mieszka w tej przyczepie

Janowi G ałeckiem u, 60-letn iem u krotoszynianinowi od kilku m iesięcy m ieszka­

jącem u w  przyczepie kem pingowej, gm ina wreszcie znalazła dach nad głową.

18 października Przedsiębiorstwo Gospo­
darki Komunalnej i Mieszkaniowej w  K ro­
toszynie poinform owało Jana Gałeckiego, 
że m oże zaoferować m u 24-mctrowy lokal 
w  bloku przy ul. Transportowej. Po obej­
rzeniu mieszkania zgodziłem się  oznajmia. 
Pan Janek, jak  m ów iąo  nim  sąsiedzi, będzie 
miał pokój, kuchnię i w spólną z  drugim  lo­
katorem łazienkę z  ubikacją Zygm unt W it­
czak, dyrektor Zakładu Gospodarki M iesz­
kaniowej, funkcjonującego w  ram ach 
PGKiM -u, zaproponował um ow ę najm u na 
czas określony do 30 listopada 2008 roku  
Mieszkanie przy Transportowej ostatnio by­
ło niczamicszkane. M ieliśm)dnnq koncep­
cję je g o  zasiedlenia. Chcieliśmy z  dwóch  
m niejszych lokali zrobić jed en  duży  d la kil­
kuosobowej rodziny — m ów i W itczak. G a­
łecki będzie mieszkał na  Transportowej 
tymczasowo. /  tak przeniesiemy g o  p o la n  
do lokalu socjalnego. N a  razie je d n a k  za  
mieszkanie na  Transportowej będzie płacił 
czynsz laki, ja k  za  socjalne, a  w ięc połow ę  
najniższej stawki. U  nas wynosi ona 1,05 z! 
za  m etr kwadratowy  wyjaśnia.

Jan Gałecki jeszcze nie m oże się wpro­
w adzić na nowe, poniew aż jeg o  przyszłe 
mieszkanie jest właśnie remontowane. 
W  najbliższych dniach w ym iana okna i m a­
lowanie ścian m ają się zakończyć. W ów ­
czas wyprowadzi się z  przyczepy. N a razie 
żyjc bez łazienki i toalety, myje się w  misce 
na dworze. Najgorsze są chłodne noce. Pan 
Jan to rencista, m a chorobę płuc. Śpi w  kilku 

warstwach odzieży i ogrzewa kem ping pie­
cykiem  elektrycznym. - P rąd ciągnę o d  są ­
siada Rafała Szóstaka, który pozw olił m i go  
używać. ile tylko potrzebuję  stwierdza.

Pan Jan przyznał, że  przyzwyczaił się do 
spartańskich warunków. M uszę przetrwać. 
Czekam cierpliw ie na przeprowadzkę, bo

nie m am  wyjścia -  opowiada. N ie m am  ża­
lu do  urzędników, że  tyle czasu to trwało. 
Najważniejsze, że  sprawa się rozwiązała -  
dodaje.

K iedy w  zeszłym  tygodniu w  deszczo­
w y  dzień odwiedziliśmy bohatera artykułu 
w jeg o  dom u na kółkach, siedział i jak  zwy­
kle oglądał telewizję. W  taką pogodę ni­
gdzie się nie rusza. -  Za bardzo nie m am  ko­
g o  odwiedzić. Rodziny praktycznie nie mam  
w  Krotoszynie, a  z  kolegam i się  widuję, bo  
sam i do m nie przychodzą—wyjaśnia J. Ga­
łecki.

Wiele czasu spędza oglądając telewizję

Przyponmijmy: Jan Gałecki zamieszkał 
w  przyczepie w  m aju br. D o  kempingu zgo­
dził się przenieść dobrowolnie za nam ow ą 
nowego właściciela dom ku parterowego na 
ul. Klonowicza, w  którym mieszkał samot­
nie od  wielu la t  Budynek należał do jego 
byłej żony, która od dłuższego czasu nosiła

się  z  zam iarem  sprzedaży nieruchomości. 
Pan Jan został bez dachu nad g ło w ą Z w ró­
cił się w ięc do gm iny o  przyspieszenie przy­
działu lokalu socjalnego. O dpow iedź Cze­
sława Ossowskiego z  wydziału gospodarki 
komunalnej i mieszkaniowej Urzędu M iej­
skiego nie dała m u nadziei na szybkie roz­
wiązanie problemu. Nie można określić ter­
minu realizacji wyroku eksmisyjnego, ponie­
waż nie posiadam y wolnych lokali socjal­
nych- odpisał Ossowski, podkreślając, że 
podobnie jes t z  w ielom a wyrokam i w yda­
wanym i od 1999 roku, a  lista oczekujących

na mieszkania w ciąż się w ydłuża N a szczę­
ście Zakład Gospodarki Mieszkaniowej 
uznał, że położenie Gałeckiego jest wyjątko­
w o trudne i przystąpił do szukania mieszka­
nia dla sam otnego mężczyzny. Zdążyli je  
znaleźć przed nastaniem zimy.

Sebastian Pośpiech

Przypom nij my, do  pożaru  d osz ło  3 paź­
dziern ika. P alił s ię  b u d y n ek  p rzy  S ta­
ry m  F o lw arku . P rz y c z y n ą  n ie szczęśc ia  
na jp raw dopodobniej by ła  n ieostrożność 
osoby, k tó ra  n a  strychu  m ia ła  m elin ę  -  
o g ień  m ó g ł w y w o łać  pozo staw io n y  
p rzez  n ią  n iedo p a łek  p ap ierosa . S pale­
n iu  u leg ło  p oddasze . N a to m ias t w o d a  
le jąca  się  z  sik a w ek  strażack ich  za la ła  
m u ry  parteru . O b iek t n ie  n ad aw a ł s ię  
ju ż  d o  dalszeg o  u ży tkow an ia . G m in a  
rozp o czę ła  poszu k iw an ia  lokali d la  po ­
gorzelców .

P o czą tk o w o  d w ie  najliczn ie jsze  ro ­
d z in y  -  w  su m ie  dz iew ięć  osó b  - 
u m ieszczono  w  hotelu. Ich pobyt finan­
suje  w łaściciel spa lonego  budynku . Po­
zosta łe  o so b y  p rzeb y w ały  w  m iesz k a­
niach  sw o ith  najb liższych.

O b ecn ie  d la  cz terech  rodzin  zn a le ­
z io n o  ju ż  lokale . D w ie  z  n ich  cz tero  
i dw uo so b o w a -  zosta ły  ju ż  zakw ate ro ­
w ane. P ie rw sza  n a  ul. B e n ick ie j, d ru g a

Uratowany dobytek przyda się w nowych mieszkaniach

Uważam, że zakaz postoju 
na Staszica jest słuszny
Z akaz za trzy m y w an ia  s ię  i posto ju  
w p ro w ad zo n y  n a  o dcinku  ul. S tasz ica 
od  L angiew icza  d o  Ł uk asiew icza  je s t 
ja k  najbardziej na  m iejscu  i bardzo  po ­
trzebny. P roszę  zobaczyć, ile po jazdów  
stoi przez ca ły  dzień  (od  8 .00  d o  16.00) 
p o  jed n e j stron ie  ulicy, obecn ie  w olnej 
od  zakazu. W  przypadku  je g o  likw ida­
cji pojazdy  staną p o  obu  stronach , a  p o ­
ja z d y  ja d ą c e  w yk o n u ją  slalom y, co  jeS t 
n iebezp ieczne  d la  dz iec i idących  do 
szko ły  i z  niej w racających , tym  b ar­
dziej, że  na tym  odcinku  u licy  S taszica 
n ic  m a chodnika, a  je g o  m iejsce je s t  za ­
g o spoda row ane przez  m ieszkańców  
lub zastaw ione ich sam ochodam i.

Z osta jc  ty lko  p rze jśc ie  u l ic ą  k tó rą  
ja d ą  sam o ch o d y  c iężarow e d o  pob li­
skiej hurtow ni, a  o sta tn io  i one , i c ięż ­
k i sp rzę t d o  p rac n a  budow anej u licy

n a  W ięźn ió w  P o litycznych . D la  dw óch  
rodzin  są  już. p rzygo tow ane m ieszkan ia 
p rzy  5 6 -P u łk u  P iecho ty  będzie  tu 
m ieszkało  dw oje  ludzi a p rzy  W ięźniów  
P o lity czn y ch  je d n a  osoba . -  M a m y też  
k w a te rę  d la  n a jliczn ie jsze j z  p o szk o d o ­
w a n ych  rodzin  (w  su m ie  p ięc iu  cz ło n ­
kó w  -  przyp. red .) -  dodaje  Z. W itczak. 
-  W  tym  p rzy p a d k u  m usirny u zgodn ić  
je s z c z e  p e w n e  szczegóły.

N a raz ie  n ie  zn a lez io n o  lokalu  dla 
n iepełnospraw nej kobiety, k tóra obecnie 
p rzeb y w a w  h o sp ic jum . -  D la  tak ie j 
o so b y  m ieszka n ie  m u s i sp e łn ia ć  odpo­
w iedn ie  w a ru n k i - konsta tu je  W itczak.

Z azn aczy ł on , iż p rzep ro w a d zka  po­
g o rze lcó w  sk o m p lik o w ała  sy tuację  in­
nych  rodzin , k tó re ju ż  o d  d aw n a  ocze­
k u ją  n a  p rzy d z ia ł lokalu  soc jalnego .

M yślę jed n a k , że  w szyscy  rozum ieją, iż 
ta sp ra w a  by ła  d la  n a s n adzw ycza jna
i p o tra k to w a liśm y  j ą  priorytetow o.

Szymon Pawlak

Ł u k a s ie w i­

cza. Poza 
ty m  Pani 
p e łn o m o c ­
n ik  m iesz­
k ańców  nie 
m ieszk a  na 

u licy  S ta ­
szica, w ięc  je j dzieci nie s ą  zagrożone. 
M ieszkańcy  rynku też n ie  m o g ą  się  za ­
trzym yw ać przed sw o im  budynkiem , 
n ie m ając  b ram  w jazdow ych , m u sz ą  
op łacać parking. N adm ien iam , że  służb  
kom unalnych  ten zakaz  n ic  dotyczy.

zatroskany krotoszynianin 
(adres e-mail znany redakcji)

P o g lądy prezen to w a n e  w  te j rubryce  

są  p ry w a tn ym i op in ia m i naszych  C zy ­
telników.
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M ie s z k a n ie c  u licy  

U rb a n o w ic zó w n y  na  

kro to szyń sk ich  P arce l- 

k a c h  z ło ży ł u w o je w o ­

dy w ie lk o p o ls k ie g o  za ­

ż a le n ie  na b u rm is trza  

K rotoszyna, tw ie rd z ą c , 

że  n aru sza  on u s ta w ę  

o u trzym an iu  czy s to ­

śc i i p o rząd ku  w  g m i­

n ac h . Jego zd a n ie m  

te re n  w zd łuż posesji 

n ie  je s t  c h o d n ik ie m , 

w  zw ią zk u  z czym  n ie  

m a  o b o w ią zk u  u trzy ­

m y w a n ia  na n im  czy­

s to ś c i. T y m c za s e m  

b u rm is trz  d o m a g a  s ię , 

by to  robił.
K rotoszynianin , k tó ry  chce  pozostać 
anonim ow y, zw racał się  do  burm istrza 
Juliana Joksia o  p rzedstaw ienie stanow i­
ska gm iny w  spraw ie rozum ienia pojęcia 
chodnik. U w aża on, że  b iegnąca przy  je ­
go  posesji śc ieżka nie m oże być uznana 
za  trotuar, gdyż nie je s t utw ardzona. W e­
dług m ieszkańca P arcelek  chodnik  m usi 
być p rzystosow any  do  ruchu  p ieszych, 
a ten p rzy  je g o  posesji n ie jes t. D latego  
też nasz C zytelnik nic czuje  się zobow ią­
zany do u trzym yw ania na n im  porządku.

O dm ienna je s t opin ia  w łodarza  g m i­
ny. Z godnie z  arl. 4  ust. pkt. 4  u staw y  
z  dn ia  13 w rześn ia  1996 i: za  chodnik  
uznaje s ię  w ydzieloną część drog i p u ­
b licznej słu żącą  do m c h u  p ieszego, p o ło ­
żo n ą  bezpośrednio  p r z y  g ra n ic y  n ieru­
chom ości. Ja k  m ożna  zauw ażyć, ustaw o­
daw ca  n ie  ogran ic zy ł obow iązku  u trzy­
m ania  czystości i p o rzą d ku  na  chodn i­
kach do  chodn ików  utw ardzonych. Waż­
n e je s t jed yn ie , a b y  chodnik by! w ydzielo­
ny  z  drogi i zn a jd o w a ł s ię  bezpośrednio  
p iz y  g ra n ic y  n ieruchom ości. C hodnik

Czy to chodnik, czy tylko ubita ścieżyna?

p tz y  pa ń sk ie j p o sesji j e s t  oddzie lony o d  
je z d n i  kraw ężn ikiem  i n ie  m am  żadnych  
w ątpliwości, że  je s t  p a n  zobow iązany do  

je g o  sprzątania  - stwierdzi! Jokś w  odpo­
w iedzi na p ism o m ieszkańca. R ozbież­
ności w  interpretow aniu definicji chodni­
ka przyczyniły  się  dó sform ułow ania za­
żalenia na postępow anie burm istrza.

C zyteln ik  nie uchy la się od sprzątania 
p rzy  sw oim  dom u. -  N igdy tego n ie kw e­
stionow ałem . U tizy m u ję  czystość obok  
p o sesji na  tyle, na  ile m ogę. Jesien ią  
m iejsce  to zm ien ia  s ię  w błoto, a  z im ą  
w trudną, a  cza sa m i n iem ożliw ą do  o d ­

śn ieżen ia  pow ierzch n ię  -  w yjaśn ia , tłu ­
m acząc, że zbu lw ersow ały  go  interw en­
cje S traży M iejskiej dotyczące n ienale­
żytego  porządku na  chodniku  na  w yso­
kości je g o  dom u. Tym  bardziej, że od 
obyw atela  w y m ag a  się przestrzegania 
przepisów , a  U rząd  M iejsk i odpow ie­
dzialny  za  stan dróg g m innych  (w  tym  
także U rbanow iczów ny) n ie  w yw iązu je 
się z  obow iązku sprzątania jezdn i. -  We­
d łu g  s łó w  pra co w n ika  urzędu  odpow ie­
dzia lnego za  drogi, je zd n ia  pow inna  być  
sprzą tana  raz w  tygodniu. Niestety, n ie  
była  ona porządkow ana  o d  p o n a d  p ó ł to ­

ku, co  przed sta w ic ie l urzędu sam  p o ­
tw ierdzi! p o d cza s wizji loka lnej -  m ów i 
m ieszkaniec.

W izyty m unicypalnych, k tórzy zw ra­
cali uw agę a to na chw asty, a to na zale­
gający  p rzy  posesji śnieg, sp row okow a­
ły krotoszynianina do bliższego przyjrze­
nia się spraw ie. Z w rócił się m .in. do B o­
gusław a D ziadkiew icza, w spółautora ko ­
m entarza do ustaw y o czystości. Ten od ­
pow iedział, że chodnik  m usi stanow ić 
pew ną konstrukcję  budow laną. Jeśli 
m a służyć ruchow i p ieszem u, to m usi być  
należycie  p izy s to so w a n y  do  tego ruchu.

Ubita śc ieżyna za tem  nie m oże być  uzna­
na za  chodnik -  skom entow ał D ziadkie- 
w icz. Z  kolei zdan iem  B olesław a M ak­
sym ow icza z  O środka B adaw czo- 
-R ozw ojow ego  Ekologii M iast, k tórem u 
krotoszynianin dostarczy! zd jęcia  sw oje­
g o  chodnika, najbardziej odpow iednią  
nazw ą je s t śc ieżka  w ydeptana p tz e z  tych  
pieszych , k tó rzy  zdecydow ali s ię  na k o ­
rzystanie z  te j części drogi.

K to w  tym  sporze m a rację? C zy w o­
je w o d a  w eźm ie  pod uw agę w nioski 
m ieszkańca K rotoszyna?

Sebastian Pośpiech

Frekwencja rosła ekspresowo
S łynne  ju ż , w y c z e k iw a n e  z n ie p o k o je m  p rz e d te rm in o w e  w y b o ry  przechodzą  

p o w o li do h is to r ii .  Z w y c ię z c y  czyn ią  p rz y m ia rk i do  m in is te r ia ln y c h  fo te li,  

p rzeg ran i z h is te ry c z n ą  d e te rm in a c ją  poszu ku ją  h a k ó w  na z w y c ię z c ó w ... Jak 

z w y k le  w y b o ry  o zna cza ją  p e w ie n  z w ro t w  te n d e n c ja c h  p o lity c z n y c h , k tó ry  

n ie  n ie s ie  z sobą  n ic  w y ją tk o w e g o  czy d ra m a tyczn e g o  -  o t ,  o d b ic ie  c y k lic z -  

n o śc i n a s tro jó w  w yb o rcó w .

2 1 października byliśm y św iadkam i cze­
goś więcej niż tylko finału walki o  w zględy 
elektoratu. Liczby m ów ią sam e za sieb ie ... 
53,88 proc, frekwencja w  Polsce... 5 0 ,8 1 

procent głosujących w  pow iecie kroto­
szyńskim... N igdy wcześniej w  historii llł
RP nie notow ano takich w yników . N aw et 
pierwsze wolne w ybory nie cieszyły się tak 
dużą popularnością! W skaźniki prezentu­
jące  frekwencję rosły w  ekspresow ym  
tempie, wpraw iając w  zakłopotanie nawet 
dziennikarzy kom entujących przebieg glo­
sowania. .. Polacy dokonali pew nego w aż­
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nego wyboru. K iedy żapowiedziano sam o­
rozwiązanie Sejmu, a  politycy szykowali 
potajem nie sw oje oferty, stało się w  Polsce 
coś, czego praw dopodobnie nikt się nie 
spodziewał. O to bowiem  obok wielkiej ko­
m ercyjnej agitacji pow stał i um ocnił się 
nurt prom ujący nic tyle konkretne ugrupo­
wanie, ile ideę udziału w  w yborach jak o  ta­
ką. To, czego byliśm y św iadkam i podczas 
krótkiej kampanii, było zjawiskiem w  pol­
skiej kulturze politycznej niewątpliwie pre­
cedensowym .

Przyzwyczajeni do niem raw ych apeli

w ładz (i tradycyjnie do  tego wyznaczonej 
instytucji) o  spełnienie obyw atelskiego 
obowiązku, w yborcy zaczynali powoli za­
stanawiać się nad poparciem tego czy ow e­
go  kandydata. Przechadzając się ulicami 
pełnym i uśm iechniętych facjat kobiet 
i m ężczyzn, chłonęli w yborczą reklamę. 
Jednakże powoli do świadomości Polaków 
zaczęło docierać coś, co przebijało się po­
nad przyzw yczajenie do anem icznych 
próśb o odw iedzenie w yborczych lokali. 
O puszczając rozkrzyczaną agitacją ulicę, 
w chodząc do zakładów  pracy, szkół, skle­

pów, pubów, restauracji, napotykali coś, 
czego nigdy wcześniej nie w idzie li... Tu 
i ów dzie pojawiała się karteczka z  napisem 
Glosuj, jakiś  plakat, potem strona interneto­
wa. Pom ysł chwycił. Krótki apel rozszcdl 
się po kraju lotem błyskawicy, okazał się 
bardziej chw ytny i uniwersalny niżby kto­
kolwiek przypuszczał! N ie pom ogły sms-y 
Zabierz babci dowód, nic zaszkodziły zło­
w różbne opinie o  młodzieży, która nie 
przejm uje się  niczym po za  własnąprzyjem - 
nośc ią ... Im bardziej zbliżał się dzień w y­
borów, tym  więcej było apeli i tych, którzy 
na nic odpowiedzieli.

Frekwencja 2 1 października to niewąt­
pliwie zw ycięstw o demokracji -  niezależ­
nie od tego, jak  bardzo sloganowo brzmi to 
zdanie. Ludzie, korzystając tok licznie ze 
sw ojego prawa głosu, poparli i ugruntowa­
li pewien standard. Jednak dla naszego kra­
ju  od samej liczby glosujących czy też tego, 
która opcja w ygrała wybory, w ażniejsza 
jest inna rzecz. Społeczeństwo przekroczy­

rszecz
- i  4 » I .
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ło pewien próg św iadom ości politycznej.
Podczas ostatnich w yborów  dokonało 

się to, na co wiciu politologów i polityków 
czekało od dawana. W śród wyborców  doj­
rzało poczucie doniosłości i wagi podejm o­
w anych poprccz oddanie głosu decyzji. 
W yklarowało się pojęcie obyw atelskiego 
obow iązku udziału w  wyborach. W szyscy 
zdają sobie sprawę, iż m inione głosowanie 
było szczególne zc w zględu na to, że ozna­
czało w ybór jednej z  dwóch jakże odm ien­
nych dróg. N aród polski zrobił krok w  do­
brym  kierunku. Krok, na który niezmiernie 
długo czekano. Z adom ow iło się w  naszej 
św iadom ości pojęcie odpowiedzialności za 

Polskę.
I nawet jeśli po raz kolejny w ybierali­

śm y spośrpd tych samych nazw isk i stron­
nictw, to pew nym  jest, że idzie nowe. Los 
polityka jest bowiem  losem głosu wyborcy, 
a im bardziej odpowiedzialnie oddany glos, 
tym  lepsza będzie polityka.

Mikołaj Niedbała
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Stuletnia królowa
Ile  by ło  dn i?  Ł a tw o  p o lic z y ć . T rzeba ty lk o  pom n o ­

żyć przez s to  lic z b ę  d n i w  ro k u . W ych o d z i, że  b li­

s k o  4 0  ty s ię c y .

Jubilatka z córką Ireną. Na zdjęciu po prawej: Konstancja z matkąTSiostrami w dniu swej I Komunii św.

Uśm iechnięty order d la  Ryfki
26  października, na jes iennym  plenarnym  posiedzeniu M iędzynarodow a K apitu ła  
Orderu Uśm iechu, po rozpatrzeniu licznych w n iosków  dzieci z ca łego św ia ta , po­
stanow iła  przyznać to  odznaczenie s iedm iu osobom , a w śród nich Ryfce P arc iak 
z Izraela. Zostan ie  je j w ręczone w  Jerozolim ie, prawdopodobnie w  m arcu.

Ryfka m ieszka  w  Jerozo lim ie. Tam  się  
urodziła, ale je j rodzice pochodzili z  po l­
sk iego  P rzasnysza. To osoba b ardzo  
m ocno  zw iązana z  n aszą  ziem ią. P onad 
10 lat tem u, na zajęciach  w  je ro z o ­
lim skim  insty tucie  k ierow a­
nym  przez  prof. O lgę  G old- 

berg , usłyszała  o Je rzym  
F o m alik u  z  B orzęciczek .
O grom ne w rażen ie zrobiła  
na niej h isto ria  człow ieka, 
k tóry  razem  z upośledzony­
mi dziećm i uporządkow ał sta­
ry żydow ski cm en tarz  w  m ałym  
w ielkopolsk im  m ieście  K oźm inie. O so ­
biśc ie  poznała  go  w  roku  1987 w  W ar­
szaw ie, dokąd razem  z  g ru p ą  przy jació ł 
p rzy jechała  na sem inarium  pośw ięcone 
polskiej kulturze. W łaśn ie  w ted y  naro­
dził się  pom ysł zo rgan izow an ia  w sp ó l­
nych w arszta tów  artystycznych  d la dz ie ­
ci po lsk ich  i izraelskich.

W  m aju  n as tępnego  roku  R yfka o d ­
w iedziła  K oźm in  i B orzęciczk i, aby 
uzgodnić  o sta tn ie  szczegóły  lipcow ego  
spotkania. W ted y  m ów iła: -  A b y  n ig d y  
ju ż  n ie  p o w tó izy la  s ię  tragedia  H olocau­
stu. trzeba z  tego  strasznego  dośw ia d ­
czen ia  w yprow adzić  wnioski. T izeba

nam  p ó jść  w  stronę  życia. t r  stronę  sp o ­

tkań ludzi różnych nacji. Sport, sztuka, 
kultura  to tylko środki p row adzące  do  te­
g o  celu. D la tego  spo tkam y się  w  lipcu  
w  Borzęciczkach.

Polsko-izraelskie w arszta ty  tw órcze 
trw ały  tydzień. U czestn iczy ło  

w  n ich  16 podopiecznych  kie­
row anego przez Ryfkę ośrod­
ka rehabilitacyjnego w  Je ro ­
zo lim ie, m łodzież z  B orzęci-

Ryfka Parciak

czek  i k ilku  polsk ich  m iast. O kaza ły  się 
sukcesem . P rzepełn ionym  śp iew em , 
p ląsam i, w ycieczkam i. W s p ó ln o tą - ja k  
w  haśle tego  spotkania : P orozum ien ie  
bez barier.

D ziś, z  p erspek tyw y  n iem al dziesię­
ciu lat, je szcze  bardziej w idać , ja k  o d ­
w ażnym , n iesz tam pow ym  człow iek iem  
je s t  Ryfka. B o naw et te raz  rzadko  d o ­
chodzi do  tak  o tw artych , przyjacielsk ich  
spo tkań  m ięd zy  m łodym i Ż ydam i i P o ­

lakam i. Izrae lscy  uczn io w ie  po d ąża ją  
przez  nasz kraj sz lak iem  cierp ien ia  sw e­
go  narodu, często  odb ierając P o lsk ę jak o  
je d e n  w ielk i cm entarz. D latego  R yfka 
robi w szystko , ab y  w  m iarę  sw ych  m oż­
liw ości zm ien iać  tę  rzeczyw istość . B ez  
niej i je j p rzyjació łk i R in y  B enari nie by ­
ły b y  m ożliw e w y jazd y  Je rzego  F om ali- 
k a  do  Izraela. W  sum ie  k ilkanaście , za ­
w sze  z  ja k ą ś  grupą. To R yfka i R ina  o r­
gan izu ją  noclegi, transport, przygotow u­
j ą  plan pobytu , a  po tem  to w arzyszą  P o ­
lakom , um ożliw ia jąc  im  p raw dziw e po­
znaw anie  kraju. Takie, w  k tórym  nie m a 
p rzy m u su  i n ie  b rak  okazji d o  rozm ów  
z  ludźm i. W ażne zw łaszcza  d la  m ło ­
dych , budujące  przyszłość. Idące w  stro­
n ę  życia.

Romana Hyszko

N ie  m iała  łatw ego  życia. Z resztą, gdy 
ktoś przyszedł na św iat sto lat tem u, m iał 
na nie m ałe szanse, no, chyba że urodził 
się  w  pałacu. K onstancja  F igaj z  dom u 
Patalas n ie m iała  takiego szczęścia, w ięc  
od bardzo w czesnej m łodości ciężko pra­
cow ała. B ył jednak  czas, k iedy  m ieszka­
ła  z  rodzicam i nieopodal pałacu w  B eni­
cach, a  naw et m iała  w  dom u coś, co 
w  tam tym  okresie było  praw dziw ym  cu ­
dem  techn ik i -  telefon na  korbkę. 
W szystko dlatego, że je j ojciec pracow ał 
jak o  stangret, a  p a ła co w i p a ń ­
stw o  potrzebow ali ła­
tw ej drogi kon tak­
tu, aby staw iał 
się  na każde 
żądanie.

K o n s t a n c j a  
w yszła  za  m ąż 
w  1934 roku, zam ieszkała  
w tedy  w  K rotoszynie. U rodziła  troje 
dzieci -  dw óch  synów  i córkę. Z  m ężem  
przyżyła ty lko  18 lat, um arł w  1952 r. 
W cześniej, po p rzeżyciach  w ojennych , 
zachęcał żo n ę  do  em igracji na Z achód. 
Pew nie tam  by łoby  znacznie łatw iej, ale 
K onstancja  nie chciała  opuszczać kraju. 
Zostali. W tedy  n ie podejrzew ała, że ju ż  
za parę lat przyjdzie je j sam ej borykać się 
z  życiem . Poradziła  sobie , w ychow ała  
dzieci. D ziś m a  też  7 w nuków , 17 pra­
w nuków  i 3 prapraw nuków .

W szyscy  najbliżsi pojaw ili się na  u ro­
czystościach  z  okazji setnych  urodzin. 
N ajp ierw  uczestniczyli razem  z  dosto jną  
ju b ila tk ą  w e M szy  św. w  kościele pw. św. 
M arii M agdaleny. Pani K onstancja przez 
całe życie  starała  s ię  być b lisko  B oga. 
C hociaż w  ostanich latach ze w zględu  na 
stan zdrow ia nie po jaw iała się w  koście­
le, to kap łan  odw iedzał j ą  w  dom u. S tu­
letnia pani do  dziś każdego dnia o  15.00 
odm aw ia razem  z  có rk ą  koronkę do B o ­
żego  M iłosierdzia . K iedyś, gdy  je szcze  
kondycja  pozw alała , w szyscy  sąsiedzi

w iedzieli, k iedy była na Mszy. Śpiew ała 

tak pięknie i głosem  tak donośnym , nio­
sącym  się po całej św iątyni, że  n ic trze­
ba by ło  je j w idzieć, aby  w iedzieć, że jest.

K onstancja 'F igaj chodzi, ale od cza­
su pow ażnego złam ania nogi w  2007 ro­
ku przy  pom ocy  tzw. balkonika. Tam ta 

'c h o ro b a  i d ługo trw ała rehabilitacja po ­
skutkow ały też częściow ą utratą  pam ięci.

Jub ilatka nie w y g ląd a  na sw o je  100 
lat, naw et w łosy  n ie do  końca posiwiały. 
O toczona czu lą  o p ieką  córki i zięcia, pro­

w adzi ak tyw ny ja k  na swój 
w iek  tryb życia, bez 

drzem ek  za  dnia. 
D o  n iedaw na 

ria u lub io­
ny m  tara-

sie często  czyty­
w ała  książki i gazety.

N ie  stosuje żadnych diet, j a ­
da  to, co pozostali dom ow nicy, choć 

nic p rzepada za  zupam i, poza  m leczną, 
podaw aną przez córkę w szystk im  każde­
go  ranka.

Z  okazji setnych urodzin jub ila tkę  o d ­
w iedził burm istrz K rotoszyna z  naczeln i­
k iem  w ydziału  spraw  obyw atelskich. N a 
dom ow e przyjęcie po M szy św. p rzyby­
ła cala rodzina. Z  kw iatam i, prezentam i, 
życzeniam i, rów nież nietypow ym i, w ier­
szow anym i. O d  w nuka z żoną i synam i, 
zakończone były  słow am i: B abka  ży je  
ja k  kró lo w a / Pehta w dzięku na g o śc i cze­
ka  g o to w a / W szyscy  bardzo j ą  koch a m y/ 
N a d w u se tk ę ju ż  czekam y. Praw nukow ie 
nakręcili i zm ontow ali film  z  jub ileuszu . 
R ozpoczęli fotografiam i, k tórym  tow a­
rzyszy  ja k ż e  adekw atna do  sytuacji 
piosnka: Tyle było dn i M arka Grechuty.

Jakie by ły  te dni? T rudne, ale w ypeł­
n ione  m iłością , o  czy m  piękn ie m ów ił 
w  hom ilii na  u rodzinow ej M szy  św. ks. 
A ndrzej Szym ankiew icz. C zyż człow ie­
kow i trzeba w ięcj?

Romana Hyszko
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K O N K U R S  O F E R T
na realizacje zadań z pomocy społecznej w zakresie świadczenia usług 

opiekuńczych i specjalistycznych usług opiekuńczych
Dyrektor Miejsko-Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej w  Krotoszynie działając na podstawie Upoważnienia Nr 465/07 
Burmistrza Krotoszyna z dnia 30 października 2007 r. oraz na podstawie art. 25 i 28 ustawy z dnia 12 marca 2004 r. o po­
mocy społecznej (Dz. U. Nr 64, poz.593, z póżn. zm.)

OGŁASZA:
Otwarty konkurs ofert na realizację w okresie od dnia 1.01.2008 r.

do dnia 31.12.2008 r. zadań z zakresu pomocy społecznej dla podmiotów wymienionych w art. 25 ust. 1 pkt. 1 i 2 ustawy 
tj. dla:
1. organizacji pozarządowych prowadzących działalność w zakresie pomocy społecznej,
2. osób prawnych i jednostek organizacyjnych działających na podstawie przepisów o stosunku Państwa do Kościoła Kato­

lickiego w Rzeczypospolitej Polskiej, stosunku Państwa do innych Kościołów i związków wyznaniowych oraz o gwa­
rancji wolności sumienia i wyznania, jeżeli ich cele statutow e obejmują prowadzenie działalności w zakresie pomocy spo­
łecznej.

I. Rodzaj zadań i wysokość dotacji na ich realizację:
Z adan ie  N r  1

1. świadczenie usług opiekuńczych: pomoc osobom starszym, chorym i niepełnosprawnym w miejscu ich zamieszkania 
w' okresie od 01.01.2008 r. do 3 1. 12.2008 r.
Planowana liczba godzin w 2008 roku około 24.000.
Planowana liczba godzin może ulec zmianie w zależności od rzeczywistych potrzeb.
Przewidywana kwota dotacji na realizację zadania w 2008 r. wynosi 182.000.00 zł.
Przewidywana wysokość dotaęji na realizację Zadania Nr I może ulec zmianie w wyniku ustalenia w budżecie Miasta 
i Gminy Krotoszyna innej kwoty wydatków przeznaczonych na powyższe zadanie na rok 2008.

Zadanie N r 2
2. świadczenie specjalistycznych usług opiekuńczych dla osób z zaburzeniami psychicznymi, w rozumieniu przepisów 

ustawy z dnia 19 sierpnia 1994 r. o ochronie zdrowia psychicznego (Dz. U. Nr 111. poz.535; z póżn. zm.). w miejscu ich 
zamieszkania w  okresie od 1.01.2008 r. do 3 1.12.2008 r.
Planowana liczba godzin w 2008 r. około 13.000.
Planowana liczba godzin może ulec zmianie w zależności od rzeczywistych potrzeb.
Przewidywana kwota dotacji na realizację zadania w 2008 r. wynosi 142.400,00 zł.
Przewidywana wysokość dotacji na realizację Zadania Nr 2 może ulec zmianie w' wyniku ustalenia w budżecie Miasta 
i Gminy Krotoszyna innej kwoty wydatków przeznaczonych na powyższe zadanie na rok 2008.

Zakres Zadania Nr 1;
Usługi opiekuńcze na podstawie art. 50 ust. 3 ustawy o pomocy społecznej, obejmują pomoc w zaspakajaniu codziennych 
potrzeb życiowych, opiekę higieniczną, zalecaną przez lekarza pielęgnację oraz w miarę możliwości zapewnienie kontak­
tów z otoczeniem.

Zakres działania Nr 2:
Specjalistyczne usługi opiekuńcze na podstawie art. 50 ust. 1 i 2 ustawy o pomocy społecznej udzielane są osobom chorym 
z zaburzeniami psychicznymi i powinny być dostosowane do szczególnych potrzeb wynikających z rodzaju schorzenia łub 
niepełnosprawności. a św iadczone przez osoby ze specjalistycznym przygotowaniem zawodowym, o którym mowa w art. 
50 ust. 4 ustawy o pomocy społecznej.
Specjalistyczne usługi opiekuńcze powinny być dostosowane do specyfiki potrzeb w ynikających z jednostki chorobowej 
i obejmować w szczególności:
-  uczenie i rozwijanie umiejętności niezbędnych do samodzielnego życia w tym: m.in.: kształtowanie umiejętności zaspa­

kajania podstaw owych potrzeb życiowych i społecznego funkcjonowania, motywowanie do aktywności i leczenia, trening 
samoobsługi i umiejętności społecznych, także w formie asystowania w codziennych czynnościach życiowych,

-  pielęgnację jako wspomaganie procesu leczenia.

Dodatkowe wymagania do Zadania Nr 1 i Nr 2:
1) Zabezpieczenie kadry' umożliwiającej świadczenie specjalistycznych usług opiekuńczych zgodnie z rozporządzeniem Mi­

nistra Polityki Społecznej z dnia 22 września 2005 r. w sprawie specjalistycznych usług opiekuńczych (Dz. U. Nr 189, 
poz.1598);

2) Wykonywanie usług opiekuńczych i specjalistycznych usług opiekuńczych w' dni powszednie, świąteczne i wolne od pra­
cy -  zgodnie z decyzją administracyjną;

3) Wskazane usługi na rzecz osoby objętej pomocą winny być świadczone w różnym wymiarze godzin, zgodnie z wydaną 
decyzją administracyjną, przy czym pod pojęciem wymiaru godzin świadczenia usług należy rozumieć wyłącznie rze­
czywisty czas świadczenia usług bez czynności przygotowawczych np. dojazdów do osób objętych pomocą;

4) Kwalifikacje osób świadczących usługi powinny być potwierdzone stosownymi dyplomami bądź zaświadczeniami.

II. W arunki przyznania dotacji:
1. Dotacja zostanie przyznana podmiotowi wyłonionemu w drodze otwartego konkursu ofert, który złoży ofertę zgodnie ze 

wzorem stanowiącym Załącznik Nr 1 do rozporządzenia Ministra Polityki Społecznej z dnia 08.03.2005 r. w sprawie okre­
ślenia wzoru oferty podmiotu uprawnionego (Dz. U. Nr 44, poz.427) i spełni kryteria zawarte w niniejszym ogłoszeniu.

2. Podstawą do uruchomienia dotacji będzie zawarcie umowy pomiędzy Dyr ektorem M-GOPS w Krotoszynie, a wyłonio­
nym w' drodze konkursu podmiotem uprawnionym.

3. Umowa zostanie sporządzona zgodnie z rozporządzeniem Ministra Polityki Społecznej z dnia 4 kwietnia 2005 r. w spra­
wie określenia ramowego wzoru umowy o realizację zadania z zakresu pomocy społecznej (Dz.U. Nr 61, poz.545).

III. Termin i warunki re a liza c ji zadań:

1. Realizacja zadania Nr I i Nr 2 obejmuje okres od dnia 1 stycznia 2008 r. do dnia 31 grudnia 2008 r.
2. Realizacja zadania Nr I i Nr 2 obejmuje teren Miasta i Gminy Krotoszyn, w miejscu zamieszkania osoby, której Miej­

sko-Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej w Krotoszynie przyznał usługi decyzją administracyjną.
3. Szczegółowe warunki realizacji zadań określi umowa zawarta pomiędzy dyrektorem M-GOPS w Krotoszynie a podmio­

tem wyłonionym w drodze otwartego konkursu ofert.
4. Podmiot przyjmujący zlecenie realizacji zadań w trybie określonym w ogłoszeniu zobowiązuje się do wykonania zadań 

w' zakresie i na wanrnkach określonych w' umowie oraz zgodnie z obowiązującymi przepisami, w tym z przepisami usta­
wy o pomocy społecznej.

IV. Termin składania ofert:
I. Oferty w formie pisemnej w raz z wymaganymi dokumentami należy składać do dnia 14 grudnia 2007 ro k u  do godzi­

ny 15 JO w- sekretariacie -  pokój Nr 3 (parter) w siedzibie Miejsko-Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej w Krotoszy­
nie. przy ul. Kobylińskiej 10 A lub drogą pocztową, (decyduje data wpływu oferty) w zaklejonej kopercie opatrzonej na­
pisem: „KONKURS OFERT’.

2 .0  zachowaniu terminu złożenia oferty decyduje data doręczenia oferty do siedziby Miejsko-Gminnego Ośrodka Pomo­
cy Społecznej w' Krotoszynie w godzinach pracy: poniedziałek -  piątek, w  godzinach 7 .3 0 - 15.30.

3. Oferta złożona po upływie tenninu. sporządzona wadliwie albo niekompletna, co do wymaganego zestawu dokumentów 
lub informacji pozostanie bez rozpatrzenia.

V. Termin, tryb i kry teria stosowane przy wyborze oferty:
1. Oferty na realizację zadania Nr 1 i Nr 2 będą rozpatrywane w dniu 17 grudnia 2007 r. od godziny 10.00 w Miejsko-Gmi­

nnym Ośrodku Pomocy Społecznej w Krotoszynie w pokoju Nr 3 (parter).
2. Rozstrzygnięcie Konkursu nastąpi w ciągu 7 dni od dnia otwarcia ofert.
3. Wyniki otwartego konkursu ofert zostaną podane do wiadomości publicznej na tablicy ogłoszeń w MGOPS w* Krotoszy­

nie, na stronie internetowej BIP Urzędu Miasta i Gminy Krotoszyn -  http://www.bip.um.krotoszyn.pl, na stronie interne­
towej M-GOPS w Krotoszynie -  http://www.rngops.krotoszyn.pl, w' terminie 7 dni od dnia rozstrzygnięcia konkursu.

4 .0  wyborze realizatora zadania Nr 1 i Nr 2 wybrany podmiot zostanie powiadomiony pisemnie.
5. Oceny fonnalnej i merytorycznej zgłoszonych ofert dokona zespół opiniujący powołany przez dyrektora M-GOPS w Kro­

toszynie.
6. Przy wyborze oferty uwzględnione zostaną następujące kryteria:

a. formalne: do udziału w otwartym konkursie ofert dopuszczone zostaną tylko podmioty:
-  o których mowa w art. 25 ust. 1 i 2 ustawy o pomocy społecznej,
-  które złożą oferty na odpowiednim formularzu wraz z wymaganymi dokumentami w terminie określonym w ogłosze­

niu;
b. merytoryczne: zespół opiniujący dokona oceny oferty uwzględniając:
-  ocenę możliwości realizacji zadania przez podmiot.
-  ocenę przewidywanych efektów realizacji zadania,
-  dotychczasowe doświadczenie oferenta w realizacji zadań z pomocy społecznej o zbliżonym charakterze,
-  zadeklarowany udział środków w łasnych albo pozyskanych z innych źródeł na realizację danego zadania,
-  kalkulację kosztów realizacji zadania (koszt 1 godziny usług).

W pozostałym zakresie nieobjętym niniejszym ogłoszeniem mają zastosowanie przepisy ustawy z dnia 12 marca 2004 r. o po­
mocy społecznej oraz rozporządzenia Ministra Polityki Społecznej z dnia 8 marca 2005 r. w- sprawie określenia wzoru ofer­
ty podmiotu uprawnionego.

VI. Informacja o realizacji Zadania Nr I i Nr 1 w latach 2006 -  2007.
1. Zadania Nr 1 -  świadczenie usług opiekuńczych:

-  2006 rok: usługi realizował PCK Poznań, ul. Górna Wilda 99A-B; koszt usług rocznie wyniósł: 142.000,00 zł,
-  2007 rok: usługi realizuje PCK Poznań, ul. Górna Wilda 99A-B; koszt usług na dzień 30.09.2007 r. wyniósł: I(X).565.OO 

zł.
2. Zadania Nr 2 -  świadczenie specjalistycznych usług opiekuńczych:

-  2006 rok: usługi realizował PCK Poznań, ul. Górna Wilda 99A-B; koszt usług rocznie wyniósł: 119.000,00 zł,
-  2007 rok: usługi realizuje PCK Poznań. ul. Górna Wilda 99A-B; koszt usług na dzień 30.09.2007 r. wyniósł: 

94.106.00 zl.
Krotoszyn, dnia 5.11.2007 r. Dyrektor MGOPS mgr Teresa Stęplewska

Krotoszyn, ul. Benicka 9 
(parter Biblioteki Miejskiej)

M C b S & Z ju i  od 5~zł
m asaż leczn iczy, m asaż 
u ję d m ia ją c o  -  w yszczu p la ją cy , 
m agne to te rap ia , e lek tro te ra p ia , 
laser i  ć w ic z e n ia  u sp raw n ia jące

IBr,em o.cia !f
|pt?z>Ewil*upieniTH
‘■HtTraTis’! ■■
P n . - pL  od 8°° -1 2 °° , 14°° -1 8 °°  
te l. 0 663 651 796, 0508 157 842

_  SPECJALISTA _  ADermatolog
Ink. m pd A lfrp rl ™lek. med. Alfred Hess

KROTOSZYN, ul. Mickiewicza 2a
(PRZY APTECE ESKULAP) 

CZWARTKI godz. 16.00-18.00

KOŹMIN, ul. Zamkowa 2
WTORKI godz. 15.00-16.00

Leczenie: trądziku, łuszczycy, grzybicy, 
alergii, chorób skóry, włosów i paznokci. 
Usuwanie: kurzajek, brodawek, kłykcin, 
wtókniaków, naczyniaków, odcisków, itp.

Tel. dom. Poznań: 061 823 01 63 
lub 0601 819 926

GABINET LEKARSKI
Janusz Kmiecik
spec , c h iru rg , a n e s te z jo lo g

Choroby
przewodu pokarmowego, 
tętnic i żył, układu ruchu, 

leczenie bólu przewlekłego.

WIZYTY DOMOWE
Krotoszyn, ul. Okrężna 28 (od Teomintf 
poniedziałki, czwartki od godz. 16.00 
Tel. 722 77 97, 504 102 494

Hospicjum Domowe 
w  Krotoszynie
ul. Okrężna 28 
@ 0  504 102 494
W s z e c h s tro n n a , 
c a ło ś c io w a  o p ie k a
n a d  p a c je n ta m i c h o ru ją c y m i 
n a  n ie u le c z a ln e , p o s tę p u ją c e  
c h o ro b y  -  g łó w n ie  n o w o tw o ry .

Opieka ta ma na celu zapobieganie 
i uśmierzanie bólu i innych objawów.

Zgłoszenia telefoniczne -  504 102 494 
ze skierowaniem od lekarza rodzinnego 
lub specjalisty. W  ramach umowy z NFZ.

Doktor Nauk Medycznych
Andrzej Milewski

Chirurgia ogólna, 
choroby tętnic, 
żył i tarczycy

pon. i pt.
16.30-17.30

Krotoszyn 
u l. B o lew skiego  8

te l. 0604 561 313

PRZYJMUJE
wtorki 

17.00-18.00
K alisz

a l. W o lnośc i 8

UWAGA!!! SUPER OKAZJA
Chcesz wyposażyć

piwnicę, garaż J
lub pomieszczenia gospodarcze •

Przyjdź do BROW ARU  
przy ul. Słodowej 15 w  Krotoszynie

WYPRZEDAŻ
-  m ebli sk lepow ych  używ anych (regały, półki, szafki)
-  m ebli biurow ych (szafy, biurka)
-  płyt m eblow ych z dem o n tażu  (cena 5  z ł /m  kw)
-  inne artykuły

BARDZO  ATRAKCYJNE CENY

W y p rz e d a ż  p o n . -  p t. 8 .0 0  -  1 6 .0 0  

Tel. 0 6 0 2  6 7 9  5 7 2 , 0 6 2  7 2 5  5 8  6 8

15 listopada 2007 r. firma Blending sp. z o.o. zaprasza na

podpisywanie umów kontraktacyjnych 
na rzepak ze zbiorów 2008 r.

OFERUJEMY:

NAWOZY MINERALNE 
ŚRODKI OCHRONY ROŚLIN 

MATERIAŁ SIEWNY 
SZNUREK, FOLIE 

PASZE, OTRĘBY, SKUP ZBÓŻ 
ŚRUTA SOJOWA, RZEPAKOWA 

ZAPRASZAMY DO NASZYCH SKLEPÓW:

ul. Towarowa 1 
63-760 Zduny 

tel. 062 721 53 00, 
fax 062 722 57 81 

tel. kom. 601 415 555

ul. Zamkowy Folwark 11, 
63-700 Krotoszyn 

Baza GS Krotoszyn 
tel. 062 722 78 83,

tel. kom. 663 023 222

Szlifowanie bezpyłowe
SZLIFIERKĄ
N A JN O W S Z E J G E N E R A C JI

Układanie, 
lakierowanie, 
olejowanie 
parkietu i mozaiki

Krotoszyn, ul. Czereśniowa 3, tel. 0695 432 390 lub 062 725 38 36

Marpol P lu s ^
JL m a r p o l .p lu s @ w p .p l

Krotoszyn, ul. Mickiewicza 18 
Tel. 0516175 522,0511 104 521

ZTW0 -  POŚREDNICTWO KREDYTOWE
Rewelacyjny kredyt
d la  r o ln ik ó w

Pod za s ta w  gospodarstw a  
-  bez dochodów III

Kredyty bankowe:
•  gotówkowe •  hipoteczne •  oddłużeniowe
•  bez BIK-u •  obrotowe dla firm
bez zaświadczenia OS1 ZUS •  samochodowe 
na oświadczenie •  refinansowanie

Leasing na maszyny, 
urządzenia itp. 
Pośrednictwo 
w sprzedaży 
maszyn rolniczych

03 listopada 2007

http://www.bip.um.krotoszyn.pl
http://www.rngops.krotoszyn.pl
mailto:marpol.plus@wp.pl


Rozrywka

APTEKI HOROSKOP KRZYŻÓWKA ZE SMAKIEM
D yżur pełni: M w a , u!. M ickiew icza 35 
(722 80 60), do  15 listopada,P or/K om ną, 
ul. M asłow skiego 2 (722 62 21), od 16 do 
22 listopada.

•■:•: :- ':S $ f S*' £:-.'

P od Orłem, ul. W olności 7 (548 24 12), 
8 .3 0 -1 3 .0 0 , 14.00 17.00, sob. 1 0 .0 0 -  
13.00.

« ?:s;sk  ;  '"5> '  '

Apteka, ul. Stary Rynek 1 (721 61 32), 

8 .0 0 -  18.00, sob. 8.OO-13.OO,
Zam kow a, ul. K rotoszyńska 6 (721 65 
24), 8.00 20.00, sob. 8.00 -  13.00, 
Esculap, ul. Jana Pawia 11 17 (721 93 82), 
pn. -  pt. 8.00 -  18.00, sob. 8.00 -  13.00.

££&:?::££$
T U T O - ! '!

Przy S taw nej, ul. Staw na 1 (721 28 54), 
pn. -  pt. 8.00 -  17.00, sob. 8.00 -  12.30.

Prima, ul. Krotoszyńska 9 (722 12 94), 
pon. -  pt. 7.30 -  16.30, sob. 8 .0 0 -  13.00.

p j i l j

Sulm ierzycka, ul. K rótka 1 (722 32 24), 
p n . - p t .  8 .0 0 - 18 .00 ,sob. 1 1 .0 0 - 13.00.

A lifarm . Rynek 19 (721 57 28), 8.00 - 
18.30, sob. 9 .0 0 -1 3 .0 0 .

Ożeń się z Rzeczą!
S p ędzasz  w ie c z o ry  s a m o tn ie  p rzy  te le w iz o rz e  i c z a s a m i m asz  o c h o tę  

u p ić  s ię  lu b  z w a r io w a ć  z ro zp a czy?  N ie  ró b  te g o !  Z  n a m i z n a jd z ie s z  tę  je ­

d yn ą , te g o  je d y n e g o . N ik t  ze z n a jo m y c h  s ię  n ie  d o w ie , że  s z u k a s z  d z ie w ­

czyny, c h ło p a k a , żo n y  lu b  m ęża .

Osoby, które zam ieszczają anons, dołą­
czają do listu dw ie skserow ane strony do­
w odu  osobistego, te ze zdjęciem  oraz 
im ieniem  i nazw iskiem . P rosim y też 
o  w łożenie do listu większej, zaadresow a­
nej do siebie koperty, z  naklejonym i 
znaczkam i na cięższy list (2,20 zł). Pod 
ogłoszeniem  konieczne jes t zam ieszcze­
nie w łasnoręcznie podpisanego zdania: 
ftyrażam  zgodę na przetw arzanie moich  
danych osobowych, zaw artych  w  ofercie, 
dla celów  określonych  w rubryce „Ożeń  
się", zgodnie z  Ustawą o ochronie danych  
osobow ych z  29.08.97 i: D zU  nr 133 poz. 
883. O dpow iedzi na każdą ofertę zbiera­
m y i odsyłam y pod w łaściw y adres. 
Osoby, które chcą  naw iązać kontakt z  au­
torem ogłoszenia, w ysyłają do niego list 
na adres redakcji. N a dole koperty piszą 
w yraźnie O D PO W IED Ź  N A  O FER TĘ 

NR... (red.)

OFERTY
W olny, bez zobow iązań , niezależny fi­
nansowo, pozna sym patyczną panią, stanu 
w olnego  (u regu low anego), m oże być 
z dzieckiem , w  w ieku 30 -  45 lat. Poszu­
kuję pani dysponującej w olnym  czasem , 
która cheiałaby pójść ze m ną na kawę, 
wyjechać na w eekend lub po prostu pójść 
na spacer. (3 -  n r  35)

W olny i n iezależny p an  pozna panią 
w' w ieku 50 . 60 kit. Posiadam  w łasne 

m ieszkanie i dziaikę rekreacyjną.
(1 -  n r  36)

W olny, la t 48, niezależny finansowo, po­
zna sym patyczną panią  do 48 lat, stanu

BARAN (21111 -  20 IV )
. , ^  2  Los C i sprzyja. B łogie len iuchow anie 

przerw ie na chw ilę  w iadom ość z  dale­

ka , p o  której będz iesz  m usia l w yjechać  n a  kil­

k a  dni.

J T  BYK (211V -  21V)
^ . ^ śjs K toś za  w sz e lk ą  cenę  chcc  C i pom óc, 

a  Ty up ie rasz  się  i o d rzucasz  p o m o c­

n ą  d łoń . N ic  słuchaj podpow iedzi fałszyw ej

am bicji.

| X 1  BLIŹNIĘTA (22 V  -  21V I)

|  i j  f N ic  w iesz, co  w ybrać?  W ybicrz w y j­

śc ie  najprostsze. K om binacje  o kaza­

łyby  się  je d n y m  w ielk im  niew ypałem .

p K ?  RAK (22V I -  22V II)
Z ;S
fijssiiT; P otrzcbu jcszjcszczc kilku dni na za ła­

tw ien ie  tej skom plikow anej spraw y.

F inał będzie szczęśliw y, choć  m asz  ty le  obaw.

LEW (23V II -  22V III)
■ ' X  T ym  razem  n ieco  p rzesadziłeś z  au to ­

reklam ą. Jesteś zdo lny  i przew idujący, 

w ysz ło  na T w oje, w ięc  po  co  to  kom entow ać?

PANNA (23 V III -  22 IX )
K łam stw o  m a kró tk ie  nog i, w ięc  za ­

stan ó w  się  dobrze, n im  pow iesz  o  k il­

ka słów  za dużo.

w olnego, m oże być z  dzieckiem. Proszę 
o  pow ażne oferty. (2 -  n r  37)

58-letn ia w dow a -  168 cm  wzrostu, śred­
niej budow y ciała, em erytka o  m iłym  w y­
glądzie, znak Zodiaku: Lew, w ykształce­
nie średnie, m ieszkająca w e w łasnym  
dom ku z  działką -  pozna pana praw nie 
w olnego w  w ieku ok. 60 -  65 lat, powyżej 
180 cm  wzrostu, bez nałogów, z  sam ocho­
dem , lubiącego przyrodę, m uzykę, taniec. 
W e dw oje w szystko m a inny wymiar... 
Napisz, proszę, m oże razem  uda nam  się 
przeżyć m iłe chwile. (1 -  n r  40)

20-letn ia p a n n a  z okolic Krotoszyna po­
zna m ężczyznę sym patycznego, z  poczu­
ciem  hum oru, w  w ieku 20 -  25 lat, pow aż­
nie m yślącego o życiu. Lubię muzykę, 
spacery i podróże. C zekam  na poważne 
oferty. (2 -  n r  40)

35-letn ia kob ie ta  po p rze jśc iach  z  Kro­
toszyna, w olna  b londynka, uczciw a, 
szczera, w ierna, odpowiedzialna -  pozna 
m ężczyznę odpowiedzialnego, uczciw e­
go, szczerego, który j ą  pokocha i który' bę­
dzie zdecydow any w yjechać z  n ią  do pra­
cy  za granicę. N ie interesują m nie rom an­
se. przygody, flirty, lecz pow ażny stały 
związek. Tcl. 604 866 880. (1 -  n r  43)

Je s te m  31-letn im , p ra c u ją c y m  kaw ale­
rem . C hc ia lbym  poznać dziew czynę 
w  wieku od 25 lat, m oże być z  dzieckiem , 
najchętniej z  Krotoszyna. (2 -  n r  43)

K aw aler, la t 30, miły, spokojny i rom an­
tyczny -  pozna kobietę do lat 35, m oże

WAGA (2 3 IX  -  22X )
To, co  b ierzesz za  ob jaw  choroby, je st 

w yn ik iem  zm ęczen ia. P ow inieneś 

spojrzeć na parę  spraw  z  w iększym  dystansem .

SKORPION (2 3 X  -  22X1)
C zu jcsz  s ię  n iezręczn ie, a le  przec ież  

n ic  Ty w yw ołałeś spó r dw óch  bliskich 

C i osób. Spróbuj j e  nakłonić d o  pojednania.

STRZELEC (23X1 -  21X11)
R zadko  b y w asz  tak zapracow any, ja k  

teraz. Postaraj s ię  przynajm niej w eek ­

endy  w ykorzystać  na odpoczynek.

KOZIOROŻEC (22X11 -  201)

.... Z achow a łeś  s ię  n ieco  sam olubn ie.

P rzeproś, b o  inaczej ktoś, n a  k im  C i

zależy, zaczn ic w ątp ić  w  T w o ją  klasę. 

i P  l  WODNIK (211 -  2011)
X X  P rzy jaciele  nada l c z ek a ją  n a  spełn ie­

n ie  danej im  obietnicy. N ic  ociągaj śię, 

b o  bardzo  liczą  na T w o ją  obecność.

RYBY (2111 -  20111)
C zy ż b y  T w o je  postanow ien ie  n ic  nic 

zn aczy ło?  N ic  p o w in ieneś  tak  łatw o 

rezygnow ać, w  końcu  racja je s t po  Tw ojej stro­

nic.

m ieć dziecko. M am  dość sam otności. Tel. 
0 7 2 1 0 6 9  806. ( l - n r 4 4 )

W olny, k a w a le r  la t  36 , pozna panią  
w  w ieku 30 -  35 lat z  Krotoszyna, cel -  
stały związek. Tel. 0884 211 064.

( l - n r 4 5 )

W d o w a po  p ięćdziesiątce -  spokojna, 
zrów now ażona, dom atorka -  pozna pana 
w  odpow iednim  w ieku, bez nałogów, po­
w ażnie m yślącego o  życiu. (2 -  n r  45)

P o zn am  dziew czynę w  w ieku  23 -  30 
lat, z  K rotoszyna lub okolic, m yślącą 
o  pow ażnym  związku. M am  27 lat, jestem  
sym patycznym  przysto jnym  brunetem  
o  niebieskich oczach. N ie m am  nałogów. 
M ój telefon: 781 090 111. ( l - n r 4 1 )

P an , la t 50,“sta n u  w olnego, finansow o 
niezależny, brunet 176 cm  w zrostu, pozna 
sam otną, m iłą  panią  do lat 45. Zdjęcia mi­
le w idziane, zw rot i dyskrecja zapew nio­

ne. (1 -  n r  46)

O so b a  z  n u m e re m  oferty' (1 -  n r  37)
proszona je s t o  kontakt z  redakcją po  od­
biór zaległych listów.

N agrodę za praw idłow e rozw iązanie krzyżów ki z  ostatniego w ydania (hasto: G A ­
STR O N O M IA ) w ylosow aliśm y dla pani B arbaty  Kalążncj z  Lutogniew a. Tym razem  
hasło składa się z liter. N a kartki z  rozw iązaniam i poniższego zadania czekam y do  24 
listopada. D o w ygrania -  niespodzianka.
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Jacek Brykczyński
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Poziomo
1. Stolica Państw a Środka 

4. Diabeł

7. Z  Roterdam u, filozof

8. Rzadki okaz

9. Tatarski oddział

10. M ieszanina metali

12. Podstaw a alaszu

14. Szczyt m asztu

16. Zw ierzyniec (wspak)

17. M uzyczne bardziej

19. Po dniu

21. W arszaw ska na  godle

22. G az z  w ody

25. U praw ia fu trza n y  zaw ód

26. R uch w okół osi

27. D aw ny harcow nik

'  Dowcipnie podpisane!

F o tog ra fia , o  k tó re j p o d p is a n ie  p ro s iliś m y , z ro b io n a  z o s ta ła  n a  s e s ji R a­

d y  M ie js k ie j w  K ro to szyn ie . W id a ć  na  n im  ra d n ych  E dw ard a  J o k ie la  (z le ­
w e j) i K rzysz to fa  M a n ts tę . N a g ro d ę  za p o d p is  o trzym u je  M a re k  S zym czak 
z K o źm in a . G ra tu lu je m y  i za p ra sza m y  w  p ią te k  d o  re d a kc ji.

Pionowo
1. Pospólstw o

2. N iejeden w  rupieciam i

3. Kapitan nikt

4. C cjlońska nuta w  pierniku

5. N aw ałnica, huragan

6. Potocznie o  Lotto

8. Kaw ałek tuszki kurczaka

11. A leksander (1688-1744), angielski

poeta klasycystyczny, racjonalista

13. R oślina lecznicza

15. N iezbędny przy bankom acie

18. Z jednoczone K rólestw o

20. Papierosy z  w ielbłądem

21. Z alew ane za  skórę, by  dokuczyć

23. B óg narodow y A syryjczyków

24. Pow iązane tw orzą tratw ę

25. 2 d  to pełny

rszecz 1 3  listopada 2 0 0 7



1 6 Ludzie

Nie szukaj tęczy nad Krotki em
(serial pisany, odcinek 20)

Małgorzata, Leszek i ich córki wiodą spokojne życie w piętrowym 
domku na krotoszyńskich Parcelkach, gdzie mieszkają razem z rodzi­

cami Leszka -  Antoniną i Leonem. Niespodziewany powrót 
do kraju niewidzianego 20 lat brata z USA kompletnie 
burzy ustalony porządek i daje początek zaskakującej se­

rii zdarzeń.
Andrzej nie wierzył, że spotkanie 
z synem będzie owocne. Zresztą, zu­
pełnie nie rozumiał wściekłości chło­
paka. Według niego nie było do niej 
podstaw -  każdy mąż postąpiłby 
identycznie, jak Andrzej po powrocie 
do domu. Nasłuchał się wyjaśnień 
żony, a ponieważ ufał jej bezgranicz­
nie, obwiniał wyłącznie Daniela. 
Tymczasem rozmowa na neutralnym 
gruncie, w Ratuszowej, zupełnie nie­
podobna do niedawnych ostrych 
starć, przyniosła może nie powrót do­
brych stosunków, ale na pewno wy­
ciszenie konfliktu.
Daniel kilkakrotnie przepraszał za 
nachodzenie domu ojca i swoje agre­
sywne wystąpienia. Stwierdził, że 
wcześniejsze żądania finansowe wy­
powiadał tylko po to, aby Andrzeja 
zdenerwować. A przede wszystkim 
przepraszał za zachowanie wobec

Jennifer.
-  Tak naprawdę niczego od ciebie nie 
chcę. Będę żył, jakby cię nie było. 
W końcu żyłem tak prawie do tego 
czasu. Dam sobie radę.
-Chcę pomóc. Chcę, żebyś spokojnie 
studiował -  zapewniał zaskoczony 
Andrzej.
Przy kawiarnianym stoliku doszło 
w  końcu do ugody. Ojciec obiecał sy­
nowi finansowanie studiów, pokry­
wanie zarówno kosztów uczelnia­
nych, jak i dojazdów. Daniel uprzej­
mie wyraził zgodę. Wprawdzie spo­
dziewał się, że przy okazji ojciec cof­
nie kategoryczny zakaz przestępowa- 
nia progu domu na Kopieczkach, ale 
tutaj się pomylił.
-  Może kiedyś zmienię decyzję, jed­
nak na razie wołałbym się z tobą spo­
tykać na mieście. Musisz to uszano­
wać.

Daniel przystał na propozycję. Spo­
tykanie Jennifer byłoby dla niego bo­
lesne. Wolal unikać jej towarzystwa, 
jak najszybciej zapomnieć o mło­
dzieńczym zauroczeniu.
Tymczasem w finnic Wizerunek do­
szło do kolejnej zmiany. Sprawy 
księgowe od kilku dni prowadziła 
Małgorzata, dorabiając w  ten sposób 
do nader skromnej renty. Stosunki 
między nią a żoną Andrzeja były bar­
dziej niż poprawne. Kobiety widy­
wały się kilka razy dziennie i właści­
wie obie czekały na chwilę wytchnie­
nia przy kawie. Jennifer coraz lepiej 
mówiła po polsku, co ułatwiało kon­
takty i bardzo cieszyło Andrzeja. Po 
okresie trudnym do domu na Ko- 
picczkach powrócił upragniony spo­
kój. Niepokojąca wiadomość nade- .- 
szła z niespodziewanej strony... O

A lic ja  2

V W szystko, co było Tw oim  m arzeniem , 
co jcs t i będzie w  przyszłości, niech nic 
mija z  cichym  w estchnieniem , lecz 
niech się spełni w  całości. W szystko, 
co piękne i w ym arzone w  dniu Twych 
imienin, niech będzie spełnione. Stani­
sław ow i Paw lakow i gorące życzenia 
im ieninow e składają

żona, dzieci i wnuczki

V Zdr owia, szczęścia, pomyślności, stu lat 
życia, m oc radości! Zdrow ie wiecznie 
niech Ci służy, uśm iech cięgle miej na 
twarzy, niech się spełni, o  czym  m a­
rzysz. Z  okazji im ienin kochanej m a­
m ie R enacie najserdeczniejsze życze­
nia składają

córki:
K a n n a , Zuzia i Julia

A oto nowi mieszkańcy powiatu krotoszyńskiego, urodzeni na oddziale położniczym szpitala przy ulicy 
Bolewskiego, sfotografowani przez Marcina Pawlika. Rodziców, którzy chcieliby zachować na pamiąt­
kę prezentowane tu ta j fotografie ich maluchów, zapraszamy do redakcji. Za drobną opłatą dostaną od 
nas dyskietki z nagranymi zdjęciami.

Urodziny obchodzisz dnia dzisiej­
szego, więc życzymy Ci wszyst­

kiego najlepszego, nadziei w ser­
cu, wiary w samą siebie, traf­
nych zrządzeń losu, ile gwiazd 
na niebie, wielu wrażeń i morza 
radości, spełnienia marzeń i bez­

kresnej miłości; szczęście w swe 
ręce łap każdego dnia. Oleńce '

życzenia ślą rodzice z Zuzią

1. C órka M oniki i Piotra G rzcbków  2. Anna, córka M arty i K iystiana 3. Córka Marioli i Jarosław a O lejników
z Sulm ierzyc, ur. 6  listopada Strączkow skich z  Sulm ierzyc, z  K rotoszyna, ur. 8 listopada

ur. 6 listopada

PtetolatnU zlći iycztnia

4. Syn K atarzyny i D ariusza Paw laków  5. M aciej, syn Marioli i D om inika 6. Julia, córka A nny i Roberta K olendów
z  R zem iechow a, ur. 7 listopada W ójcików  z R ozdrażew a, z  N ow ej W si, ur. 7 listopada

ur. 7 listopada

W ypełn iony i nakle jony kupon prosim y w ysłać na adres R edakcji lub w rzucić do skrzynki RK
j z e c z

S KROTOSZYŃSKA

Q  Im ieniny □  U rodziny Q  R ocznica □  Ślub

□  M iłość □ ■ R ó ż n e  □  Podziękow anie Nr 4 6

1 3  listopada 2 0 0 7 n z e c z
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> Lodów ka z zam rażalnikicm  w  w e­
w nątrz, wys. 143 cm  -  150 zł. Tel. 062 
725 7446 .

• T e le fo n  k o m . S a m s u n g  X 6 4 0 , s ta n  d o ­

b ry ,  z  a p a ra te m , k o m p le tn y , z  k a r to ­

n ik ie m  -  150zl. Te l. 0698  863 670.

• Piec kuchenny; jednostka do komputera: 
256 R A M , 40  G B , A M D  1,6 GHz. Tel. 
0660 707 748.

• Sprzęt A G D  i RTV z  Niem iec. Tel. 062 
721 07 72.

• Sony Ericsson K 300i z aparatem . Tel. 
0501 662 582.

• W irów ka do bielizny, tanio; kolum ny 
głośnikow e, głośniki Tonsil; w entylato­
ry dachowe, tanio, stan bdb. Tel. 062 725 
02 82.

• C iu s z k i d la  d z ie w c z y n k i,  n a  128 c m , 

f i rm o w e : E s p r it ,  H & M .  ta n io . T e l. 

0662  612  388.

• Butki zim ow e dla dziewczynki w  w ieku 
ok. 7 lat, tanio. Tel. 0662 612 388.

• O dzież używ ana, sortow ana -  2,50 
zl/kg. Tel. 062 722 65 79,0601 317 195.

• Stolik RTV, kolor m ahoń -  60 zl. Tel. 
062 725 39 25.

i & .* .Ć» ? >7 \  *
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1 K upię kukurydzę m okrą  z  pola. Tel 
0693 668 793.

• K upię lub p iżyjm ę w  zam ian za  opiekę 
m ałe gospodarstw o rolne i zam ienię 
obornik na słom ę; sprzedam  używ ane 
w yposażenie chlew ni (porodów ki 
i karm niki) itp. Tel. 0601 093 180,0503 
033 399.

• Przyjm ę ziem ię w  dzierżaw ę 2 - 3  ha 
w  okolicy Koźm ina. Tel. 0603 112 583.

• Skup bydła w ypadkow ego oraz bydła 
rzeźnego, szybki odbiór, płatne gotówką. 
Teł. 0698 049 937.

• Skup bydła, płatne gotów ką lub na kon­
to, krótkie term iny oraz skup bydła w y ­
padkowego. Tel. 0609 350 793.

• K u p ię  ja łó w k i  h o d o w la n e , w y s o k o -  

c ie ln e -z w y k le . T e l. 065  548  27  55.

• C o n c o rd ia  P o lska  T .U .W . za p ra sza  d o  

u b e z p ie c z e ń : o d  o g n ia  i in n y c h  z d a ­

rz e ń  lo s o w y c h ; O C , A C ,  A g r o c a s k o -  

p o ja z d ó w ; u p ra w  ro ln y c h  ( ró w n ie ż  

z  d o p ła ta m i z b u d ż e tu  p a ń s tw a ) . I n ­

f o r m a c je -  P o ś re d n id w o  U be zp iecze ­

n io w e  B ia ły  D w ó r  1, te l. 062 721 63 5 5 , 

0609  8 80  879.

• C hlew nia m acior na 100 szt., z  w yposa­
żeniem , pow. gospodarstw a -  1,30 ha. 

Tel. 0692 685 554.
• U s łu g i b e c z k o w o z e m  -  w y w ó z  g n o jo ­

w ic y , a t ra k c y jn a  cena . T e l. 0603  112 

583.

• Remonty kapitalne, bieżące kombajnów, 
ciągników : U rsus, Zetor, MF, John D e­
ere, +  części zam ienne m aszyn tow arzy­
szących, sam . osobow ych i dostaw ­
czych; spaw anie alum inium . Tel. 0607 

543 108.
• A gregat upraw ow y 2, 80 m ; przyczepa 

3 t z  nadstaw kam i, kola 825. Tel. 0693 

462 850.
• C iągnik rolniczy D eutz -  Faltr 80 KM ; 

prasa rolująca; przyczepa zbierająca C la- 
as; ycycinarki. Tel. 062 734 21 78, 0609 

670 258.
• Ciągnik U rsus C385 delux -  1977 r„ stan 

bdb, 100 %  sprawny. Tel. 0887.420 739.
• Ciągnik B ialom ś M TZ 82 -  1996 r„ 

1 600 M tg. Tel. 0692 268 177.
• G runt 3 ha przy drodze K obylin -  Rze- 

m iechów ; limit pom idorów  Pudliszki 80 
t. Teł. 0605 836 315.0721 243 790.

• G runt upraw ny 1,50 ha, atrakcyjne poło­
żenie. Sulmierzyce. Tel. 062 722 34 18, 
0606 578 346.

• K ojce porodowe do m acior ocynk, kory­
ta 8 szt.; pług obrotow y 3 x 3  Krone; sło­
m a baloty ok. 80 szt.; beczka ocynk jak  
now a 2 0001. Tel. 062 722 23 74 ,0 6 9 3  
968 652.

• Łańcuch do zgam iaka obornika firmy 
Lubin. Tel. 0791 006 678.

• Przyczepa niska, w yw rotka 4  t, z  nad­
stawkami, koła 1 0 x 1 5 , stan idealny. Tel. 
062 734 32 86.

• P rz y c z e p a  A u to s a n  D  -  6 3 3 ,6  ton . Tel. 
0600  065  985.

• Rozrzutnik obornika 2 -  osiow y z  nad­
staw kam i do zielonki; prasa Z  -  224 
1988r.; gw iazda 5 -k ą  stan bdb. Tel. 0665 
120 661.

• Kiszonka z kukurydzy i słoma. Tel. 0693 
643 317.

• K w ota m leczna: W ielkopolską D olny 
Śląsk. Tel. 0695-297-534.

• K oryta bunclow e używane. F irm a Re- 
m ek Orpiszew. Tel. 062 721 28 34.

• L im it m leka odstaw a O SM  Koło. Tel. 
0667 303 494. po 11.00.

• O ddam  za  darm o króliczy obornik -  
transport własny, pilnie. Krotoszyn. Tel. 
0602 103 163.

• W ysłodki m okre z  transportem . Tel. 
0512 427 226.

• Z b oże  m ieszanka, pszenżyto  -  750 zl; 
pszen ica -  850 zl. Tel. 0660 691 024.

• Z iem niaki jadalne. Tel. 062 722 1471.
• Z iem niaki jadalne, transport gratis. Tel. 

0605 673 641.
• Z iem niaki jadalne  z  dow ozem  -  

50gr/kg. Tel. 0693 267 770.
• C ie lę tą  byczki; ciągnik T- 25, now e opo­

ny, stan dobry. Tel. 0605 184 731.
• K u rk i  o d ch o w an e  ogólnouży tkow e. 

W y lęg arn ia  K ro to szy n , ul. M a g azy ­
now a 4. Tel. 062 721 4 9  28.

• Byczki m łode oraz bukaty. Tel. 0607 
503 523.

• Cielaki w  ciągłej sprzedaży. Tel. 0889 
294 894.

• Cielak jałów ka mięsna. Tel. 0660 073
496.

• Jałów ka hodo w lan ą  6 m sc. -  y, cielna. 
Tel. 0785 096 944.

• Jałów ka w ysokocielna -  tennin  styczeń. 
Tel. 062 721 24 79.

• Jałów ka cielna -  tenn in  m arzec. Tel. 
0660 073 496.

• Jałów ki cielne -  wycielenie styczeń, lu­
ty, marzec. Tel. 062 734 46 67.

• K lacz 7 -le tn ią  zażrebiona, m aści siwa. 
Tel. 0886 830682 .

• Prosięta. Tel. 0607 055 624.
• Prosięta. Tel. 062 721 14 48.
• Prosięta. Tel. 0603 891 078.
• Prosięta; rozsiew acz naw ozu Bąk, stan 

idealny. Tel. 0691 577 129.
• O w czarek niem. 8 msc-y. Tel. 062 722 

41 50.
• O w czarki niem . po rodzicach rodow o­

dow ych, psy. Tel. 0609 414 525.
• O w czarki niem. długowłose, szczenięta. 

Tel. 0605 184 731.

• B eto n iark a ; sp ręża rka  2.2  kW  3 80  \ .  

stan idealny, oryginalna. Tel. 0607 721 
307.

• C egła K5. Tel. 0502 536 521.
• Piece pleszew skie m iałow e -  nowość! 

A utom atyczne kotły m iałow e grosz­
kow e, naw iążem y kontakty handlowe. 
Tel. 062 751 13 0 1 ,0 5 0 9  506 802.

• Stal z  rozbiórki w  atrakcyjnej cenie: rury, 
dw uteow niki i druty -  2,40 zł/kg. Firma 
Rcm ck Orpiszew. Tel. 062 721 28 34.

• S topnie pod stopnie dębow e oraz para­
pety, gr. 45 m m , klejone z  kilku elem en­
tów, ładnie w ykonane, bardzo solidne -

400 zł/m  kw, M ilicz. Tel. 0509 203 379.
• S p rz e d a ż  w ę g lą  m ia łu ,  g ro s z k u . P a­

sze, k o n c e n tra ty  f i r m y  P ro v im i.  O t rę ­

b y  d o w ó z  g ra t is !  A t r a k c y jn e  c e n y ! 

W a c h o w ia k  -  B o ż a c in . Te l. 062  722 57 

6 0 ,0 6 0 6  688  116.

• Pianino. Teł. 062 722 71 42.
• F irm a R em ek O rpiszew  poleca m iał 

i w ęgiel t  dw óch najlepszych jakościo ­
w o  kopalń w  Polsce: Wujek i Wieczorek. 
Ponadto oferujem y m uł w 'ęglowy i w ę­
giel brunatny. Tel. 062 721 28 34.

• E legancki fotel z  funkcją m asażu relak- 
sacyjno -  leczniczego. Tel. 0695 944
471.

NASZE
DROBNE
S Ą  S K U T E C Z N E !

• mamy 6 tys. 
egzem plarzy nakładu 
(przy zwrotach nieprze- 
kraczających 19 proc.)

• wszystkie ogłoszenia 
drobne dodatkowo 

zam ieszczam y
w internecie (ok. 3 tys. 
tygodniowo wejść 

na stronę www)
• istniejemy od 17 lat 
• jesteśm y najchętniej

kupowanym tygodni­
kiem w powiecie

• P ianino firm y D iygas, czarne, stan db. 
Tel. 0602 679 572.

• P iecyk stalow y na drew no i węgiel (ko­
za) -  50zł; frytkow nica gastronom iczną 
poj. 3 - 5 0 z ł .  Tel. 05(53 092 605.

• P ra sa  s to la rs k a  i  to k a r k a  d o  d re w n a . 

Te ł. 062  725  28 44.

• K oncentrator tlenu; m aterac przeciw o- 
dleżynowy. Tel. 062 722 01 18.

• Silnik w ysokoobrotow y 4  kW. Tel. 0605 
474 329.

• Szfifierka, spawarka, kow adło, silnik el. 
1,7 kW. Tel. 0693 668 793.

• W ózek paletowy, udźw ig 2 t. Tel. 0693 
668 793.

• A ntyki, starocie: skup, sprzedaż, reno­
wacja. L idia Janecka, Jarocin, ul. Wodna 
6. Tel. 062 505 20 10 (sklep), 0500 086 
800.

• Budynki gospodarcze dobrze usytuow a­
ne o łącznej pow. 0,59 ha z  m ożliw ością 
na działalność gosp. lub warsztaty. Tel.
0691 180 199.

• D ziałka 3000 m  kw  i zabudow ania go­
spodarcze. M ożliw ość w ykorzystania 
budynków  pod działalność gospodarczą. 
Zduny. Tel. 0880 084 819.

• D ziałka bud. -  3 000 m  kw, ładna loka­
lizacja, okolice K rotoszyna. Tel. 0792 
945 333.

• D z ia łk a  b u d . o k , 2 400  m  k w  ( k a n a l i­

z a c ja  +  w o d a )  w  T o m n ic a c h  k .  K r o to ­

szyn a . Te l. 0669  521 969.

• D ziałka bud. -  1 400  m  kw, w oda, prąd, 
telefon, 7 km  od K rotoszyna. Tel. 0605

838 109.
• Działki bud., na trasie Krotoszyn-Zduny, 

przy drodze krajowej n r  15, decyzja 
o w am nkach zabudow y, m edia. Tel. 
0609 290 628.

• D om  m ieszkalny w  K oźm inie wlkp. 
140/400. Tel. 0600 135 507.

• M ieszkanie 38 m  kw, sprzedam  lub od­
dam  w  najem , bezczynszow e, Zduny. 
Tel. 0888 588 207.

• M ieszkanie 65 m  kw  oraz garaż na  ul. 
Przem ysłowej. Tel. 0603 935 899.

W

• Budynek m agazynow o - produkcyjny -  
300 m  kw. K rotoszyn blisko centrum . 
Tel. 062 722 86 14,0609 757 496.

• D om  80 m  kw  (3p +  k  + 1) w  centrum , 
w ykończony, gotow y do zam ieszkania 
od zaraz, czynsz um owny. Tel. 062 722 
64 78.

• Lokal na gabinet lekarski (po byłym  ga­
binecie ginekologiczno -  położniczym ), 
w szystkie m edia. K rotoszyn, ul. Raw ic- 
ka. Tel. 065 548 22 45.

• Lokal -  78 m  kw  z  przeznaczeniem  na 
działalność gosp., biura, zakład fryzjer­
ski, kosm etyczny w  K rotoszynie ul. 
O grodow skiego. Tel. 0605 458 886.

• Lokale -  ok. 20 i 17 m  kw, na biura lub 
inną działalność, parking, Parcelki. Tel. 
0693 453 087.

• M ieszkanie (2p +  k + 1) w  K rotoszynie, 
os. K orczaka. Tel. 0662 073 853.

• Pom ieszczenia na produkcję chałupni­
czą  12 x  3 x  8 ,1 6  x 4  12 i m ieszkanie 60 
m  kw  na w si blisko K rotoszyna (osoba 
starszym ). Tel. 765 742 458, 697 232 
623.

S '  \
• M ieszkanie -  67,20 m  kw  (3p+k+ł+w c), 

w  bloku na  m niejsze do 48 m  kw. Tel. 
0696 493 219.

• M ieszkanie 48 m  kw  na m niejsze 38 m
kw. Tel. 062 588 13 55.
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• K upię dom  jednorodzinny lub kam ieni­

cę. Tel. 0606 374 589.
• K u p ię  d o n t je d n o ro d z in n y  w  K r o to ­

s zyn ie  lu b  o k o lic y  bez  p o ś re d n ik ó w . 

Te l. 0661 602 8 10  w  ieczo re m .

• K upię grunty rolne lub gospodarstw o, 
lub działkę bud. w  okolicy K rotoszyna.
Tel. 0695 928 195.

• Poszukuję m ałego m ieszkania do  w yna­
ję c ia  w  Krotoszynie. Tel. 0664 187 419.

• P o s z u k u ję  lo k a lu  d o  w y n a ję c ia  w  cen­

t r u m  K ro to s z y n a , K o ź m in a ,  p iln ie . 

Te l. 0 50 6  0 69  727.

• Pedagogika — m g r -  pom oże dzieciom  
w  nauce, pom oc w  odrabianiu zadań do­
m ow ych, zajęcia w yrów naw cze. Tel. 
0505 742 876.

OGŁOSZENIA DROBNE
E V J A f . l AGD.RTy. KOMPUTER □  I ODZIEŻ □  I
BUDOWLANE □  I RÓŻNE □  l I ld U H O  
ZAMIANA □  I RÓŻNE □  I l !M :h  || J ; W J DAM □  I SZUKAM □  I INNE □  l l lH H M I
BUDOWLANE □  I RÓŻNE □  I MOTORYZACYJNE

Kupon nie zawierający danych nadawcy (do wiadomości redakqi) nie będzie zamieszczany. 
Wypełniony i naklejony kupon prosimy wysłać na adres Redakcji lub wrzucić do skrzynki RK.

Adres (tel.)

Ogoszenio do 100 znaków.
Usługi -ł-15 zŁ Pogrubienie + 4  z t

CENY OGŁOSZEŃ

DROBNYCH
ogłoszenie drobne............................ 7 ,00  zl
ogł. drobne na kuponie z gazety...4,00 zł
ogłoszenie o usługach...................15,00  zł
pogrubienie ogł. drobnego..............4 ,00  zł
pogrubienie ogł. o usługach........... 7 ,00  zł

PROMOCJA -  po serii czterech ogłoszeń
piąte zamieścisz za darmo!

WAŻNE -  w szystkie  ogłoszenia ukazują 

się i w  gazecie, i w internecie. Drobne 
do najbliższego wydania przyjmujemy do 
godz. 1 0 .0 0  w  poniedziałek.

• K o re p e ty c je  j .  a n g . - s z k .  p o d s ta w o w a  

i g im n a z ju m . Te l. 0889  538  323 .

• C hem ia -  m gr chemii, z  dojazdem  w  ob­
rębie K rotoszyna i Zdun. Tel. 0665 019 
320.

• J. niem iecki -  m gr gercnanistyki i na­
uczyciel w  L O  udzieli tanich i profesjo­
nalnych korepetycji. Tel. 0508 200 482.

• Avon -  dodatkow a praca dla każdego, 
bez  ograniczeń w iekow ych, zadzw oń 
lub w yślij w iadom ość, oddzw onię -  
0695 664 446.

• P ra c a  p o p o łu d n io w a . W y k s z ta łc e n ie  

m in .  ś re d n ie . W ie k  2 5 -5 5 . T e l. 0693  

0 25  222.

• A  m oże O riflam e? Zostań konsultantką 
(-em). M ożliw ość zarobków, kosm etyki 
w  atrakcyjnych cenach, szkolenia ko­
sm etyczne, szkoła m akijażu i w iele in­
nych korzyści. Z adzw oń lub napisz 
sm s ą te l. 0504 157 427.

• F inna  zatrudni osoby na stanow isko 
przedstaw iciel handlowy, w ym agania: 
w iek do 351at, praw'o jazdy, dyspozycyj­
ność, m ile w idziana znajom ość rynku 
gastronom iczno-spożyw czego. U m ów  
się na spotkanie. Tel. 062 747 94 58 
w  godz. 9.00-14.00.

• D odatkow a praca biurow a dla em ery­
tów  i rencistów. Tel. 062 591 08 67, 
0601 758 068.

• D odatkow a praca biurow a, wykszt. 
średnie, w iek  25 -  65 lat. Tel. 0693 571 
105.

• N iem iecka fin n a  HM1 zadudni osoby 
z  w ykszt. m in. średnim  pracujące i nie­
pracujące, chcące pow iększyć sw'oje do­
chody. Praca sam odzie lną  w ysokie za­
robki, adekw atne do w yników . C hcesz 
jechać  na szkolenie inforcnacyjne? Z a­
dzw oń Tel. 0604 593 659.

• Przyjm ę do pracy konstruktora (budow a 
m aszyn), m oże być student. Tel. 0609 
231 931.

• P iekarnia Z duny zatrudni p iek arzą  Tel. 
062 721 50 03.

• Przyjm ę pilarzy do pracy w  Niem czech. 
Tel. 0609 727 088, 0663 992 212.

• Z atrudnię na dobrych w arunkach sam o­
dzielną osobę do prow adzenia dom u 
(gotow anie, pranie, sprzątanie), koniecz­
ne praw o jazd y  oraz sam ochód, w  godz. 
1 7 .0 0 -  18.00.Tel. 0514 322 628.

• Z a t r u d n ię  k ie ro w c ę  n a  c h ło d n ię  h a -

MEBLE □  I ROLNICZE,ZWIERZĘTA □
□  I ODDAM W NAJEM □
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O głoszenia d robne

kow ą w transporcie m iędzynarodo­
wym, praw o jazdy kaL C+E. Teł. 0691 
164 062.

• Zatrudnię sprzedaw cę n a  targ. Tel. 0880 
233 406.
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• S tudentka zaoczna, znajom ość biegła 
kom putera, praw o ja z d y  szuka pracy. 
Tel. 0663 533 683.

• Belki, deski i konsolety z  polioretanu 
im itujące w  100 %  stare, ciosane drew ­
no. Idealne do  w ykończenia sufitów, 
szybki m ontaż bez kucia, w iercenia, ha­
łasu i pyłu. R óżne długości i szer. 
w  dw óch odcieniach brązu. Teł. 0602 
607 710.

• Bus fiat ducato m ax do  w ynajęcia. Teł. 
0603 973 581,0691 842 804.

• Hem oroidy, żylaki, kurzajki, łuszczycę 
bezpow rotnie w yleczysz rew elacyjną 
m aścią ziołow ą H e m o g in  (składniki m a­
ści z  apteki). K oźm in ul. Ł ączna 8 Teł. 
0604 957 327.

• G abinet m asażu i fizykoterapii (prądy 
lecznicze, laser, łasaż klasyczny przeciw  
bólowy, limfatyczny, przeciw  obrzęko­
w y), szybka realizacja zlecenia zabie­
gów. K rotoszyn, ul. M asłow skiego 12 
pn. pt. 15.00 -  19.00. Tel. 0604 259
497.

• K onkretna w iedza. W różka M ałgorzata 
z  W rocławia. Zapisy: 071 321 00  48, 
0605 418 522, www.wrozka.pop.pl

• K raw iectw o „G rządka”  ciężkie m iaro­
w e, salon sukien ślubnych -  pracownia, 
odzież dam ska, m ęska, m łodzieżow a, 
szaty liturgiczne, rów nież kom unijne, to­
gi (sędzia, prokurator, adw okat, praw ­
nik), haft komputerowy. Krótkie term iny 
realizacji. Krotoszyn, ul. Grudzielskiego 
19 (przed ap teką Pareelki), tel. 062 722 
75 37.

• M akijaże, tipsy, zdobienie paznokci, za­
biegi kosm etyczne na  dłonie, z  dojaz­
dem  do  klienta. Tel. 0608 763 333.

• M alow anie, szpachlow anie, tapetow a­
nie, m onlaż paneli i płyt K G, płytek, do- 
cicplanic. Tel. 0888 588 207.

• Pożyczka, natychm iast 500 zl. Tel. 061 
84 29 130.

• Szycie kołder, poduszek z  pierza, przera­
bianie pierzyn, ul. K oźm ińska 16 (100 m  
od Rynku), tel. 0790 510 885.

• Tipsy żelowe, zdobienie paznokci 
z dojazdem  do klienta, 35 zL TeL 0512 
285 882.

• T łum aczenia przysięgłe -  j .  francuski, 
bez czekania. Tel. 062 736 27 62.

• Usługi rem ontow o budow lane, ukła­
danie płytek, projektow anie i aranżacja 
kominków. Tel. 0693 828 753.

• W ypożyczalnia aut dostaw czych peugot 
boxcr maxi. Tel. 0605 146 702.

• Firm a rem onow o budow lana oferuje: 
zakładanie i bezpyłow e cyklinow anic 
parkietów  i m ozaiki; m ontaż drzw i, 
okien i parapetów ; podw ieszanie sufi­
tów; m alow anie, tapetow anie, gipsow a­
nie; zakładanie paneli podłogow ych 
i ściennych; zakładanie płytek; nakłada­
nie tynku szlachetnego; adaptacja pod­
daszy na pom ieszczenia m ieszkalne; 
ocieplania budynków . Tel. 0608 648 
514.

• Tynki posadzki m aszynow e. Tel. 0604 
072 17 9 ,0 6 9 3  459 435.

• Usługi rem ontow o w ykończeniow e: 
płyty K G , płytki, tynki itp. Tel. 0661 
774 089.

• Układanie glazury i terakoty, prace 
m urarsk ie , płyty gips-karton, prze-
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róbki wody i kanalizacji, adaptacje 
strychów i poddaszy na pomieszcze­
nia mieszkalne i użytkowe, faktury  
VAT, wycena, dojazd gratis. TeL 062 
722 84 15,0601 077 470,0693 846 910.

U S Ł U G I-R O Ż N E
• H uśtaw ki ogrodowe, dla 4 dorosłych 

osób, p rodukcja  na zamówienie. TeL 
0668 963 647.

• Instalacje w od. kan. -  c.o. Tel. 0507 
796 387;A daptacje suchej zabudowy. 
Tel. 0512 758 683.

• P a n n a  M ło d a  salon sukien ślubnych 
i w ieczorow ych, duży w ybór dodatków  
ślubnych, komis, wypożyczalnia, szycie 
na m iarę, najnow sze wzory, atrakcyjne 
ceny, m ożliw ość płatności w  ratach. 
K rotoszyn, ul. 56 Pułku Piechoty W lkp. 
la  (w  pasażu), tel. 0512 205 542, pon.- 
pt. 10.00-18.00, sob. 10.00-13.00, inne 
godziny po w cześniejszym  ustaleniu te­
lefonicznym .

• Pracow nia sukien ślubnych i wieczo­
rowych Jolanty  Bartos oferuje: szycie 
na m iarę, profesjonalne wykonanie, 
a trakcy jne fasony, najniższe ceny, su­
kienki dla d ruhenek, komis, wypoży­
czalnia, usługi krawieckie. Krotoszyn, 
uL Spokojna 12. TeL 062 722 01 94, 
0693 025 613.

• Suknie ślubne M a r io la ,  sklep, komis, 
w ypożyczania, szycie na m iarę. Oferuje­
m y  szeroki wybór, najniższe ceny, now a 
od 250 zł, dogodne term iny płatności. 
Krotoszyn ul. Słow iańska 23 (kolo daw ­
nego Pewcxu), Tel. 062 725 74 04, czyn­
ne pn.-pt. 10.00 -  18.00, sob. 10.00
13.00, w  innych godzinach po uzgodnie­
niu telefonicznym.

• F S O  1.5 1987 r., stan bdb., now e opo­
ny, rozrząd, ham ulce +  silnik po  rem on­
cie. Tel. 062 722 78 99.

• Fiat m arca w eekend 1.6 16V +  g az  -  
1996 r., cl. szyby, klim atyzacja, a ir bag. 
Tel. 062 722 22  90.

• Fiat scicento 1.1 2003 r., c. zam . +
alarm . II 000 zl (do uzg.). Teł. 065573  
4 6 4 2 .

• Fiat Brava 1.6, 16 V, A B S, c. zam., 
alarm , el. szyby, 2  x  air bag, el. regulacja 
św iateł, regulacja kierownicy, w spom . -  
9 .500 zł. Tel. 0515 277 939.

• Ford m ondco  com bi 1.8 I6V  1996 r., 
2 x  air bag, A B S, w spom . kier., el. szyby, 
lusterka i siedzenie kierowcy, klim atyca- 
cja, alum fclgi, kom puter pokładow y -  
8 0 0 0 /1  Tel. 0608 648 514.

• Ford escort 1.8 1995/96 r., śliwkowy,
szybcrdach, cl. szyby; fiat uno  1.0 -  
1995 r. Tel. 0603 173 576.

• Ford escort ghia com bi 1.8 T O  1996 r., 
A B S, klim atyzacja, hak, el. szyby, nie­
bieski, stan bdb. Tel. 062 721 76 45.

• H onda accord 1.8 1996 r., salon, jeden  
właściciel 12 900  zl. Tel. 062 722 65 
79,0601  317 195.

• O pel vectra com bi 2.0 I)T , -  1999 r„ 
zielony m et„ ABS, eŁ szyby, eŁ luster­
ka, klim atyzacja, alum . felgi, c. za­
m ek , 4  x a ir  bag, radio, wspom. k ier, 
wełurowa tapicerka, bezwypadkowy, 
zarejestrow any w Polsce, ważny prze­
gląd techniczny i ubezpieczenie -  18 
999. Tel. 0886 888 881,0886 888 889.

• Peugeot 309 1.3 -  1991 r., 9 0  000 km , 
stan bdb. jeden  właściciel, do rejestracji

I 600 zl. Tel. 062 722 65 79,0601 3 17 
195.

• V W  g o lf  com bi III 1,8 1995 r„ żółty,
2 x air bag. zadbany 6  200 zł. Tel. 071 
38 32 832.

• V W  transporter T 4  2.4 D  2000 r., bla- 
szak. 1 t ładow ności, stan idealny. Tel. 
0696 656 204.

Krotoszyn, u l. Rawicka 5
Tel./fax 062 722 86 30, 0509 341 797 
Czynne codziennie od pn. do pt. 
10.00-18.00 i w sob. 10.00-13.00

Biuro Obrotu Nieruchomościami
w w w . i n w e s t o r . k r o t o s z y n . c o m . p l

Oferujemy pośrednictwo sprzedaży w kupnie, najmie i wynajmie nieruchomości
-  w y c e n ę  n ie ru c h o m o ś c i d la  w s z e lk ic h  p o trz e b  p rz e z  lic e n c jo n o w a n y c h  rz e c z o z n a w c ó w  m a ją tk o w y c h
-  p o m o c  w  re g u la c ji s ta n u  p ra w n e g o  n ie ru c h o m o ś c i

Zapraszamy: pn-pt -10:08-18:80 sob. -10:00-13:00

SPR ZED A Ż D ZIAŁEK
* 12 KM od  Krotoszyna kierunek Kobylin -  
działki budowlane o  pow. 850 m k w , 643 m.kw, 
675 m kw , 682 m kw , 6 0 1 m kw ; 699 m kw . (w o­
da, prąd, gaz) cena 35 zlAnkw
* 3 KM  od  centrum Krotoszyna działka bu­
dów lana o pow. 4798 m.kw. cena 240.000 zł
* Krotoszyn -  działka budowlana o  pow. 793 
m kw . wszystkie media, cena 119.000 zł
* Krotoszyn -  działka budow lana o  pow. 7 9 1 
m kw ; wszystkie media, cena 119.000 zł
* Krotoszyn -  działka budowlana o  pow; 790 
mkw, wszystkie media, cena 119.000 zł
* Krotoszyn działka budow lana o  pow. 764 
m kw , wszystkie media, cena 119.000 zł
* Krotoszyn -  uł. Wita Stwosza -  działka budow­
lana o  pow. I064 m kw  na terenie objętym planem 
zagospodarowania przestrzennego cena 100.000 zł
* K rotoszyn-centrum , działka budowlana ideal­
na na działalność gospodarczą o  pow. 760 m  kw. 
cena 150.000 zł
* Krotoszyn -  okolice uL Łąkowej. działka bu­
dowlana 760 m  kw, cena 99.000 zł
* Krotoszyn -  rejon ul. Gorzupskicj teren do  po ­
działu na działki o  pow. 10.000 m  kw, cena 
300.000 zł
* Salnia- Baran działka o pow. 2.000 m kw . me­
dia; woda. prąd, cena 16 zVm kw
* Salnia- Baran -  działka o pow. 5 000 m  kw, me­
dia; woda. prąd, cena 16 zl'm  kw
* Koźmin W lkp działka 1.400 m kw  woda, 
prąd, asfalt (ul. ks. Goja), o m a do  uzgodnienia. 
45.000 zł
* Zduny -  działka budow lana 1250 m  kw, cena 
30.000 zł
* Zduny działki budowlane o  pow. 700 -  900 m  
kw, cena 35 zł/m  kw
* Zduny działka budów lana o  pow. 482 m.kw 
na osiedlu budownictwa jednorodzinnego, cena 
30.000 zł

SPR ZED A Ż M IESZKAŃ

* Krotoszyn -  okolice ul. Koźmińskiej pow. 65 
m k w  -  III p ię tro - 3 p  + k +  ł +  w c +  loggia, cena 
140.000 zł
* Krotoszyn okolice centrom -  mieszkanie wła­
snościowe w e wspólnocie mieszkaniowej -  65 
m kw -4p  f k ł  1 now a instalacja gazowa t piec 
dwufunkcyjny, czynsz i 20 zl/m-c cena 100.000 zł
* Krotoszyn -  ul. Zdunowska. cale II piętro bu­
dynku mieszkalnego w ielorodzinnego sk ład a jąc  
się z  dwóch mieszkali o  łącznej pow. 109 m k w  (na

• V W  passat com bi 1.9 TD I -  1994 r., 
czerwony. Tel. 0693 668 793.

• V W  Transporter T 4 2.4 D  2000 r., bla- 
szak, 1 t  ładow ności, stan idealny. Tel. 
0696 656 204.

• C zęści do  zachodnich m aszyn rolni­
czych. Tel. 062 734  21 78, 0609 670 
258.

• Silnik do  Fiata uno 0 .9 w  db. stanic; hak 
holow niczy do  m alucha. Tel. 0694  561 
343.

• O pony  zim ow e, b ieżnikow e 4  szt
I85 /6 5 R I4 , austriackie. Tel. 0660 729 
561.

• O pony  zim ow e, różne rozm . Tel. 062 
722 65 79,0601 317 195.

Kaczki na czerninę, 
młode kurki nioski.

te l. 0 6 0 4  3 1 7  5 1 2 , 0 6 0 2  5 9 6  8 9 2 .

mieszkanie podpisane umowy najmu), nowa insta­
lacja w odno kanalizacyjna, now e okna typu 
PCV, cena 95.000 zł
* Krotoszyn -  mieszkanie własnościowe dwupo­
ziomowe o  pow. 62 m.kw -  II piętro 3 p +  k f-1 
+ ogródek -  ogrzewane piecami kaflowymi 
czynsz 200 zł/m-cm, cena 100.000 zł

ZA M IAN A  M IESZK A Ń

* Krotoszyn m ieszk an ie  własnościowe o  pow. 
38 m k w  -  Parter -  2 p  +  k + 1 +  balkon -  czynsz 
250 zł/m-c z  ogrzewaniem, zamianie na mieszka­
nie 2 lub 3 Pokojowe o  metrażu powyżej 45 m.kw
* Krotoszyn -  mieszkanie o  pow. 67 m.kw II 
Piętro - 4 p  +  k + ł + w c - p o  generalnym remon­
cie -  zamienię na mieszkanie o  pow. poniżej 49 
m k w

SPR ZED A Ż D O M Ó W

* 12 KM  od Krotoszyna zacisznie położony 
budynek mieszkalny parterowy (budowany now o­
czesną metodą kanadyjską) o  pow. 100 m.kw., za­
m ontowane nowoczesna okna (w tym jedno bal­
konowe), wszystkie instalacje wewnętrzne łącznic 
z  c.o. tynki wewnętrzne -  płyty karton-gips, ocie­
plony w ełną mineralną, pokryty dacłiówką cera­
miczną, w  budynku już  doprowadzony gaz. prąd 
i woda -  rok budowy 2006 na działce o pow. 800 
m k w  cena 220.000 zł
* Krotoszyn X?M IX ) REM O NTU  parter + 
poddasze użytkowe -  położony na działce o pow. 
500 m k w  -  na działce budynek gospodarczy -  
przy drodze o  nawierzchni asfaltowej wyposażo­
nej w  wszystkie media, cena 180.000 zł DO N E­
GOCJACJI
* Golina k. Jaiocina -  budynek mieszkalny wol­
nostojący z  |XKldaszcm użytkowym na działce 
3200 m  kw (budynek po kapitalnym remon- 
cicjnożliw ość wydzielenia działek budowlanych) 
cena 195.000 z,
* Krotoszyn -  rejon ul. Bolcwskicgo budynek 
mieszkalny wolnostojący o pow. 130 in kw dział­
ce 640 m kw,(rb. 1991) na działce garaż cena 
380.000 zł
* Krotoszyn komfortowy budynek mieszkalny 
w  zabudowie bliźniaczej, (idealny dla 2  rodzin) 
działka o pow. 338 m  kw, budynek po generalnym 
remoncie (nowe okna typu PCV, nowa instalacja 
grzewcza) cena 380.000 zł
* 12 km  od Krotoszyna budynek mieszkalny 
wolnostojący z  poddaszem użytkowym o pow. 
140 m  kw rei działce ok. 600 m  kw, budynek ocie­

• Przyczepka bagażow a 2003 r., zareje­

strow ana bezterm inow o na 750 kg, oś 
Ducato, podw ójne pióra, solidna, duży 
udźw ig, 200 x 140 x 45, cena 2 900 zl. 

Krotoszyn. Tel. 0604 4 0 1 405.

• F iata 126 p, m oże być uszkodzony do 

200 zł. Tel. 0 6 6 8 4 1 5  663.

* K ażde auto, na  chodzie lub nic -  zło­
mowanie. Tel. 0609 673 818

• M alucha 1992 1996 r. Tel. 0693 668
793.

Sprzedam  lub w ynajm ę

lokal
z przeznaczeniem na handel, gastro ­
nom ię, usługi lub placówkę banku. Po­

w ierzchnia użytkowa 3 0  m kw + zaple­
cze, WC. Całość po kapitalnym remon­

cie, wysoki standard, w itryna z ro letą 
antywłamaniową. Atrakcyjne usytuowa­
nie -  Zduny, Rynek. W ystaw iam  FV. 
Tel. 0 7 1  38 4  9 2  31 , 0 7 9 1  5 0 6  111.

plony styropianem, materiał budowlany cegła, rok 
budowy 2007. cena 175.000 zł
* 15 KM od Krotoszyna budynek parterowy (z 
poddaszem ) o pow. 80 m kw - 3p+ k i ł- po gene­
ralnym remoncie położony działce o pow. 1,4 ha 
wraz dodatkowymi zabudowaniami (stodoła, ga­
raż), cena 175.000 zł
* Krotoszyn -  Pareelki budynek mieszkalny 
(bliźniak) wszystkie media, 3poziomy mieszkalne. 
2 garaże, now e okna PCV, nowe C .O  (piec na miał 
z podajnikiem) całość na działce 680 m  kw, cena 
290.000 zł
* Krotoszyn ul. Langiewicza budynek piętrowy 
wolnostojący o pow. 200 m kw działce 650 m kw, 
cena dotychczasowa 320.000 zł
* Krotoszyn ul. Bolcwskicgo dom  wolnosto­
jący, stan surowy zamknięty 175 m  kw, budynek 
gospodarczy z garażem -  całość na działce o pow. 
8(X) in kw, centi 270.000zł

R O Z P O C Z Ę T E  B U D O W Y
* Biadki - rozpoczęta budowa budynku mieszkal­
nego wylane fundamenty ł projekt t zgroma­
dzone materiały budow lane na działce o pow. 
2744 m k w  cena 60.000 zł

G R U N T Y  R O L N E
* 4 km od Koźmina W lkp lasy mieszane poło­
żone n;r działce o pow. 3.98 ha, cena 85.(XX) zł

G R U N T Y  PO D  D Z IA ŁA LN O ŚĆ  

G O S P O D A R C Z Ą
* Krotoszyn -  grunt inwestycyjny o pow. 5537 
m.kw, przy drodze asfaltowej, cena 42 zł/m kw

S PR Z E D A M  IN N E
* Krotoszyn budynek magazynowo produkcyj­
ny o pow. 300 m  kw położony tui działce 1600 m 
kw, na działce dobudowana w iata  możliwość pro­
wadzenia dowolnej działalności gospodarczej, ce­
na 280.000 zł
* Benice budynek gospodarczy o  pow. 3(X) 
m.kw na działce o pow. 3600 m.kw, przy drodze 
o nawierzchni asfaltowej cena 110.000 zł

D O  W Y N A JĘC IA
* Krotoszyn -  ścisłe centrum -  lokal o  pow. 60 in 
kw. czynsz netto 4.(XX) zl/m-c
* Krotoszyn ścisłe centrum -  lokal o  pow. 8 1,75 
m.kw. czynsz netto 65 zl/m.kw
* Krotoszyn -  mieszkanie -  3p+k+ł+wc -  76 m 
kw, czynsz. 1.000 zl/m-c

„Grządka”  Krawiectwo ciężkie miarowe 

salon sukien ślubnych -  pracownia,
odzież damska, męska, młodzieżowa, sżaty litur­
giczne, komunijne, tog i (sędzia, prokurator, ad­
w okat, prawnik), haft komputerowy.

Krótkie terminy realizacji.
Krotoszyn, ul. Grudzielskiego 19 iwiM aweka Parceikn. 

te l. 062 722 75 37.

KUPIĘ JAŁÓWKI
HODOWLANE I UŻYTKOWE 

cielność od 3 do 8 miesięcy.
Tel. 0 6 6 1  70 8  535 .

Kupię
ja ło w ic e
7 , 0  -  8 , 5  m -c a  c ie ln o ś c i ,  

h o d o w la n e  i u ż y tk o w e .

T e l. 0 6 5  5 7  3 8  6 3 1 ,  

p o n .-p t .  8 . 0 0  -  1 6 . 0 0 .

http://www.wrozka.pop.pl
http://www.inwestor.krotoszyn.com.pl
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Strony sp o rto w e  red ag u je  Daniel Borski.

Piast Kobylin -  S par ta Miejska Górka 3:0 (0:0)

Piorunujący finisz Piast
Bardzo dobrą końców kę roku mają piłkarze Piasta  Kobylin, którzy po w ysokim  zw ycięstw ie  we Wrześni uporali się z zawodnikam i 
Sparty  M ie jska Górka. Kobylinianie, m im o w ielu okazji bramkowych, pierwszego gola zdobyli dopiero 8  m inut przed końcem meczu, 
po czym dobili rywali kolejnym i dwoma trafieniam i. W szystkie trzy bramki dzieliło od siebie zaledwie 240  sekund.

M ecz toczony by 1 przy' niesprzyjających 
w arunkach atm osferycznych. M im o to 
spotkanie dostarczyło kibicom  w ielu 
em ocji, a fascynująca końców ka w  w yko­
naniu zaw odników  M arka N ow ickiego 
w  pełni zrekom pensow ała zm arzniętym  
fanom długie oczekiw anie na bramki.

M iejscow i zdom inow ali środkow ą 
część boiska i jeszcze  przed przerw ą po­
w inni byli zdobyć co najm niej dw a gole. 
Jako pierw si z  kobylinian próbow ali za­
skoczyć ryw ali M arcin K urzaw a i To­
m asz K okot, ale z  ich uderzeniam i z  dy-

Bramki
1 :0  -  Krzysztof Kendzia (8 2 ’), 2 :0  -  To­

masz Kokot (8 4 ’), 3 :0  -  Jakub Pospiech 

(8 6 ’)

Piast
Sadowski -  H. Kowalski (85 ' Skrzypczak), 
Chmielarczyk, Kaczmarek, P. Kowalski -  
Smektała, Kurzawa, Kendzia. Pospiech -  
Nowicki (8 6 ’ Andrzejewski), Kokot

stansu skutecznie radził sobie Rafał 
Skrzypczak. W  20 m inucie pow inno był 
1:0, ale piłkę zm ierzającą do bramki 
Skrzypczaka po strzale K okota niemal 
z  linii bram kow ej wybili asekurujący 
sw ojego bram karza defensorzy z  M ie j­
skiej Górki.

G oście zagrozili bram ce D om inika 
Sadow skiego po dośrodkow aniu z  rzutu 
rożnego, po którym  jeden  z  graczy Spar­
ty oddał celny strzał głow ą, ale golkiper 
P iasta  poradził sobie z  obroną tego ude­
rzenia. M inu tę później po solowej akcji 
z  ostrego  kąta strzał na gola zam ienić pró­
bował Jakub Sm ektała, ale piłka odbita się 
tylko od dalszego słupka bramki.

N astępnie, po  dośrodkow aniu Srnek- 
tały z  rzutu rożnego, głów kow ał K rzysztof 
K endzia, lecz piłka poszybow ała ponad 
poprzeczką. C hw ilę później -  tym  razem  
po strzale K endzi z  14 m etrów  -  obejrze­
liśm y niem al kopię sytuacji, po której 
obrońcy Sparty  ratowali się w ybiciem  pił­
ki zm ierzającej do siatki.

R ów nież przyjezdni stanęli przed w y ­
born ą  okazją  bram kow ą. W  36 m inucie 
gry  na 10 m etrze od bram ki piłkę opano­
w ał Przem ysław  K aczm arek. G dy  w yda­
w ało się, że gracz gości bez trudu znajdzie 
sposób na  Sadow skiego, zaw odnik  
z  M iejskiej G órki oddał niecelny strzał.

N a g roźną akcję  w  drugiej odsłonie 
przyszło nam  czekać do 66 m inuty  gry. 
Piast w yprow adził b łyskaw iczną kontrę, 
a biegnący z  p iłką Sm ektała m iał w  sw o­
im  otoczeniu tylko jednego  obrońcę oraz 
dw uch sw oich partnerów . M łody  pom oc­
nik, w idząc, że  N ow icki i K endzia m ogą 
znaleźć się na pozycji spalonej, postano­
w ił sam  w ykończyć atak, ale jeg o  uderze­
nie z  12 m etrów  w  dobrym  stylu obronił 
Skrzypczak.

“Przez kolejne m inu ty  na  boisku nie 
działo się zby t w iele. K ibice w stali 
z  m iejsc dopiero w  82 m inucie m eczu. 
W tedy  po indyw idualnej szarży na  strzał 
z  25 metrów' zdecydow ał się Kokot, a do 
w yp lu te j przez bram karza piłki najszyb­ Dominik Sadowski w meczu ze Spartą zachowa! czyste konto

ciej dopadł K e n d z ią  który nie da! żad ­
nych szans Skrzypczakow i. P o  upływ ie 
dw óch  kolejnych m inut było  ju ż  2:0 dla 
Piasta. Z  rzutu w olnego na długi słupek 
centrow ał Smektała. Piłka m inęła w szyst­
kich obrońców  i trafiła na nogę zam ykają­
cego akcję K okota, który strzelił nie do 
obrony, a  piłka w padła w  bram kę 
Sparty.

G ospodarze nie po ­
przestali na  dw u- 
bram kow ej zdoby­
czy i w  86 m inucie 
dołożyli trzeciego 
gola autorstw a Ja­
kuba Pospiecha.
Tym  razem  asystę 
zapisał na sw oim  
koncie Kokot, 
a  Pospiech efek­
tow nym  uderze­
niem  z  10 m etrów  
ustalił wynik.

Daniel Borski

Calisia Kalisz -  Biały Orzeł Koźmin 3:0 (1:0)

Orły wróciły na tarczy
Od pierw szych m inu t me­
czu gośc ie  trz y k ro tn ie  

próbow ali pokonać Pa try­

ka M row cę . Bram karza 
C a lis ii uderzeniam i z dy­
s tansu  zaskoczyć ch c ie li 

ko le jno  Jacek C hrom iń­

sk i, M iros ław  Czajka i Ja­

nusz M aryn iak , k tó ry  by ł 
zdecydow anie  najbliższy 

sukcesu.
D o w aru n k ó w  atm osferycznych  (obficie 
padał śnieg) m iejscow i przystosow ali się 
dop iero  po p ierw szym  kw ad ran sie  sp o ­
tkania. W  17 m inucie M ichał M arciszak  
zagrał do ustaw ionego  przed  szesnastką  
K onrada  C ho jnack iego , k tóry  uderzył 
bez  przy jęcia , a  p iłk a  p rzeleciała  k ilka­
dziesiąt cen tym etrów  od lew ego  słupka 
bram ki strzeżonej przez  R adosław a B ie­
gańskiego. C hw ilę  później B iegańsk i 
bez  p rob lem ów  w yłapał strzał G rzego­
rza D ziubka spoza pola kaniego.

W  25 m inucie  m eczu  na  przedpolu  
bram ki gości dosz ło  do  sporego  zam ie­
szania, ale po sy tuacy jnym  strzale M ar- 
c iszaka  sk u teczn ą  in terw encją  nogam i 
popisa ł się  koźm ińsk i golkiper. W  odp o ­
w iedzi M aryn iak  ponow nie  szukał sw e­
go szczęścia  strzałem  z  dalszej od leg ło ­
ści, a le  p iłka  trafiła  w  ręce  kalisk iego 

bram karza.
Pod kon iec  p ierw szej o dsłony  p rze­

w ag ę  osiągnęli gospodarze , k tórzy  w  39

m inucie  ulokow ali p iłkę w  bram ce B ie­
gańsk iego . A sy stę  zano tow ał Ł ukasz  
B andosz, a n iezdecydow anie bram karza 
o rze łkó w  w ykorzysta ł G rzegorz  K lim ­
kiew icz, pop isu jąc się  sku tecznym  lo­
bem  z k ilkunastu  m etrów . P rzed ze j­
ściem  do  szatni m ogło  być 2:0 dla m iej­
scow ych , ale znakom itą  in terw encją po­
p isał się  B iegański, w ygryw ając pojedy­
nek z  M arciszakiem .

R eprym enda, jak ie j w  szatni udzielił 
sw oim  p iłkarzom  trener K rzy sz to f P an ­
cew icz , podzia ła ła  na n ich  pozy tyw nie, 
gdy ż  z  w ie lk im  im petem  przystąpili do 
g ry  po zm ian ie  stron. P rzyjezdni dłużej 
u trzym yw ali fu tbo lów kę, a  kolejne za ­
kończone n iepow odzen iem  próby poko­
nania M row cy  p odejm ow ała  dw ójka 
C hrom ińsk i/M aryn iak .

D ru ży n a  C alisii nastaw iła  się na  ty­
p o w ą  g rę  z  kon trataku  i w  56 m inucie  
spo tkan ia  po  szybko  w yprow adzonej 
akcji m ogła p row adzić  d w o m a golam i 
różnicy. N a  szczęście  po indyw idualnej 
szarży  K lim k iew icza  je g o  strzał z  pola 
karnego  m in im aln ie  chybił celu.

K ilk a  m in u t później ak tyw ny  K lim ­
k iew icz  zan o to w ał d obry  p rzech w y t 
i św ie tn y m  zag ran iem  tra fił do B ando- 
sza, który' z kilku m etrów  strzelił nad  po­
przeczką. M im o  optycznej p rzew agi go­
ści to m iejscow i stw arzali w iększe  za ­
grożen ie  pod  b ram k ą  B iegańskiego. O d  
69  m inu ty  g ry  Calisia  p row adziła  różn i­
c ą  d w óch  bram ek. B iegnący  p raw ą  flan­
k ą  P aw eł L isiecki dograł przed  po le  kar­
ne, po  czym  D ziubek, grający  trener go­
spodarzy , pop isa ł się  św ie tnym  u d erze­
n iem  z  dystansu , z  o b ro n ą  k tó rego  n ie 
poradził sobie  b ram karz  z  K oźm ina.

r s z e e z

O sta tn ie  słow o  także  należało  do  m ie j­
scow ych , k tó rzy  w  86 m inucie  m eczu  za 
sp raw ą Ł ukasza  B andosza ustalili w ynik  
konfrontacji. K alisk i n apastn ik  w y k o ­
rzystał d o k ład n ą  cen trę  K lim k iew icza  
i strzałem  g ło w ą  sk ierow ał p iłkę  do siat­
ki orzełków .

M inu tę  przed  k ońcem  po jedynku  
przyjezdni m ieli o k azję  n a  zdobycie  ho­
no ro w eg o  go la , a le  rezerw o w y  D aw id  
Pilarczyk z  bliskiej odległości posła ł pił­
k ę  ob o k  celu. K o źm in ian ie  ulegli w ięc  
ryw alom  0:3. Szansa  n a  rehab ilitację  
n adarzy  się  ju ż  w  n a jb liższą  n iedzielę , 
k iedy  to  na  w łasn y m  teren ie  d rużyna 
P an cew icz a  po d e jm o w ać  b ędzie  zespó ł 
SK P Słupca. P oczątek  potyczki zap lano­
w an o  na  g o d z in ę  13:00.

Daniel Borski

Bramki

1 :0  -  Grzegorz K lim kiew icz (3 9 '), 2 :0  -  
Grzegorz Dziubek (6 9 '), 3 :0  -  Łukasz 
Bandosz (8 6 ’ głową)

Calisia
Mrowca -  Lisiecki, Zaworski (9 0 ’ Zapa­
ła), Zapart, C iesie lski -  Laskowski (70 ' 
M acie jewski), Dziubek, Chojnacki (8 8 ’ 
Janicki), M arciszak (6 8 ' Dąbrowski) -  
Klimkiewicz, Bandosz

Biały Orzeł
Biegański -  Lewandowicz, Pirog, Bory- 
k i n -  C iesie lski, M aryniak, Skrzypczak, 
Chrom iński, Stępa (4 6 ’ Zaworski) -  No­
w akowski (6 2 ' Filipiak), Czajka (6 8 ’ Pi­

larczyk)

G im n a z ja d a  
ruszyła p e łn q  p a rq
Jak już informowaliśmy niedawno, ruszył kolejny sezon Kroto­
szyńskiej Gimnazjady Sportowej. Po turnieju warcabowym gim­
nazjaliści zmierzyli się na hali, gdzie rozegrali zawody w  piłce 
nożnej halowej. Uczestnicy tegorocznej edycji walczyli o punk­
ty  nie ty lko  w  klasyfikacji zespołowej, ale i indywidualnej.

Zw ycięskie zespoły uzyskały po 62  punk­
ty w  klasyfikacji generalnej. -  Z a  drugie  
miejsce m ożna było zdobyć 53, a za  trzecie 
47  punktów . C złonkow ie najlepszych te­
am ów  otrzym ali p o  10, drugich p o  S  i trze­
cich p o  6 oczek do klasyfikacji indyw idu­
a lnej czym  je s zc ze  bardziej chcieliśm y  
zm otyw ow ać zaw odników  do  walki- m ó­
w i Lechosław  W itek, jed en  z  organizato­
rów.

N ajpierw  -  w  ubiegły w torek do roz­
gryw ek przystąpili chłopcy. D o turnieju 
zgłosiły się  tylko trzy  zespoły, grające 
rzecz jasna, w  system ie każdy  z  każdym . 
W  p ierw szym  spotkaniu uczniow ie 
z  G im nazjum  nr 2 pokonali kolegów  
z  czw órki aż  9:2. N astępnie przegrani 
w  kolejnej konfrontacji zw yciężyli ryw ali 
z  G 5 4:1 i o  końcow ych m iejscach decy­
dow ała ostatnia potyczka, k tó rą  stoczyli 
m iędzy sobą chłopcy z  G 2 i piątki.

Ci pierw si, dzięki w ysokiej w ygranej 
w  pierw szym  m eczu, m ogli sobie pozw o­
lić na przegraną kilkom a golam i, a  i tak 
zajęliby w  tabeli najw yższą lokatę. Po bar­
dzo zaciętym  i dram atycznym  pojedynku, 
w  którym  nierzadko dochodziło do zm ian 
zespołu prow adzącego, lepsi okazali się 
piłkarze z G 5, którzy w ygrali 5:3 i osta­
tecznie uplasow ali się na drugim  m iejscu.

D zień później przeprow adzono turniej 
d z iew cząt N ajlepszą drużyną okazała się 
reprezentacja G 4, w yprzedzając kolejno 
przeciw niczki z G5, G 2 i G l .

30 listopada rozegrana zostanie trzecia 
konkurencja K G S w  sezonie 2007/2008. 
Tym  razem  m łodzież ryw alizow ać będzie 
w  tenisie stołowym .

(debe)

SKŁAD ZWYCIĘZCÓW

Chłopcy (G2)
Radosław Kozal, Patryk M ikoła jewski, 
B artosz K łodnicki, Patryk Jankiewicz, 
Bartosz Galewski, Klaudiusz Walkowiak, 
Jakub Oiachowski, M ateusz M arcin iak, 
op iekun M arcin Nowaczyk

KLASYFIKACJE GENERALNE
Dziewczęta

1. M onika Krawczyk G-4 8 0  pkt.
2 . H iza Serafinlak G-4 70
3. K am ila W olska G 2 64
4. M agdalena Podziemska G -l 6 0
5 .-Honorata Dąbrowska G -4 56

Chłopcy
1. Daniel Gasztyk G-4 8 6  pkt.:
2 . K laudiusz W alkowiak G-2 74
3-4. Szymon Dzielicki G-4 70
3 4 .  Bartosz Kłodnicki G-2 70
5. M ikoła j Szpitatniak G -l 56

Orużynowo
1. Gimnazjum 4 17 1  pkt.
2. Gimnazjum 2 1 6 2
3 , Gimnazjum 5 106
4 . G imnazjum 1 8 8

13  listopada 2 0 0 7
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Medyk II Konin -  LUKS Ecoren Ziemia Lubińska 5:0 (2:0)

P a n ie  t e ż  k o p ią
20

Trzy krqżki Shodana 
na krajowych 
mistrzostwach

LU
Ć2

W  m inioną sobotą krotoszyński stadion 
stał się  areną  okręgow ego finału Pucharu 
Polski Kobiet. D la stolicy pow iatu było to 
w ydarzenie  w yjątkow e, bow iem  po raz 
p ierw szy w  historii gościła  kobiece d ru­
żyny piłkarskie. W  m eczu pom iędzy M e­
dykiem  I I  Konin a  zespołem  L U K S E co­
ren  Z iem ia Lubińska 5:0 zw yciężyły  re­
zerw y M edyka.

O d początku spotkania w idać było, iż 
koninianki stanow ią bardziej zgrany oraz 
lepiej poukładany taktycznie zespół. 
T rzeba jed n ak  przyznać, że  w  pierw szej 
fazie g ry  rów nież lubinianki raz po raz 
niepokoiły  bram karkę M edyka  M artę 
Szudrowicz.

Z anim  zw yciężczynie pokazały, co 
potrafią, kilkakrotnie przed sz an sąotw ar-

Kobiety walczyły nawet poza placem gry

cia  w yniku  stanęła ustaw iona na  szp icy  
A leksandra Sikora. Sztuka pokonania 
M oniki Z łocik  udała  się dopiero w  30 m i­
nucie g ry  D onacie Leśnik. A kcję praw ym  
skrzydłem  rozpoczęła A nna Zegan, która 
dośrodkow ała p iłkę w  pole karne. L ecą­
cej futbolów ki nie zdołała sięgnąć A nna 
K ulczak, ale na m iejscu była Sikora, któ­
ra  dość p rzypadkow o w ycofała j ą  do 
znajdującej się na  13 m etrze Leśnik. Ta 
uderzeniem  po ziem i zm usiła Z łocik do 
kapitulacji. 10 m inut później na  listę 
strzelczyń w reszcie w pisała się Sikora, 
która strzałem  z w oleja p o  raz drogi um ie­
ściła piłkę w  bram ce LUłTŚro.

Po przerw ie gra była bardzo otw arta, 
ale z  w ym iany  ciosów  zw ycięsko w yszły 
koninianki, k tóre po  trafieniach Zegan,

Bramki
1 :0  -  Donata Leśnik (3 0 ’ ), 2 :0  -  A lek­

sandra Sikora (4 0 '), 3 :0  -  Anna Zegan 
(73 '), 4 :0  -  Karolina Grześkowiak (80 '), 
5 :0  -  Anna Kulczak (85 ')

Medyk il
Szudrowicz -  Gołąbek, Polak, Wojtkow- 
ska, Cichoradzka -  Leśnik, Grześko­
w iak, Zegan, Jacuk -  Kulczak, Sikora

LUKS Ecoren
Złocik -  Tarnowska, Widowicz, Górska -  
K łos -  Kowalczyk, Potoniec, Andrzejew- 
Sk^ -K u ra s łń s k a , C ieśla -  Dębowska

K aroliny G rześkow iak i K ulczak zw ycię­
ży ły  różn icą pięciu goli. (debe)

S ukcesów  kara teków  z naszego  p ow ia­
tu  ciąg  dalszy! Podczas w rocław skich  
M istrzostw  Polski Shotokan  trzy  m ed a­
le w yw alczy ły  zaw odniczk i Shodana  
Zduny. O prócz  brązu  i srebra w  katego­
riach  ju n io isk ich  drożyna Jarosław a 
A dam skiego  przyw iozła  m edale z  brązu 
w  kata seniorek.

W  zdobyciu  w szystk ich  trzech m e­
dali udział m iała M agdalena M azajczyk, 
k tóra ja k o  jed y n a  ze zdunow ianek  stanę­
ła na pod ium  w  konkurencji indyw idual-

Wyniki

JUNIORKI MŁODSZE
Kata

3. M agdalena Mazajczyk

JUNIORKI
Kata drużynowo

2. Shodan (M agdalena Mazajczyk, Syl­
w ia Bełza, Alicja Krymowska)

SENIORKI
Kata drużynowo

2. Shodan (M agdalena Mazajczyk, Syl­
w ia Bełza, Alicja Krymowska)

D qbrow ska i D yndas  
zdobyli p u c h a ry
W  ram ach obchodów  kolejnej rocznicy 
odzyskania niepodległości rozegrano 
w  Z dunach Turniej Tenisa S tołow ego 
o Puchar Burm istrza G m iny i Miasta.

W  zaw odach uczestniczyli gim nazjali­
ści. W  kategorii dziew cząt bezkonkuren­
cyjna okazała się H onorata D ąbrow ska 
z  G im nazjum  n r4  w  Krotoszynie. W  fina­
le H onorata uporała się ze sw o ją  siostrą 
i jednocześnie  szkolną koleżanką A nną,

nej, dorzucając  dw a p u d la  w  drużynie. 
Jej koleżanki z team u: Sylw ia Bełza oraz 
A licja  K rym ow ska, nie odstępow ały  po­
z iom em  od M agdy, dzięki czem u po tur­
n ie ju  trener A dam ski tryskał hum orem  
i z  d u m ą  w y p o w iad a ł się  o w ystępach  
sw oich  zaw odniczek : -  K olejny  raz ca ­
la tró jka  potw ierdziła  sw ą  przyna leżność  
do kra jo w ej elity, bow iem  to n ie  p ie rw ­
sze  m ed a le  w yw a lczo n e  p o d cza s k ra jo ­
w ego czem pionatu. C hcialbym  dodać, że  
A la, S y lw ia  i M agda  w św ie tnym  sty lu  
zd a ły  także egzam iny  m istrzow skie, uzy­
sku ją c  tym  sam ym  p ra w o  noszen ia  czar­
nego  pasa . G ra tu lu ję  dziew czętom  i ż y ­
czą  każd em u  trenerow i, b y  m ia ł okazją  
p ra c o w a ć  z  tak w spaniałym  zespołem .

Jak podkreślał szko len iow iec, tego ­
roczne sukcesy  B ełzy  i K rym ow skiej 
nab iera ją  w artośc i, bow iem  w  tym  roku 
szko lnym  ob ie  zaw odniczk i b ęd ą  zd a­
w ały  egzam in  do jrzałości. -  Je s tem  p e ­
wien, że  i ta p ró b a  za kończy  sią  d la nicli 
pom yśln ie . O ne  w  znako m ity  sposób  p o ­
trafią  łączyć  nauką  z  upraw ian iem  sp o r­
tu -  zakończy ł A dam ski.

(debe)

a  trzecie m iejsce przypadlo w  udziale 
M artynie Sęk reprezentującej barw y go­
spodarzy.

W śród chłopców  rów nych sobie nie 
m iał zaw odnik  z  koźm ińskiego g im na­
zjum  K rystian D yndas. za którego pleca­
mi uplasow ali się W ojciech Ignasiak 
(G im nazjum  K obylin) oraz Tom asz Paw ­
lak z  krotoszyńskiego G im nazjum  nr 2.

(debe)

K a ra te c y  m a jq  k o le jn e  p o w o d y  d o  d u m y
N a początku listopada w  K ościanie roze­
g rano  Z aw ody  K arate o P uchar S tarosty 
K ościańsk iego . T radycy jn ie  ju ż  worek  
m edali przyw ieźli z  n ich  zaw odn icy  
S hodana  Z d u n y  i A S W  N ippon  K ro to ­

szyn.
W  staw ce dziesięc iu  startu jących  

drożyn , o p rócz  g o sp oda rzy  i zespo łów  
z  pow iatu  krotoszyńsk iego , znalaz ły  się 
team y  z B o janow a, G ostyn ia , L eszna, 
K leszczew a, K ostrzyna, L eg n icy  i Ś ci­

nawy. Sw oje um iejętności zap rezen to ­
w ała  b lisko  se tka m łodych  karateków .’

Ł ączn ie  kara tecy  N ip p o n a  i Shodana  
aż  23 razy  staw ali na  pod ium , a  sam i za ­
w od n icy  ze  Z dun  dokonali tej sztuki 
o siem nastokro tn ie . O g ó łem  zaw odn icy  
Sho d a n a  sięgnęli po 9  z ło tych , 3 sreb r­
ne i 6 b rązow ych  m edali. R eprezentanci 
N ippona  za  sp raw ą F lo ren tyny  G rendy  
w yw alczy li je d n o  zło to  o raz  4  b rązow e 
krążki. Indyw idualn ie najlepiej w ypad ło  
tro je  zdunow ian. W iktor A dam ski i M i­
łosz  P oczta  sięgnęli p o  je d e n  sreb rny  
i d w a  m edale z najcenn iejszego  kruszcu,

Zawodnicy Shodana nie zwalniają tempa

a d w a z ło ta  sta ły  się  tro feum  K aro liny  
G rem blew skiej.

K ole jnym  w ystępem  naszych  za ­
w odn ików  będzie  udział w  m iędzynaro­

dow ym  turnieju, jak i w  przyszłą  n iedzie­
lę odbędzie się  w  Z dunach. Z aw ody  roz- 
p o czn ą  się  o  godzin ie  10:00.

(debe)

W yniki Nippona i Shodana
DZIEWCZĘTA

Kata
1 9 9 9  i m łodsze

1, Joanna Kępa (Shodan)

3. Dominika Bilińska (Shodan)

1 9 9 8
1. Karolina Gremblewska (Shodan)

3. Dominika Dwojak (Shodan)

1 9 9 7
1. Aleksandra Kuś (Shodan)
2. Roksana Szyja (Shodan)
3. A lessia Gniazdowska (Shodan)

1 9 9 5
1. Florentyna Grenda (Nippon)

DRUŻYNOWO 

1994 i młodsze
1. Shodan I (Alessla Gniazdowska, Alek­

sandra Kuś, Roksana Szyja)

Trenujące od września 2 0 0 6  open
1. Shodan (Joanna Kępa, Dominika 

Dwojak, Karolina Gremblewska)

CHŁOPCY
Kata

1 9 9 6
3. Kamil Lechel
3 . Remigiusz Kotecki-

1 9 9 7
3. Cezary Dolata 
3. Igor Niedbała

1 9 9 6
1. W iktor Adamski 
3. Szymon Ptak (Shodan)

3. Jakub Gremblewski

1 9 9 5
1. M iłosz Poczta

19 9 4

1. M arek Kępa
DRUŻYNOWO 

1 9 9 4  i młodsi
1. Shodan I (W iktor Adam ski, M arek Kę­
pa, M iłosz Poczta)
3 . N ippon (Cezary Dolata, Remigiusz 

Kotecki, Kamil Lechel)
Kum ite

1 9 9 4 /9 5  poniżej 4 5  kg
2. W iktor Adamski

19 9 4 -9 5  powyżej 4 5  kg
2. M iłosz Poczta

(Nippon)
(Nippon)

(Nippon)
(Shodan)

(Shodan)

(Shodan)

(Shodan)

(Shodan)

1 3  listopada 2 0 0 7 u z e c z
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M am y 1 8  k a d ro w iczo w !
Św ietnym i w ynikam i m ogą poszczycić s ię  kluby kara te  z powiatu krotoszyń­

skiego. Tym razem zawodnicy Shodana  Zduny oraz dwóch krotoszyńskich dru­

żyn Krotosza  i A S W  Nippon  zdobyli aż 2 6  m edali na zawodach w  Przeźm iero­

w ie. Dzięki tym  sukcesom  m edaliści w  zm aganiach indywidualnych pojadą na 

M istrzostw a Europy, jak ie  w  maju przyszłego roku odbędą się w  Czechach.

T urniej Ochi Cup  m iał w y łon ić  rep re­
zen tac ją  Po lsk i JK A  (Japan  K arate  A s- 
soc ia tion) n a  najw ażn ie jszą  eu rop e jsk ą  
im prezą (C zechy  -  23-25 m aja  p rzyszłe­
go  roku). W  Przeźm ierow ie w ystartow a­
ło ponad 200 dzieci i kadetów  z  31 k lu ­
bów.

O  p ro m o cję  do  kadry  by ło  bardzo  
trudno , bow iem  w alczo n o  system em  
Shotokan, w  k tó rym  n ie  m a  podziału  na 
w agi i s iłą  rzeczy  w szystk ie  konkurencje  
rozgryw ane są  w  form ule open.

Jak  moż.na by ło  się  spodz iew ać, po ­
ziom  karate  w  naszym  pow iecie  je s t bar­
d zo  w ysoki. Ś w iad czy  o  tym  fakt, że 

p rzedstaw ic ie le  każdego  z  trzech  k lu ­
b ó w  zakw alifikow ali się  na  p rzyszło ­
roczne m istrzostw a Europy. O gółem  na­
si zaw odn icy  zdobyli aż. 26  krążków , 
w  tym  10 zło tych, 9  srebrnych  i 7 b rązo ­
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Drużyna Cezarego Grendy spisała się znakomicie

w ych . S pośród  n aszych  d rużyn  najczę­
ściej, bo  aż  trzynastokro tn ie , na  p u d le  
staw ali karatecy  Shodana  (6-4-3). D rugi 
w  ko lejności N ippon  m o że  poszczycić  
się w yw alczen iem  8 m edali (4-3-1), na­
tom iast ek ipa  K rotosza  uzb ierała  ich 
5 (0-2-3).

Indyw idualnie najokazalszym  dorob­
k iem  m oże pochw alić  s ię  tró jka zaw od­
n ik ó w  Shodana . P o  d w a  z ło ta  w y w al­
czyli bow iem  A n n a  O le jn ik , Patrycja  
Szyja i W iktor A dam ski.

Komentarze trenerów
Ja rosław  A dam ski (S h o d u n )  — N a  wy­
różn ien ie  zasługu ją  w szyscy  m o i p o d ­
opieczni. k tó rzy  p o k a za li w ysoką  klasą. 
Szczegó ln ie  cieszy  innie  je d n a k  postaw a  
najm łodszych  zaw odników . O la K uś czy  
A dam  S zy rn er  idą  w  ś la d y  sw o ich  s ta r­

szych kolegów, którzy j u ż  wiedzą, ż e  cięż­
ką  p ra c ą  i w ytrw ałością  m ożna  zdzia łać  
bardzo wiele.

C ezary  G ren d a  (N ip p o n ) — B ardzo do ­
brze  zaprezen tow ała  sią  d rużyna  ch łop­
ców, k tóra  n ieznaczn ie  p rzeg ra ła  z  n ie­
co  s ta rszym i ryw alam i. Indyw idua ln ie  
na  p o c h w a ły  zas łuży ła  d w ó jka  startu ją ­
ca  w  kum ite: K a m i R em isz  i D am ian  
K ażm ierczak. W  sw o ich  ka tegoriach  
okaza li sią  bezkonkurencyjn i, zw yc ięża ­

j ą c  p r z e d  czasem . R ó w n ież w  kata  w y­
m ien iona  d w ó jka  oraz F ryderyk G renda  
p o ka za li sią  z  bardzo  d o b re j strony, p o ­
d obn ie  j a k  p o zo s ta li m o i zaw odnicy, 
z  których  p o sta w y  m ogą być  dumny.

W yniki

DZIEWCZĘTA

kum ite

1 1 4 2  lat

2, Agnieszka Dzwoniarek (Krotosz)
15 -1 6  lat

1. Anna Olejnik (Shodan)
2- Patrycja Szyja (Shodan)
3. Marcelina Mazajczk (Shodan)
4. Jagoda Młynarz (Shodan)

kata
9 1 0  łat

2. Ateksandra Kuś (Shodan)
11 -12  lał

4. Anita Lechel (Nippon)
15-1$ lat

1. Patrycja Szyja
2. Anna Olejnik
3. Jagoda Młynarz
4. Marcelina Mażajczyk

Ekipa Mariusza Kaja wywalczyła trzy przepustki na ME w Czechach

M ariusz  K aj (K r o to s z ) -  Jestem  usa tys­
fa kc jo n o w a n y  zw ła szcza  w yczynam i 
Tomka W iśniewskiego czy  M ateusza  P ie­
truszki, k tó rzy  bardzo  d obrze  rokują. 
M yślą, że  na  s ło w a  p o c h w a ły  zasłu g u je

drużynowo

1 1 -12  ła t

3. Krotos2 (Martyna Dzwoniarek, 
Agnieszka Dzwoniarek, Monika Kubiak)

1 5 -1 6  la t

1. Shodan (Anna Olejnik, Patrycja Szyja, 
Jagoda Młynarz)

CHŁOPCY

kumite
9-10  la t

1. Wiktor Adamski
13 -14  lat

(Shodan)

1. Damian Każmierczak (Nippon)
4. Mikołaj Piesyk

1 5 -16  la t
(Nippon)

1 , Karol Remisz

7-8 lat

(Nippon)

2. Michał Ką
91 0  lat

1. Wiktor Adamski

(Nippon)

2. Adam Szyrner (Shodan)

ca la  gru p a  naszych  zaw odników . K ażdy  
w alczył bardzo  am bitnie, a  zdoby te  kl ep­
k i św ia d czą  o  dobre j fo rm ie  kara teków  
„ K rotosza  ",

Daniel Barski

3, Cezary Dolata ' ;  .: " (Nippon)
11 -1 2  lat

1. Martin Grunek (Nippon)
2. Tomasz Wiśniewski (Krotosz)
3. Miłosz Poczta (Shodan)

1 9 1 4  lat

1. Artur Kujawski (Nippon)
2. Dawid Bielski (Nippon)
5. Fryderyk Grenda (Nippon)

1 9 1 6  lat

3. Dominik Kowal (Krotosz)

drużynowo
11 -1 2  lat

1. Shodan (Wiktor Adamski, Miłosz 
Poczta, Adam Szyrner)
3. Krotosz (Mateusz Pietruszka, Tomasz 
Wiśniewski, Arkadiusz Dożyński)

13 -16  lat

2, Nippon (Artur Kujawski, Dawid Biel­
ski, Fryderyk Grenda)

Raszkowianka Raszków -  CKS Zduny 1:0 (0:0)

W re s zc ie  n a s ta ł k o n ie c  ru n d y  je s ie n n e j
Triumf
Jędrzejczaka

Znów  ty lk o  w  jedenasto- 
osobowym  składzie udała 
s ię  drużyna CKS-u Zduny 
na wyjazdowe spotkan ie  
z Raszkow ianką  Raszków. 
Na sk u te k  absencji k ilku  
czołowych graczy, zduno- 
w ianie zagrali przeciętn ie, 
a mecz zakończył s ię  jed- 
nobram kowym  zwycię­

s tw em  gospodarzy.

Przed spotkaniem  trwające od daw na 
problem y ze  składem  zespołu Tadeusza 
Polaszka spotęgow ała kontuzja jednego 
z  jeg o  najbardziej w artościow ych graczy -  
Karola Nowickiego, który dołączy! do  gro­
na pięciu innych leczących urazy' zaw odni­

ków. W  składzie CK S-u ponow nie nic uj­
rzeliśm y m iędzy innymi Roberta Ciesiel­
skiego, który w  dalszym  ciągu odbyw a 
służbę w ojskow ą. W  trybie awaryjnym  
zgłoszono w ięc do rozgryw ek Roberta 
Ostoja, który od razu rozegrał w  pierwszej 
drużynie pełne 90  minut.

Spotkanie nie należało do najbardziej 
w idowiskow ych, a  gra toczona była głów ­
nie w  środkowej części boiska. W  pierw­
szych trzech kw adransach na m uraw ie nie 
w ydarzyło się nic godnego odnotowania 
i piłkarze obu drużyn schodzili do szatni 

z  zerow ym  dorobkiem  bram kowym .
D ruga część przyniosła dw ie w ażne dla 

losów  m eczu sytuacje. Najpierw, po roze­
graniu klepki w  środkowej strefie, przed 
w yborną szansą stanął pom ocnik CKS-u 
Błażej Stachowiak. Rozpędzony piłkarz 
gości otrzym ał dobre prostopadłe podanie 
i znalazł się oko  w  oko  z  bram karzem  Rasz- 
kowianki. Niestety, Stachowiakowi do zdo­
bycia bramki zabrakło przysłowiowego łu-

fszeez

tu szczęścia, bow iem  uderzona z  siedmiu 
m etrów  piłka odbiła się od słupka. Kolejne 
próby przyjezdnych nie były ju ż  tak groź­
ne, a niezbyt liczne uderzenia z  dalszej od­
ległości nie stanow iły problem u dla dobrze 
dysponow anego bram karza gospodarzy.

Kilka m inut później w ybicia M arcina 
M achow skiego nie potrafił opanow ać je ­
den z  ofensywnych zaw odników  Polaszka 
i piłka bardzo przypadkow o spadła pod no ­
gi znajdującego się na 25 m etrze Radosła­
w a  Borowicza, k tó iy  bez nam ysłu uderzył 
nie do obrony. M im o że do końca spotkania 
pozostawało jeszcze ponad 20 minut, przy­
jezdni tego dnia nie potrafili zagrozić ju ż  
m iejscow em u golkiperow i i ostatecznie 
ulegli Raszkowiance  0:1.

B yła to ostatnia tegoroczna konfronta­
cja zdunowskiej/ezfenatftó, k tórą tymi sło­
w am i podsum ow ał trener Polaszek. 
-  Stworzyliśm y sobie  bardzo m ałą liczbą 
dogodnych sytuacji, podobnie zresztą j a k  
rywal. Sprawiedliwym wynikiem byłby bez-

bram kow y remis. Niestety, znów  sam i asy­
stow aliśm y ryw alow iprzy zdobywaniu g o ­
la. O dkąd jestem  w  klubie, nie m iałem  aż ty­
lu pm b lem ó w  kadrowych. Tej jes ien i z  p o ­
w odu absencji wielokrotnie nie m ogłem  
skorzystać z  kluczowych graczy i z  zakoń­
czenia rundy jes ien n e j wypada m i sią cie­
szyć. Myślą, że  p o  odpowiednio przepraco­
w anej zimie, pow rocie do  g ry  kilku znaczą­
cych zaw odników  oraz traszkę większej ilo­
śc i szczęścia nasze wyniki ulegną zdecydo­
wanej popraw ie i zaczniem y p ią ć  sią  w g ó ­
rę tabeli. (debe)

Bramka
1:0 -  Radosław Borowicz (68’)

CKS
Machowski -  Wojcieszka, Z. Kuciński, 
Kutrów -  Czapracki -  M. Ciesielski, B. 
Stachowiak, M. Dominiak, Ostój -  Gme- 
rek, Jarocki

W  B ożacin ie  rozegrano  III Turniej o  P u­
ch ar S ponso rów  w  T enisie  S to łow ym . 
P rzy  sto lach  pojaw iło  się  29 zaw o d n i­
k ó w  z siedm iu  m iejscow ości. N a jlep ­
szy m  p ingpongistą , uhonorow anym  
okazałym  pucharem  podobnie ja k  po ­
zostali, k tórzy stanęli na pod ium  został 
A rtu r Jęd rze jczak , przedstaw icie l m ie j­
scow ego  LZS-u.

W  finale ryw alem , k tó ry  m usial 
uznać  w yższo ść  Jędrze jczaka , by t za ­
w odn ik  z R ozdrażew a -  Z enon  M arcin­
kow ski. T rzecie  m iejsce  przypad lo  
m ieszkańcow i P rzygodzie  W ojciechow i 
K ardyce, a  czw artą  lokatę  zajął inny re­
prezen tan t g o sp oda rzy  - Je rzy  K a­
sprzak.

N ajstarszym  zaw odnik iem  biorącym  
udz ia ł w  tu rn ie ju  b y ł 70-letni ostrow ia- 
n in T adeusz Pestka , k tó iy  rów nież został 
w y ró żn io n y  przez  o rgan iza to rów  zm a­
gań.

(debe)

1 3  listopada 2 0 0 7
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Astra Krotoszyn -  Meble Doktór Czarnylas 0:2 (0:2)

Smutna jesień
k r o t o s z y ń s k ie j  d r u ż y n y

B.
 B

IE
CH
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Były gracz Astry Paweł Świtała zaliczył dobry występ przeciw niedawnym kolegom z zespołu

Tegoroczna jesień nie je s t dobrym  okresem  dla piłkarzy krotoszyńskie j Astry. Tym 
razem zawodnicy kierow ani przez Przemysława G ustowskiego nie zrewanżowali się 

drużynie M e b li D októra  Czarnylas za do tk liw ą  porażkę z początku sezonu. Po w cze­
śniejszym laniu  1 :5  tym  razem krotoszynianie na w łasnym  teren ie  przegrali 0 :2 .

Przez ca le  spotkanie  zespo łem  dojrzal­
szym  i lepszym  p iłkarsko b y , team  do­
brze znanego  naszym  k ibicom  R em ig iu­
sza W ojtczaka. W  drugiej m inucie gry  ja ­
ko p ierw szy  bram ce P iotra Póltoraczyka 
zagroził Andrzej D ziuba, lecz piłka po je ­
go uderzen iu  z  30  m etrów  przeleciała  
obok bram ki; K ilka chw il później D ziu­
ba znalaz ł jed n ak  recep tę  n a  pokonanie

bram karza A stiy , który w  10 m inucie m e­
czu  popełn ił kardynalny  błąd. D ziuba 
z  35 m etrów  d ośrodkow a, w  pole karne 
z  rzutu w olnego  i g d y  w ydaw ało  się, że 
popularny  Ja szyn  pew nie złapie piłkę, ta 
ku rozpaczy  k ib iców  n ieoczekiw anie 
w pad la  m u za  kołnierz.
P o  kw adransie  n iezby t ciekaw ej gry  
w  dobrym  po łożeniu  znalazł się D am ian

M ichalski, k tó rem u św ietn ie dogryw ał 
M aciej Szym czak. M ichalski opanow ał 
p iłkę w  bocznej strefie  po la  karnego 
i strzelił w  k ierunku kró tkiego  rogu, ale 
bram karz A stry  w ybił p iłkę poza  końco­
w ą  linię. M iejscow i p róbow ali znaleźć 
sposób na pokonanie M ichała Jaszki za  
ponaocą stałych fragm entów  gry. W  29 
m inucie  z  rzutu w olnego  dośrodkow y-

w ał D ariusz Reyer, a stojący ty łem  do 
bram ki G rzegorz G m erek  oddał strzał 
głow ą. Ten obronił dobrze ustaw iony 
bram karz D októra. N astępnie od straty 
drugiego gola uratow ał swój zespół Pól 
toraczyk. D o w rzutki z  lewej flanki do- 
padt D ziuba, który po dobrym  opanow a­
niu piłki strzelał z  siedm iu m etrów , ale 
Półtoraczyk św ietnie interw eniow ał no­
gam i.
O d 30 m inu ty  m eczu do uciążliw ego 
z im na do łączy ł śnieg, co  spraw iło, że 
okazji bram kow ych  było  niew iele. N ie 
zm ien iło  to jednak  obrazu  w idow iska, 
gdyż goście ciągle kontrolow ali grę. G dy 
w ydaw ało  się, że A stra  uda się na prze­
rw ę z  jed n y m  golem , nadeszła feralna 45 
m inuta m eczu. Jeden z  m iejscow ych pił­
karzy nieprzepisow o zaatakow ał Tom a­
sza K em pińskiego i sędzia odgw izdał 
rozpoczęcie  gry od  rzutu  w olnego. N ie 
dość , że przew inienie gracza A s tiy  m ia­
ło m iejsce niem al w  tym  sam ym  punk­
cie, co faul z  10 m inuty, to w  dodatku 
przyniosło tak sam o opłakane dla gospo­
darzy efekty. Z e sto jącej piłki ponow nie 
zagryw ał D ziuba, a Półtoraczyka i jeg o  
ko legów  z defensyw y ubiegł D am ian 
C zech. Ś rodkow y obrońca z  C zam egola- 

su sprytnie przeciął to r lotu piłki, k tóra 
znów  w padla do krotoszyńskiej bram ki. 
W  doliczonym  do pierwszej części w ido­
w iska  czasie kro toszynianie m ogli zn i­
w elow ać po łow ę strat. R eyer -  oczyw i­
ście ze stałego fragm entu gry -  posiał pił­
kę  w  po le karne, a g roźny strzał g łow ą 
oddał zam ykający  akcję W ojciech Falen- 
tin. Jaszka instynktow nie odbił futbolów - 
kę, k tóra dotarła do stojącego tuż za  lin ią 
szesnastk i R cyera, ale uderzenie pom oc­
nika A stiy  okazało się niecelne.
D ruga odsłona sobotniego pojedynku 
była zdecydow anie słabsza od pierw szej. 
M iejscow i, co praw da, starali się podjąć 
w alkę, ale ich próby przypom inały  bicie 
g łow ą w  mur.
Jed n ą  z  nielicznych godnych uw agi akcji 
w  finałow ej części było  podanie Szym ­
czaka do K em pińskiego, k tóry  upadł

w  polu karnym . N ieoczek iw anie piłka 
dotarła do  nadb iegającego  Lenckiego, 
a ten n ieatakow any przez żadnego z  pił­
karzy  A s tiy  posłał j ą  kilka m etrów  ponad 
poprzeczkę bram ki Póltoraczyka. O kazję 
b ram kow ą w  55 m inucie m iał A dam  Sta­
szew ski, którego ładnym  crossem  obsłu­
ż y ł  Reyer. Skrajny  pom ocnik  A s tiy  n ie­
czysto  kopnął piłkę, po czym  ta, lecąc 
bardzo opuściła pole gry.
D o końca  spotkania  żadna z  ekip  nie 
stw orzyła  ju ż  sobie  dogodnej sytuacji 
strzeleckiej. Strzelali co p raw da D ziuba 
i K em piński z ek ipy  gości o raz Ł ukasz  
Sm yczyński i G m erek  z  Astiy, tyle że ich 
w ysiłki były  dość nieudolne. 
K rotoszynianie zasłużenie przegrali w ięc 
kolejne spotkanie  i sto ją  przed trudnym  
zadaniem  w ydostania  się z  dolnych rejo­
nów  tabeli. Po spotkaniu  prezes k lubu 
Z bign iew  Z ieliński po inform ow ał 
o w niosku, jak i w ładze A stiy  w ystosow a­
ły do  W Z PN . -  Zw róciliśm y s ię  do  Wy­
dzia łu  G ier o p rzesu n ięc ie  na w iosnę  
dw óch  p o zosta łych  zap lanow anych  na  
ten rok spotkań. N aszą  p m ś h ę  m otyw uje­
m y  chorobam i zaw odników , uczeln iany­
m i zja zd a m i kilku z  nich oraz faktem , iż 
nasi p iłka rze  n ie  posia d a ją  odpow ied­
nich  butów, kon iecznych  do  g ry  p rzy  
obecnych w arunkach atm osferycznych:.

Daniel Borski

Bramki
0 1  -  Andrzej Dziuba (10 ' wolny), 0 :2  -  

Damian Czech (4 5 ’ )

Astra
P ółto raczyk-Idkow iak, Piotrowski, Swo- 

rowski -  Nowak -  Szych, Reyer, Falentin 
(8 3 ’ Kołaski), Staszewski (64* M . Ku­
jaw ski) -  Stybel (4 6 ' Smyczyński), Gme­

rek

Meble Doktór
Jaszka -  Świtała, Czech, Wiącek, Szcze­

p a n ia k -  Lencki (9 0 + 1 ’ .Kubiak), Sob­
czak, Szymczak -  Dziuba (8 8 ’ Kolenda)’ 

M ichalski (8 3 ' Grupa) -  Kempiński

Rezultaty
Tomasz Janik -  Adrian Korzybski 0 :3
Tomasz Raputa -  Adrian Rybak 1 :3
Janik -  Rybak 1:3

R aputa-K orzybski 0 :3

Piotr Kuśnierz
-  Krzysztof Strzałkowski 0 :3

Roman Piwowarczyk
-  Tomasz Durajczyk 0 :3

Kuśnierz -  Durajczyk 3 :1
Piwowarczyk -  Strzałkowski 1 :3
Janik/Raputa -  Rybak/Słrzatkowski 3 :0
Piwowarczyk/Kuśnierz

-  Durajczyk/Korzybski 3 :0

Punkty dla Krotosza
Korzybski 2

Rybak 2

Strzałkowski 2

Durajczyk 1

Pocztowiec JOOLLA Kraków -  Krotosz Krotoszyn 3:7

Krotoszyńskie rakiety podbiły Wawel!
Tenisiści stołowi Krotosza nie zwalniają tempa. Po ubiegłotygodniowym 
triumfie w Jastrzębiu krotoszynianie udali się pod Wawel, gdzie gładko 
rozprawili się z miejscowym Pocztowcem JOOLLĄ, zwyciężając 7:3.

Przed spotkaniem w  krotoszyńskim obozie 
panow ał bardzo optym istyczny nastrój. -  
Jedziem y do  K rakow a w yłącznie p o  zw y­
cięstwo -  zapow iadał kierow nik pingpon­
gow ej sekcji A leksander Sędzik. Jak się 
okazało, sze f naszych tenisistów wiedział, 
co m ówi, bow iem  jeg o  zaw odnicy w  ca­
łym  spotkaniu przegrali tylko trzykrotnie.

Jako pierwsi punkty dla Krotosza  w y­
walczyli Adrianowie. Rybak i Korzybski 
stosunkowo łatwo uporali się z Tomaszami 
R aputą i Janikiem, co dało reszcie zespołu

w iele pew ności siebie. W  kolejnych par­
tiach ta sam a dw ójka rozprawiła się z  prze­
ciwnikam i i było niemal pewne, że nasi za­
w odnicy pod W awelem  nic przegrają.

G dy swój w kład i dw ie w ygrane dorzu­
cili K rzysztof Strzałkow ski i Tom asz D u­
rajczyk, bytojasnc, iż cel postawiony przed 
spotkaniem  został zrealizowany. Niestety, 
słabiej niż zw ykle zagrały krotoszyńskie 
pary deblowe. Dw ójki Rybak/Strzałkow- 
ski oraz Durajczyk/Korzybski dwukrotnie 
przegrały 0:3, ale taki obrót spraw  nic de­

Zawodnicy Krotosza z uwagą śledzili występy swoich kolegów

cydow ał ju ż  o końcow ym  rezultacie. 
K rotosz zajmuje ju ż  szóste miejsce

w  tabeli, a  kolejnym  ryw alem  krotoszy- 
nian będzie solidny zespól U K TS ALFA

ra a se c z

R adzyń Podlaski. Spotkanie w  Krotoszy­
nie rozpocznic się w  sobotę o  godzinie 
16:00.

Daniel Borski
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Marzymy  
o drużynowym  
mistrzostwie Polski
Rozmowa z  Rafałem Patalasem, trenerem zapaśników Ceramika Krotoszyn
Poziom sportów  w alki na terenie na­
szego pow iatu rośnie z roku  na rok. Co 
Twoim zdaniem  stanow i podw aliny 
sukcesów' zapaśników; sum itów  czy ka­
rateków ?
M oim  zdan iem  dzieje się tak dlatego, że 
każdy z  prezesów , zaw odników  czy tre­
nerów  traktu je sw o ją  pracę  bardzo  po ­
w ażnie. W  C eram iku  ogrom ny nacisk 
kładziem y na  trudną, odpow iedzialną 
i m ozolną, ale da jącą  w iele  satysfakcji 
pracę z  m łodzieżą.

! J a k  z w y k le - ta k  i w obecnym  sezonie-  
i zawodnicy C eram ik a  zdobyw ają  g rad  

m edali na  bardzo  prestiżowych im pre­
zach. C zyje wyczyny zasługują  na
szczególne uznanie?
N a czoło w ysuw a się P rzem ysław  M ą- 
czak, k tóry  od  kilku sezonów  zdobyw a 
m edale m istrzostw  Polski, zarów no 
w  stylu k lasycznym , ja k  i w olnym . N a 
im ienne w yróżn ien ia  zapracow ała także 
trójka: R adosław  Baran, A dam  Słow iński 
i Szym on Stasierski, k tórzy rów nież liczą

J się  na  arenie kraj ow ej.

Ostatnio, oprócz sukcesów w stylu w ol­
nym , zdobyw acie laury, ryw alizując 
w  stylu klasycznym . C zy zaw odnik  
może trenow ać oba?
D obrze przygotow any zaw odnik  z pow o­
dzen iem  m oże w alczyć w  obu  stylach. 
Ponadto -  dzięki sw ojej uniw ersalności -  
m a on  w ięcej atutów  na  m acie.

Niektórzy żyjq z bukm acherk i
Rozmowa z M ic h a łe m  M o- 
rasiem , pracownikiem jed­
nej z firm bukmacherskich 
działających w Krotoszynie

Ja k  bardzo  -  z perspektyw y kilku lat -  
Wzrosła popularność zakładów bukm a­
cherskich w  naszym  mieście? Jacy  lu­
dzie obstaw iają mecze?
W  naszej firm ie m am y około 10 procent 
więcej klientów, aniżeli było to przed czte­
rom a laty, kiedy podejm ow ałem  pracę. No­
wych graczy jest jednak  jeszcze więcej, po­
niew aż w  K rotoszynie działają ju ż  trzy 
punkty bukm acherskie, rywalizujące 
o klientów. Przedział w iekow y grających 
jest bardzo rozległy. Najczęściej nasz punkt 

odw iedza młodzież, ale w ielu graczy prze­
kroczyło ju ż  trzydziesty rok  życia. Poza 
tym  m am y sporą grupę zawodników, któ­

rzy są ju ż  na emeryturze.

Po ostatniej głównej w ygranej w L O T ­
TO krotoszynianie chętniej skreślają cy­
fry na kuponach. Czy w W aszym punk­
cie również daje  się zauważyć większe 
Zainteresowanie zakładam i sportowy­
mi?

Co spraw ia, że m nóstw o dzieci garn ie  
się do upraw ian ia  zapasów, i co oprócz 
podnoszenia spraw ności daje  m łodym  
ludziom  trenow anie  tej dyscypliny 
sportu?
D zieci i m łodzież  u w ielb ia ją  sportow ą, 
czystą  ryw alizację. O prócz popraw y k o ­
ordynacji ruchow ej o raz tężyzny  fizycz­
nej zapasy  ksz tałtu ją  charak ter m łodych 
ludzi. Z  p ew nością  jed n y m  z  argum en- 
tów, d la jak ich  dzieci rozpoczynają  sw o­
j ą  p rzygodę z  m atą, je s t także chęć uczest­
n ic tw a w  obozach  sportow ych.

Spod Tw oich skrzy deł n a  szersze wody 
wypłynęło już. w ielu obiecujących nie­
gdyś juniorów . K to  z  byłych i obecnych 
Twoich zawodników' m oże zrobić wiel­

M nóstw o osób m yli nas z  kolekturam i 
LO TTO . Często ktoś w chodzi z  nastawie­
niem  na skreślenie sześciu liczb. O czyw i­
ście, zdarzają się u nas wypłaty kilkuset czy 
kilku tysięcy złotych. R eguły nie m a, ale 
przeciętnie przez 3 lub 4  m iesiące w  roku 
m a m iejsce sytuacja, k iedy  w pływ y są  
mniejsze niż sum a, jak ą  z  tytułu wygranych 
w ypłacam y graczom . Ci, którzy obstawia­
j ą  za  stawki kilkusetzłotow e, czasem  vvy- 
ciągają  kw oty dw u- lub trzykrotnie prze­
wyższające wkład. Jedną z  bardziej pamięt­
nych w ypłat w  naszym  punkcie była w y­
grana ucznia szkoły średniej, który postawił 
za  2 złote, a  odebrał 33 tysiące.

Jak ie  zakłady cieszą się >vśród graczy 
największą popularnością?
Z decydow anie na  pierw szy plan w ysuw a 
się piłka nożna, a  z  tej dziedziny najcz^ciej 
przyjm ujem y zakłady na ligi: angielską, 
polską, n iem iecką i hiszpańską. Poza tym  
pow odzeniem  cieszą się hokej i koszyków­
ka. O prócz rozgryw ek ligow ych gracze 
z  w ielką ochotę typują w yniki spotkań re­
prezentacji piłkarskich oraz m eczów  roz­
gryw anych w  ram ach turniejów  o  europej­
skie puchary a  w ięc rezultaty spotkań Ligi 
M istrzów  i Pucharu UEFA.

ką karierę, porów nyw alną z legendam i 
polskich zapasów ?
N ie chciałbym  pom inąć jak ieg o ś nazw i­
ska, ale spore szanse n a  zaistnienie 
w  w ielk im  sporcie m a ją  m oi obecni pod­
opieczni. M yślę  tutaj o w spom nianej ju ż  
czw órce. Jeśli do tren ingów  i zaw odów  
podchodzić  b ę d ą  z  tak im  zaangażow a­
niem , ja k  czynili to do  tej pory, w ów czas 
m o g ą  osiągnąć bardzo  w iele.

C zy wyłącznie n iew ystarczająca ilość 
pieniędzy pow oduje, że w Ceramiku  
trenu je  wyłącznie młodzież, k tó ra  póź­
niej rozjeżdża się po Polsce? M oże jed­
n ak  m acie p lany  u tw orzenia sekcji se­
niorskiej?
O czyw iście, w szystko  rozb ija  się  o  p ie­
n iądze. N ie  m am y tak iego  budżetu  oraz 
ty lu  sponsorów , abyśm y m ógli m yśleć 
o  stw orzenia sekcji seniorskiej. Seniorzy 
siłą rzeczy m uszą  zarabiać, a  naszego klu­
bu  po prostu nie stać byłoby na  utrzym y­
w anie dorosłych zaw odników .

Jak ie  cele -  wspólnie z zaw odnikam i -  
będziecie chcieli zrealizow ać w  roku  
2008?
S ą  bardzo rozległe. Począw szy od  m eda­
li indyw idualnych na  im prezach m i­
strzow skich  do  tytułu d rużynow ego  m i­
strza Polski. P oza  ty m  liczym y n a  dobre 
w ystępy na  m istrzostw ach E uropy i św ia­
ta.

Rozmawiał
Daniel Borski

Jakich  rad  udzieliłbyś stałym  graczom  
oraz tym , którzy dopiero zam ierzają 
rozpocząć sw oją przygodę z bukm a- 
cherką?
Przede wszystkim  w szelkie decyzje pow in­
ny być podejm ow ane za pom ocą własnych 
przem yśleń, analiz i sportowego nosa. Le­
piej podw oić stawkę, aniżeli dobierać do­
datkow y m ecz. N ie należy sugerow ać się 
kursami, poniew aż często wielcy faworyci 
zaw o d zą  Łatwiej o  w ygraną -  przynaj­
mniej w  teorii -  kiedy się stosuje różne sys­
tem y lub bloki. Jeśli, nie idzie, należy zrobić 
p rzerw ę bądź zm niejszyć w ysokość staw ­
ki.

Podobno bank  zawsze w ygryw a...
Żaden z  odw iedzających nas klientów  nie 

utrzym uje się w yłącznie z  bukm acherki, 
choć wiem , że w  Polsce są  takie osoby. M a­
m y  za  to graczy, którzy każdy m iesiąc za­
m ykają dodatnim  saldem  albo przynaj­
m niej w ychodzą na  zero. K to nie spróbuje 
sw ego szczęścią  n ie będzie w iedział, czy 
m a szansę na dodatkow e źródło dochodu, 
choć trzeba pam iętać, że zw ycięska passa 
nie łydzie  trwała wiecznie.

Rozmawiał
Daniel Borski

Liga siatkówki 
po dwóch kolejkach

Zawodnik Wieży próbuje się przebić przez blok BM-EKO

W drugiej kolejce spotkań Krotoszyńskiej Ligi S iatkówki, rozgrywa­
nej w  wielu salach sportowych na terenie powiatu, zwycięstwa za­
częły odnosić drużyny typowane na faworytów. Swoje spotkania wy­
grały Kris-Mar (dawny M etal}, Hardbit, BM-EKO i  AT.

Debiutująca w  rozgrywkach drużyna D obie  
Okno  na  w łasnym  boisku w  ubiegły ponie­
działek grała z  Kris-M arem  (to M etal, któ­
ry zmienił nazwę). U tytułowany zespól nie 
dał szans beniam inkowi, wygrywając 3:0 
(25:15,25:17,25:17).

Drugi m ecz w  sali SP nr 8 rozegrały dru­
żyny F abryki Parkietów Biadki i Hardbitu. 
Pojedynek był zacięty. Borykający sięzpro- 
blem am i kadrowymi Hardbit grał dość nie­
rów no i nerw ow o, dopiero w  czwartej od­
słonie wrócił do dobrego p o z io m ą wygry­
w ając tego seta zdecydow anie do 15, a  ca­
ły m ecz 3:1 (25:23,22:25,25:20,25:15).

W  SP nr 7 BM-Eko-InstaDtorpoóeymo- 
w ał Wieżę Koźmin. Goście postawili fawo­
ryzow anym  gospodarzom  duży opór 
w  pierw szym  i trzecim  secie. Ostateczny 
w ynik to 3:0 (25:23,25:18,25:22).

W  czwartek w  Z SP  n r 1 m łodzi zaw od­
nicy Teamu Z S P  zmierzyli się z  dośw iad­

Krzysztof K asprzak  
najszybszy z naszych
K ilkanaście dni tem u  w  O strow ie odbył 
się jub ileuszow y X X X X V  B ieg Uliczny. 
N a  starcie pojaw iła się niespotykana dotąd 
liczba 160 uczestników , w śród  k tórych 
byli zaw odnicy  Krotosza. Z w yciężył so- 
pocianin K arol Rzeszew icz, a  najlepszym  
z krotoszynian  okazał się K rzy sz to f K a­
sprzak, który jak o  24  p rzekroczył linię 
mety.

Trasa tegorocznego b iegu  liczyła 10 
k ilom etrów  400  m etrów  i w iodła począw ­
szy od  rynku przez ulice m iasta, W  zm a­
ganiach m ogli w ziąć udział biegacze, któ­
rzy  ukończyli 16 ro k  życia, a  celem  nad­
rzędnym  było  uczczenie 89 rocznicy od­
zyskania przez Polskę niepodległości, jak  
rów nież popularyzacja sportów  biego­
w ych.

O prócz rzeszy Polaków  na  trasę w yru­
szyli przedstaw iciele kilku innych państw. 
N ie  zabrakło U kraińców , Białorusinów , 
K enijczyków  oraz reprezentantów  K irgi- 
zji.

P rzedsm akiem  em ocji zw iązanych 
z  w ystępem  elity  by ły  zm agania dzieci

czoną ekipą/(7.' Liczni kibice gorąco dopin­
gowali młodzież, a  m ecz m iał ciekaw ą 
opraw ę z  występem  grupy tanecznej dziew­
c z ą t O ba zespoły pokazały dobrą siatków­
kę. D rużyna A T  dzięki większem u opano­
w aniu pokonała gospodarzy 3:1 (25:23, 
21:25,25:19,25:16).

D rugą kolejkę zakończył m ecz w  Zdu­
nach pom iędzy Czomyw i a  Teamem. Przy­
jezdni szybko objęli prowadzenie 2:0 w  se­
tach, ale potem  przegrali dw ie partie. 
O  zwycięstwie decydował piąty set, w  któ­
rym  gospodarze wygrali na  przewagi, a  ca­
ły m ecz 3:1. Zespół Czarnych  został no ­
w y m  liderem. M a punkt przewagi nad  Te­
amem.

Kolejne m ecze jeszcze w  tym  tygodniu. 
Wieża K oźm in zagra u  siebie z  F P  Biadki, 
Hardbit z  zespołem  Dobre Okno, A T  z  BM - 
E K O , Team z  Teamem ZSP, a K ris-M ar  
z  Czarnym i Zduny. (popi)

i m łodzieży, a  każdy  z  ich  uczestników  
o trzym ał okolicznościow y medal.

W  biegu g łów nym  trium fow ał Karol 
R zeszew icz z  Sopotu, dystansując drugie­
go  n a  m ecie U kraińca -  V ladim ira Toma- 
sova o raz  trzeciego -  M arcina Fehlau 
z  Poznania.

W śród  kobiet bezkonkurencyjna oka­
zała się B iałorusinka Tatiana Belkina.

K asprzak, który był najszybszy z  kro­
toszynian, zajm ując 24  lokatę, jednocze­
śnie uplasow ał się na  7 m iejscu w  katego­
rii w iekow ej M -30. (debe)

Miejsca zawodników 

Krotosza
24 . Krzysztof Kasprzak 3 6 :0 9
27 . R obert Domagała 3 6 :1 8
68 . Roman Stawowy 4 2 :3 1
78. P iotr Knapik 4 3 :3 5
8 0 . P iotr Grzempowski 4 3 :3 7
8 6 . P iotr Tyczyński 4 4 :2 7
131 . Andrzej M ichalak 5 2 :3 1
1 4 3 . Jan Knapik 5 5 :3 4
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2 4 R ozm aitości /  R eklam a

FORUM: CZY W KROTOSZYNIE MA POWSTAĆ ZAKŁAD UTYLIZACJI ODPADÓW?
JAKIE SZANSE I JAKIE ZAGROŻENIA POJAWIĄ SIĘ W ZWIĄZKU Z INWESTYCJĄ? CZEKAMY NA PAŃSTWA OPINIE. WWW.RZECZKROTOSZYNSKA.PL

Pytanka nie od rzeczy
Daniel Kulawski, sulmie- 
rzyczanin, wychowawca 
w krotoszyńskim Środo­
wiskowym Hufcu Pracy.

Rzecz najważniejsza...
M iłość

Rzecz najlepsza...
Przyjem ność

Rzecz codzienna... 
Praca nad  sobą

Rzecz męska... 
O dw aga

Rzecz kobieca...
D elikatność

Rzecz sm utna...
Śm ierć

Rzecz śmieszna...
Angielski hum or

Rzecz gorsząca...
N ieuprzejm ość ludzi w obec siebie

Rzecz zastanaw iająca...
Poziom  praw dom ów ności w śród ludzi

Rzecz niezbędna...
Klasa

Rzecz grzechu warta...
Podróż dookoła św iata

Sprzedaż nowych „
mieszkańw Krotoszynie 

przy ul. Ceglarskiej

In fo rm a c je :
Tel. 0602 109 630 
u k ie ro w n ik a  b u d o w y

W szystk ie  u s łu g i

tylko z dojazdem do klienta
• w od 8.00 do...!La ? fryzjerskie,

makijaż trwały do 48  h, wizaż, stylizacja, 
masaż twarzy i ciała,
kosmetyczne: henna, manicure, pedicure frezarkę, woskowanie, 
zab iegi z kw asam i AHA, za pom ocą ultradźwięków: oczyszczanie, usuwanie 
blizn potrgdzikowych i przebarw ieó, e lim inow anie  rum ienia i rozszerzonych 
naczynek oraz w orków  pod oczami, lifting, odm ładzanie  i inne.

0694133 7261 w w w .U M dM K preSS.pt, 0602 839 414

Konkurs

ZRÓB SOBIE 
PREZENT 
NA ŚWIĘTA!!!
Począwszy od te g o  w ydan ia , 
przez k ilka  na jb liższych  tygodn i 
będz iem y w  tym  m ie jscu  d ru ko ­
w a li kupony naszego  now ego 
k o n ku rsu . W ysta rczy je  g ro m a ­
dzić, aby dać sob ie  szansę  wygra­
n ia  bardzo a trakcy jnych  nagród 
(n ieco  w ięce j szczegó łów  za ty ­
dzień). Laureaci konku rsu  d o s ta ­
ną je  tuż  przed Ś w ię tam i Bożego 

N arodzen ia .
D oda tkow o  p ros im y o  k ró tką , acz 
c ie ka w ą  w ypow iedź na te m a t: 
M o je  n a jz a b a w n ie js z e  ś w ię ta . . .

AUTO SZYBY
SPRZEDAŻ - MONTAŻ 

NAPRAWA

FIRMA „IZEK-EKO”
63-400 O strów  W lkp., ul. Chlopickiego 16A 
tel./fax 062 735 32 42
62- 800 Kalisz, ul. Skarszewska 25-27 
te./fax 062 764 21 23
63- 600 Kępno, ul. Rzeźnicka 14 
tel.Zfax 062 782 36 94

ZAPRASZAMY
w godz. 8“-18", sob. 9“ -14”

STUDIO MODELOWANIA CIAŁA

Elektrostymulacja !!!

Błyskawiczne
odchudzanie

Krotoszyn, ul. Farna 11. Tel. 062 59717 92

—

łu tL u n i
KROTOSZYN-uL Słodowa 15p>My fcw arM w w . wprfM nj 

Czynna: pfrpfc SAO -  16A0, wfc SAO -  1X00 
SktefK W. 062 725 U  60, f u  062 725 91 65 

Sarwto biurowy: 062 725 M  831 wwwdtoconupi | ddapOMacom+t

Komputery * Kasy fiskalne * Serwis • Oprogramowanie • Serwis biurowy

&ZATRUDNIMY PRACOWNIKA

ilość grup towarowych: 
ilość kasjerów: 42, 
współpraca z 
wyświetlacze: 
klienta i kasjera,

200 paragonów

RAT.YiNA
DOW ÓD

1

KASAIRISKAUNm

42.
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Jednoaktówka w dwudziestu czterech odsłonach, grywana regularnie co wtorek. Premiera: 20 marca 1990. Scenariusz: zespołowy, reżyseria: Romana Hyszko, fotodekoracje: M arcin Pawlik. Obsada: Daniel Borski, Szymon Paw lak 
\  Sebastian Pośpiech. Afisze i reklamy: Mirosław Gabrysiak, Anna Pietrzak, Dariusz Milewski Suflerka: Beata Polańska-Wiatr. Artyści występujący gościnnie: A rtur Deckert, Maciej

■  Hoffmann, Bożena Maćkowiak, Ferdynand Woźny, Dagmara Zmyślona.
■  f i  Zastrzegamy sobie przyjemność opracowywania lub skracania nadesłanych tekstów. Niektórym nadajemy piękne tytuły, niektóre nieco skracamy,. Artykułów raczej nic gubimy, ale ich także
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i zapraszamy w nasze niskie progi od 8.00 do 16.00, od poniedziałku do piątku. Tych, którzy są bardzo ciekawi, informujemy, że łamie nas A rtur Paterck.

Stowarzyszenie 
Gazet 
Lokalnych
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